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Cena numeru 3 zt 

.PISMO POLSKIEJ PARTII ROBOTNICZE 
ROK IV ŁODŻ, NIEDZIELA 28 LISTOPADA 1948 ROKU. Nr 326 (1271) 

Ili Miejską Konferencię lódzkiei organizacii 
. Łódzka organizacja partyjna przycho
dzi na swoją III Konferencię z n;emałym 
dorobkiem. Dorobek ten posiada tvm wię· 
ksze znaczenie, że Jeszcze przed kilku mie
i;iącami łódzka organizada partyina bory-
1ała się z poważnymi trudnościami, które 
były wynikiem poJednawczego stosunku 
C'Zęści kierownictwa Kom:tetu Łódzkiego 
do odchylenia prawicowego i naciona.ij· 
!.tycznego oraz innych błędów w pracy i 
Kc.mite!u Łódzkiego i łód1kiej organizacii 
p&rtyinej, 

Uchwała Biura lnformacyjl'ego o sytu· 
ndi w KP J, uchwały lipcowego i sierp
niowego Plenum Komitetu Centralnego 
PPR, uchwały Plenum Komitetu Łódz· 
Yiego PPR z wrześn'a br. oraz uchwała 
Komitetu Centralnego o oczyszczaniu sze· 
regów DPszeJ Partii od elementów obcych 
i przypadkowy .!li uzbroiły łódzką organi· 
ucię partylnl\ do walki s odchyleniem 
pnwicowym i naclonalistycznym, :r po
Jednawstwem oraz innymi niedostatkami 
i blędami. 

Akcla sprawozdawcza z Plenum sierp· 
n:owtto KC oraz 'Z ·Plenum Komitetu 
łódzkiego, a nai.tępnie akda oczyszczania 
ueregów partyinych podniosły ogromnie 
r.ktywn">ŚĆ wszystkich ogniw organizadi 
łódzkiej. 

Smiało stosul1tc oręł krytyki 1 1amo
krytyki towarzyme wydobyli na wierzch 
'WS'l.Yl!tkie błędy i niedostatki Komitetu 
Łódzkiego, Komitetów .Dzielnicowych l 
Fabrycznych, pracy sekretarzy kół i epe
h. tyw. Ułatwiło to 0$Unięcie 'Z praktyki 
}sartyfoeJ dotychczasowego błędnego ety
lu. w pracy Komitet6w Partylnycb, a prze
de wszystkim braku kolegialoości. Wysu· 
\\-ane przez towarzyszy na zebraniach kół 
ora.z na konferencia ~h party Jnych postu
Jaty uspu.pienia pracy kierownictw par
ty Jnych wszystkich szczebli dopomogły 
tym ostatnim w dokonaniu zwrotu w ich 
et.dzienne} prak.tyczneJ działalności. 

W gorących Jebatach Jakie toczyły 1ię 
nad uchwałami sierpniowego Plenum KC 
kwarzysze żądali od swoich kierowników, 
aby uczyli się pracować według tych wzo· 
rów, Jakie da.fe nam codziennie Ws~ech
:rwiązkowa Komunistyczna Partia (bólsze
wik6w) ł Jej działacze. 

Bezspr...ecmle łódzka organizaela par• 
tyjna ma Jeszcze do odrobienia wiele za
ległości w pracy ide >logicznej, w pracy 
pe.lityczne] i organizacyJnej, ma Jeszcze do 
zwalczeniu sporo błędów i niedostatków 
w pr.acy tych lub in"lych swoich ogniw i 
musi popracować ieszcze niemało, aby sta
nąć w pierwszych suregach przyszłeJ 
ZJednoczoneJ Partii KlMy RobotniC?".eJ, 

Ale Jest również faktem. że tych kilka 
miesięcy, Jakie dziel„ nas od Plenum sier· 
pniowego KC ł6dzka organi7PcJa partyJna 
wykorzysta!a s poiytkiem dla do-zbro.le
ni& swoich sze<eg6w w cręż marksi7mU· 
leninizmu, dla oczyszczenia swoich szere
gów od elem~tów obcych i przypadko
wych, dla wpro .. adzenia w praktykę SWlł 
kolegialnego stylu kierownictwa, dla mo
bilizacli kluy robotniczej do walł:i o wy• 
konanie planów fospodarczych, dla pc.ł'wi
tania Kongresu ZJednoczeniowego poważ
r,yf"li os:al?n,ęclami ?>rodukcyJnymi. 

Autorytet organizadi partyJnych w kia· 
sle robotnicze} i w całym pracującym spo· 
leczeństwie wzrósł b·:.rdzo poważnie. Par
tia nasza obecnie pe oczyszczeniu swych 
szeregów cieszy się Jeszcze większym :zau
faniem i miłośc!ą w klasie robotniczej il 
wśród wszystkich Judzi pracy. 
Właśnie dlatego taki szeroki odzew zna· 

lada w klasie robotniczej wieśE o z.Jedno· 

neniu się ruch 11 robotn:czego w P6isce. W:\' maszyn włókienniczych i szeregu in-1 {Jfiarną pracą szeregowi członkowie naszej 
Wła~nie dlate~o robo nicza Łódź odpowie- nych. uGhatersk3ej Partii. 
działa na apel Jórników kopalni Zabrze· W toku wałki o przedterminowe wyko- Ifongresowi ZiednoczoneJ Partii Klasy 
Wschórł takim zrywem entuziazmu pro- tanie planu fos~eśmy. świadkami, iak lu- Robotnicze.i, narodowi naszemu niesie 
dukc:'•it:ego. Jeszcze n;gdy fa.Ja współza· dzie fos3cze wczoraJ nikomu nieznani, ura- Łódź robotnicza w darze dziesiątki milio
\\odnictwa pracy nie zataczała tak szero· i.taią do miary prawdziwych bohaterów nów metrów tkanin wykonanych ponad 
kich kręgów, n e obejmowała tak olbrzy- 1nacy.: !\-fyślę o tak'ch iak towarzyszka plan. dziesiątki obrabiarek i maszyn, dzie
mil.h mas, iak to ma miejsce obecnie we Bronisława Swi!oniak. iak tow. Józefr. Ul- !>iątki tysięcy 9ar obuwia, dziesiątki tysię· 
wsnóh:awodnictwie µrzedkongreso~vym. kowska iak tow. Wanda Goł;v~owska, Ma- cy ubrań i innych artykułów. ·w tych me-

Meldunk: o przedterminowvm wykona· ria P;vziakowa, towarzysze Bączkowski i trach z!talazła swofo ucieleśnienie wiara 
r.iu planu naplywaj:t jeden za drugim. Fa- Doruch, iak towarzyszki Leokadia Roz- łódzkiej klasy robotniczej w ich~e, które 
bryka n fabryką, ~ałaź przemysłu za ga- 1Jierska, Zofia Golec, Maria Józefcz:l'k, przyświecają naszej Partii, które przy• 
h,zią ni<?lduia o swych zwycięstwach na Janina Leśniewska. Jadwiga Leszczyńska :wiecać będą Ziednoczonej Partii Klasy 
Ironci~ produk~ji, i ICurzyńska z PZPB Nr 4, które przeszły Rt.botniczej, idee Lenina-Stalina, idee so-
Już w dniu 18 listnpada przemysł wló- cstatnio z 16 na 32 krosna i wielu, wielu dalizmu. 

kienniczy zameldował o wykonaniu swe· innych. Tę wiarę entuzJazm wykrzesała w 
gc rocznego planu produkcyinego. Wyko- Nowy, sodalistyczny stosunek do pracy łódzkiej klasie robotniczej przede ws7.yst
w..li swój plan koleiarze łódzcy, wykonali ,•c.chować zaczyna działaln:>śl już nie se- kim nasza łódzka organizacfa partyfoa. 
swój plan robotnicy przemysłu slórzane· łl•k i tysięcy, ale dziesiątków i setek t:v- Tę w~arę i entuziann w w~ice o soi-.iali
go, elektrotechnicznego, przemysłu budo- sięcy ludzi, którym przykład daJą swoią !'.tyczne przekszteken!e Polsk!, pomnożoną 
„„.„.„„„„ •• „„„.„„„„.„„„„„„„.„„„„„„„„„„.„„„„„.„.„.,„„„ ... „.„ ..• „.„„„„„ •. „„„„„„. „„„.„„„„ ..•.. „.„„„.„.„„.„.„„„. przez tę siłę, Jaką daje naszej Partii nauka 

Komunl•kat KCPPR • CKWPPS marksizmu-leninizmu, przyniosą deleg:1ci I lódzkieJ organizacli partyJnci na swoią 
Konferencię Miejską. 

Z ~rzyczyn techn1czno-organizacyfoych (remont sali Kongresu w gmachu Poli- Trzeciej Miejskiej Konferellcii Jód 1·iel 
techniki W2rszu -~kiej) dzień ot"' rcii. Kong esu .Jedności Kia y Robotniczej 1organizacii artyfoe.i ży~;r;ymy na iMrcl cz
t~stalony poprudnio na 8 grudnia hr., zo~taJe przełożony n11 15 grudnia 1948 r. j lliej pomyślnych obrad tlla dobra sprawy 

Zlazd PPR i Kongres PPS odbędą się w dniu 14 grudnia 19(:; r. robotniczej, 
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ce rz s 
Roczny plan pro ukcji wykonany został w dniu 26 listopada 1·b„ 

WARSZAW A (PAP). - Kluczowa ga
iąź nasze] produkcJi - przemysł me~alo
wy \fYkonał w dn:.u 26 listopada globalny, 
roczny plan pr.>dukcyiny. W związku z 
tym, w wypowiedzi uzyskanej przez red. 
gospodarczego PAP, generalny dyrektor 
Centralnego za~ządu Przemysłu Metalo
wego inż. Mieczysław Lesz oświadczył: 

„Przemysł m°"talowy wykonał w dniu 
26 listopada hr. w południe plan produk
di, przedstawiaJąceJ wartość 1 miliarda 
19 milionów zł. wg. cen z 1937 r. Stanowi 
te.i o 54 proc. wyźszą produkcię od naJ
wyższeJ produkdi rocznej przemysłu me
l al owego przed woiną. 

W tei chwili zakłady podległe przemy-

Przemys! papierniczy wykonał plan roczny 
Fabryki podległe Centralnemu Zarz11dowl 

Przemysłu Papierniczego wykonały roczny 
plan ilościowo ju:t w dniu 22 listopada. 

Jak się dowiadujemy w ostatniej chwili, 
przemysł papierniczy wykonal plan równie:i 
pod względem wartościowym, produkując w 
ciągu niespełna 11 miesięcy wyrobów papiet 
niczych za 290 milionów zł. w cenach z ro
ku 1937. 

Szereg największych fabryk przemysłu pa
pierniczego wykonał już roczny plan produk· 
cyjny. 

Do nich należą Myszkowskie Zakłady Pa
piernicze (11 listopada), Włocławskie Zakłady 

Papiernicze (20 listopada), Głuchołaskie Za· 
kłady Papiernicze (22 listopada), JeleniogórJ 
skie Zakłady Papiernicze oraz fabryki papie~ 
ru w Łomnicy, Piotrowicach, Miłkowie i Ra
szycach. 

Co się tyczy Łódzkich Zakładów Wyrobów 
Papierowych produkujących pudelka dla P. 
M. T„ taśmę i papier podgumowany, papier 
impregnowany, parafinowany, kredowany. 
kolorowany, bibułę gładką i krepową, torb:i-
handlowe, tekturę falistą, wałki do dalekopi· 
sów i wiele innych artykułów, to wykonały 
one swój roczny plan (wartościowo) Już w 
dniu 11 listopada. 

Dziś, dnia 28. 11. 1948 roku o godziniP 9 ra.no odbędzie sle w MU Cen-
tralnej Szkoły Partyjnej, AI. Kościusdd 65 · 

KONFERENCJA MIEJSKA 
POLSKIEJ PARTII ROBOTN~C~EJ 

Po~dek dzienny: 
1. Zaga.fenle 
2. Wybór Przewodnlea,µgo I Prezydium KonferencJI , 
8, Wybór Komisji Mandat.o we.1 
4. Referat uolityczny - w ygłosł sekretarz KO PPB tow, Roman 

Zambrowski 
5. Referat sprawozdawczy t: działalności Komitetu ł'..6dzldego PPR 

- wygłosi I sekretarz Komitetu tow. Wł. Dworakowski 
6, Dyskusja 
7, Wybór Komisji Skmtacy Jnej 

Zjednoczeniowy 8. Wybory deJ'!~~tów na Kongres 
9, Wnioski, 

KOMITET MDZKI 
POLSKIEJ PARm ROBOTNICZF...J. 

słowi metalowemu nrodukuią ponad plan 
tlik, iż w końcu roku przem~rsł metalowy 
'"ykona: 2"7 parow zów, 200 wa"'o11ów 
osobowych, 14 tys. w::i.gonów towaro.~ych. 
Są to bardzo poważne osiągn'ęcia, a dla 
ilustradi pragnę wyiafoić, 7.e gdyby wy
produkowany w hież. roku tabor kole.Iowy 
ustawić na jednym torze, fo otrzymaliby
śmy pociąg długości ok. 100 klm. 

W roku bież. wykonaliśmy 5 razy wi~
ceJ, niż przed wdną obrabiarek, a dwa r::
zy więceJ Jak przed wolna maszvn wló· 
kienniC"Zych i mas7.yn rolnfcz:vch. Ponadto 
Jo końca bież. roku. niezależnie od wielu 
innych asortymentÓ\V, wykonamy 1.21!0 
traktorów, któ~1ch nil!dY przed woJną w 
f'olsce nie produkow:.łliśmy. 
Wydajność pracy w prz~myśle metalo

wym .w ciągu bież .roku wzrcmła o 11 proc. 
Tak poważną produkcję w przemyśle 

metalowym mogliśmy uzysbć w opmr.iu 
o zastosowanie nowoczesnych metcd pra· 
cy. M. in. zastosowaliśmy na szeroka ska
l(> nowoczesne metody obróbki i montażu. 
W zakłada<:h Cegielskiego uruchomiono po 
raz pierwszy w Polsce hartowanie prąda
mi wysokiej częstotliwości, w „'C'rsusie'' i 
w „Starachowit:ach" zastosowaliśmy po 
raz pierwszy sfopy twarde do frezowania, 
co przyspieszyło trzvkrotnie czas obróbki, 
w zakł:ldach Cegielskiego, w Stowarzysze
r.iu Mechaników i w Państwowvch Zak.a
dach Inżynieryhivch w „Ursusie", wzorem 
"rocławskiego „Pafwagu", w,;>rowadziliś
m}· taśmowy montaż. 

Ale decyduJące znaczenie dla uzyskn
n~ ch osiągnięć miało niewątoliwit- •vs-:?ó'· 
zawodni<:two pracy, które objęlo ' •szy•1 · 
kic, zakłady przemysłu meta!r.wego. 

--oOo
ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU 

GUZIKARSKO - GALANTERYJNEGO 
Zjednoczenie Przemysłu Guzikarsko - Gri 

lanteryjnego w Łodzi, melduje, 2'.e plan p;:o 
dukcj1 na rok 1948 według wartości podsta
wowej po cenach z 1937 r. na sumę 7 501.000 
zł. zost?ł WYkonany w dniu 20 listooada 1918 
roku. 



chili bez n1askl 

enty Konferencji ryms iej 
ozmowa ntiędzy Stalinent, Rooseveltem, Mołotowem i Churchi

llem -- utrwalona na filmie radzieckim 
MOSKWA PAP. -- W ost11tnlm numr:rze 

radzieckiego czasopisma liler;.ickie~o ,7.na
mia" :tamieszc;i;ono scenariu.~z filmowy' p. t. 
·„_Upadek Berlina" napisany przez wybitnego 
hterata Pawlenkę i znanf'gu re1.ysern Cziau
l'elli. ~. -' 

Scenariusz. kl'e~li d:deje walk narodu"" 
Związku Radzicckit"go, obnrnt; przed naj11z
dem hitlerowskim, bitwę o Muskwf:i i Stalin~ 
grad a kończy się z<lolJycieu1 Beri in.~. Aut<>
rzy przedstawiają zarówno walkę ~.olnieu:y 
r~dziećklch na froncie, jak i bohalt·r;;ki w~;_ 
si.kk robulników w prc~einy:śle, podkreślaj.1 
k1erownlcz:\ rolt; Stali1u w wi„11,lt:J wojui~ 
z hitleryzmem I ujawniaj:\ lstoluą rolt; im
)Jl'rializmn Illit: lo - iunt'rykan. klt'go w czas le 
wo.iny, 'lwłaszc:ra n~ - brytyjskit'gO, utr:ty~ 
mującego tajne kontakty lt TrzN·i4 Rzeszą. 

F)lm zawiera <111k11lyc;rny t«kst rozmowy 
między SlaliiPm, Rno~e:n·lt.-rn, Churchillem i 
Mołotowem. 'V roznHI\ le tej, poruszono m; 
in. imra V<: zachounich grank ł'ul~kl. 

bezwarunkowe I nie warunkowu. J> 1za ty111 ('Jl URCHILL: „Ja. ule 11101:<: decydować o 
ustaliliśmy nasz punkt widzenia. w 111rawk w)·uikath wt.jn~', nie myśląc o Ja11onii". 
zac·hounkh K"l'll.11lc l'olski .. :• S'l' LI : „l'o trzech miesiącach od chwl· 

Vll lJłtCUILL: „Warunkow.o, tylko waru11• Il ro.d.1icia wojsk hitlerowskich możecie li· 
kowo". tzyi' 11a JJ011wc rad•i:iecki<-h sił zbrojnych prze 

STALIN" (mówi energiczni~): „Jitk to wa· 1·iwko .hqwull. ł'owi1·dzlakm panu to jesz.: 
tunkowo'? ''V ciągu 30 lat terytorium Pol>1),j l'Ze w 'l'cherauie". 
1>r:t:ehs~.tl\łdlo e;ii; dwukrotnie we wrotl\ wy· CllURCHJLL: „Po trze•·h miesiącach? Pan 
111..tlO\\ e wojny, skit'rowanej przedwku Ulllll. l 1hl o!lzalamiające cyfry". 
1 lusimy i&a111k11~ć te wrota, stwar:.r.a.Jqc sllm1 . • 'l'AI,IN: „Możemy u11orać się li Japonią 
i 11rzyjaznl\ Polski~. Co w tym warunkowe- po trzech miesh\C'ach od chwili pokonania 
110'? Nie mogt; uważać mojej misji za w)·lrn- llillera. 'J'ak, t>O trze<·h miesiącach!". 
na_ną, ji.k tllugo nie zapewnlt; narodom Pol- CłllJRCllILL: Zdetonowany, patrzy na Sta 
~k1, Uknliny i Hialorusl pokoju, który one lina, żui<ic cygaro. Roosevelt śmieje się. 
wywall'zyły sobie własnym bohat~rstwł'm"„ CUllUCHJLL: „Swiclnle, wierze panu!" -

CHURCHILL: „Przypuśćmy.„ Ale ja ntc lu (pud::ij"' n~kę Stalinowi) - A wh;c porozumie 
bit; sit; śpieszyć i zresztą nie chcę się śple- liśiny sit;". 
s:..yć". STALIN: „Znów warunkowo?" 

STALIN: „Nuody chcą pokoju. Motemy. I CHUłtCHILL: „Teraz juz bezwarunkowo" 
"lnniśmy :i:apcwnlć go o lle mo:tnoścl jak naJ Jak widać więc z tego dokumentarnego 
szybc:iej". lt>kstu, Chur<~hill tobowiązał się bezwarun-

ROOSEVELT: „I na ma.ksymałule długi kowo na koufereu('jl krymsłdej równleł dó 
okrt's ... " uznania iiad1ot111ich granic Pol:sld. 

Odpowiedź czterech moca stw 
na Kwestionariusz Bramu glii 

w sprawie Berlina 
PAIW.Z (PAP.). W piątek wieczorem opu· 

blikowano odpowiedzi czterech mocarstw na. 
pytania, postawione na temat waluty berllń· 
skiej przez przewodniczącego Rady BezpiP· 
czei1stwa - Bramuglię. 

Brnmuglia otrzymał na sw~j kwes.tlon!ł
riusz trzy odpowiedzi, mianowicie: rad7.iec
ką, nastc;pnie łączną brytyjsko-francuską, ri 

wreszcie wspólną trzech mocarstw zachod
nich. 

W kilku wierszach 
W Komisji Społecznej Zgromadzenia Gene 

ralnego ONZ w dalszym cjągu toczy się dy
skusja nad poszczególnymi artykułami dekla 
racji praw człowieka. 

• 
Konferenc·la Zjednoczenia Młodrlefowelt'll 

w Obronie Pokoju została otwarta w Nc>&po
łu. W~ród delegacji zagranicznych, biorących 
udział w konferencji zna.Jduje się del.egacia 
polska, francuska, węgierska, bulga.rska l Hi· 
~zpanli republikańskiej. · 

* 
W piątek przybył do Pragi plerw1iz1 wm !I· 

saclor Jndii w Czechosłowacji - RaghaW!n NA WNIOSEK S'l'. LlNA, aby w lutym 
l9~5 r. podjąć gencl't\h ą oft"nsywę, której o-
11łatecznym celt'tn ma b.1ó zrlobyf'ie Berlina, e k b I k o 
CHURCHILL udµuwi1\da.: „Pauowil", nle je- o a a • i;;teśmy przygotowani do l»iiatniej bitwy r z O U O 1 e g O W 
Pued :i:a<lanicm ostatniego ciosu należy po-1 
rozumit>ć si<; ·w sprawach zasadnkzych". k 

STALIN: „uważam, że i>vror.umidi.<my Mimo zacie lego oporu delegacji USA i W. Brytanii - Specjalna Komisja Polityczna 
się w wielu sprawach I to nic tylko tu, lec:i uchwaliła wniosek o _ponownym rozpatrywaniu kandydatur do ONZ - Albanii 
jeszcze w Tci:cranle". 

ROOSEYELT: „Oczywiścle. Zdaje ml si<;. . Bułgarii, Węgier, Rumunii i Mongolii 
łe nie ma wfrud na.s powaimych ro:rbicżno- PARYZ (PAP.). Na piątkowym po~iedzeniu licząc się z opinią Rady Bezpieczeństwa. Zo- skiej Republiki Ludowej, których pr7. •.Jęciu 
iicl". Specjalnej Komisji Politycznej Zgromadzenia stał on do tego zmuszony 11rzez delegac·jl} ra- <lo ONZ blok anglo-amerykański się sprzf'· 
MOŁOTOW: , Porozumieliśmy sie w spra- Generalnego w dalszym ciągu toczyła się tly- tlziechą, kt&ra dowiotlła, H pro1Jozycja jego clwia. 

wie oku1>acji Niemiec i pt'iźnlcjszd kontroli skusja nml projektami 1·ezolucjl w sprawie stanowi 11róbt; pogwttłc-enla 'Jfarty ONZ. Oba piątkowe posiedzenia Komisji Specjnl-
1rnll nhnl..." ]Jrzyjmowanla nowych członków do ONZ. p,, Z drngit>j st ron:v, 1111:• hacz:1c na zaciekły opór 

CHURCHILL: „\V zasa1hle, tylko w zasa- zacieklej walce rzecznicy śdslego prz('Slrze- tldt"gi.llllW USA, Anglii I Australii, Komisja n.!j przebiegały W atmo>ferze ostrej polemiki 
ozie". · gimia Karty ON:Z, na których czele stot Zwi'l prqji;la SZ\\'edzki projekt rezolucji zalcc:i.ią- polil.yc:znej. Wodzireje bloku anglo-amerykań 

STALIN: „Uzgoclnlllśmy rozmiary ods:i.ko- zek Radziecki, odnieśli polityczne zwycię- 1;y Radzie Bezpieczel1st\ a ponownie rozpa~ skiego usiłowali w·szelkimi sposobami 11:rJucz-
ilowai1". stwo. trzl'nle nie tylko podań krajów, o których · k 

CHURCHILL: „Warunkowo, tylko warun · 1 Delegat Argentyny wycofał swój wniosek przyjęcie do ONZ zablPgają wodzireje bloku me s omplikować procedurę rozpatrywania 
kowo". aby Zgromadzenie Generalne decydowało o angloamerykańskiego, lecz równld podań Al projektów rezolut.ii i narzucić koml!lji taki 

ltOOSEVELT: „O Ile pamiętam, to bylo przyjmowaniu nowych c:Monków do ONZ nie bani!, Bułgarii, Węgier, Rumunll I Mongo!- tryb obrad, który umotUwiłby Im przeforso
wanie dogodnych dl11. nich uchwał a następ-

u J• ą cą b 
1
• I wą • nie odrzucenie pozostałych projektów. Jedn:i~! 

I n te wszystkie te próby zakońcayły 111~ flfl· 
sklem. 

k Przyłlaczającl\ wlęk!lzolcltt 1"ł08C'I~ 1111~1. 
Pr d e 

G~nerałowie Czang-Kai-Sze a przyznają się do olbrzymich strat w walkach pod Suczou na Komisja Polityczna przyjęła SZWt<dzld pr~ 
PARYŻ (PAP). - Jak podaJe z Nanki- i Szan-Sień 60 km. na północ od Szen- ska ludowe znaJdują :się w połowie drogi Jckt rezolucji. Przeciwko niemu gfo!lowałv jr, 

nu agercia France Pre~~se, komunikst szta- Sien. pomiędzy Suczou a Nankinem. Walki to- dynie delegacje - USA i Ang1łt Tak wir'" 
hu ·wo.Ląk kuomintangowskich donosi, że Biura sztabu generalnego wojsk Czang- C'zą się na :przedmieściach miasta Peng- wodzireje bloku anglo-amerykań11\\:.lr1t"11 w l tn 
c:ikry ko]umny chHiskich w~isk ludo- Kai-Szcka ewakuowane Sil z Na.nkilJU na . Fu. cle "-tt'TY Rialeilf sfę w 

·yd1 r;>zpoczęły ofensywę przeciwko mia· południe. ---------------------------....;;...... _____ ,.......,,......,... 
:,.tu Peng-Pu, leżącemu na pofow:le drogi Padamerrt chińsld. (Yua.n) zwrócił się do K I • rni~1fay Nankinem a Su~zou. !llne od4zi.a- kongresu amerykańskiego _g a~lem ,,na- n ere c1a 
h" W'()isk ludowych -:>toczyły grupę wojsk iychmiaatowei pomocy, by upobiec cal-

w 
l'7.~ng-K<..i.-Szeka w 'lkolicy Su-Sien. Sil· kowitem.u u.łamaniu się tego rządu" wo- .z ud.ziałem· przedstawicieli Zarządów Powiatowych i ~d .ZZ. 
i1e walki toczą slę te?. koło miast Ling-Pi bee niezwykle poważnej sytuadi na Wczoraj w sall OKZZ przy ul. Btnelec- głos przedstawiciele poszczególnych irwlai 
1mM11111111111mm1111111111111111111111111111111111111111111m111111111111111111111 froncie. klej odbyła sl~ konferencja przedstawicieli ków. 

• J_,QNDYN (PAP). - Jak donosi z Nan- Zarządów Okregowych Oddziałów Powiato- Na za~ończenie :tebranl uchwaUH remlucj~. 
Pierwsza pięciolatka Bułgarii kinu agenda Retitera, dowódca woisk wych i Rad .z~viązkóV.: Zawodowych zwoła- w „~1~1~i ~~b~~~~z:\~~~mie zn"ae7:en1• jed-

SOFIA (PAP.). Państwowa komisja pl11no~ kuomiMangows.kich, działaiących na na przez OKZZ. noścl klasy robotniczej, co się wyraża w ma 
wania Bułgarii kończy obecnie prace nal\ \•,;schód od Suczou - generał Huang-Po- Konft:rencj~ z11ga1l tow. Spychała refera- sowych zobowiązaniach ku uczczeniu Kon-

. 
5 1 

t 
1 

Pla ten rze- Tao przy:r..nał, że wo1ika jego p<miosły cię- tern pt. „Osi:.iguięcia klasy pracującej zorga- gresu Zjednoczeniowego. 
pierwszym planem - : n m. n P . ~·kie straty w re.Jonie ' Yan-Czuan w wal· nizowanej w Związkach Zawodowych w Konferencja potępia i piętnuje niego<hlwn 
widuje przede 'wszystkim dal!zc uprzemyało- kach pr:.r-eciwko woJskom bdowym pod Polsce". i rozbijacką robotę agentur anglosaskich n::i 
wienic kraju. Jeśli w roku bieżącym ci~~ar dowództwem generała Czen-Yi. Ruch zawodowy, który objął dziś 3.300 O?O terenie światowej Federacji Związków za-
j?atunkowy przemysłu w gospodarce kraJO- . . . _; członków, walczy ! zdobywa dzień po dmu wodow-ych. • 
wej stanowi 30 proc., to w końcu 5-~atkl ey~ V!, oczekiwamu . natarcia chlńsk.ch coraz lepsze wanmki ż_ycia dla świata pra: I Konferencja śle pozdrowieni górnikom 
fra .ia powlęliSZY 1;ię do 45 proc. Rownocze· I ~oJsk_ lud.owycl:i, ±ohner~e ~arnizonu nan- cy. Kruc~ymy śwladom1e do lepszego jutra, I francuskim. oraz pozdrawia armie ludOWĘ 
śnie plan 11wraca szczególną uwagę na mecha kińskiego buduJą umocmema obronne w~- I do socjalizmu. Chin i Grecji w ich bohaterskiej walce 0 
nizal'ję rolnictwa. kół stolicy Chin kuomintangowskich. WoJ- W dv;;kusji nttd sprawcmfanlern u1brall wo1no~l' i demokrację". 

W. Ażajew 

k o 
- „Napewno jest po-Gerem i wielkim. pa

nem„ - niewesoło pomyślał Ale~y. Obec
nie ciągnęło go do wojskowych, d_o ludzi o 
z ..... ·ykłym, ·prostym wyglądzie, w batach, z 
rzemykami i strzelbą. 

:Młoda panienka wbiegła do gah,lnetu i 
nśmiechnęła ::ii~ Jo 8al111huc1wa. - Wszę
dzie ·wa.s ::;<:t!l.:.tł.llll, \'!a~s li !lia],~;;t110'1ViV'll 
Maszvna czel:a na dole. Naczelnik budowy 
p<'dzl°f kował jej skinieniem głowy. Inżynie
rom udzielił nie więcej niż godzinę czasu. 
~\kksemu nie spodohnlo się jego uporczy
we spojrzenie i to, że w rozmowie Batma
now zwracał !'ię 1nzeważnie do niego. Alek
semu z<lawalo się, że H11ln1~ now oh."lcl"Wltje 
go. 

- Wracam n11 ki1ka dni na polndnte -
muszę zdać obil·kt nad którym pracowa
łem ostatnio. Pnjadę także na Krym po
żegnać się z rodziną. Stamtąd lecę pro
~to na Daleki Wschód. RozmRwiać z wa
mi obecnie o budowie wydaje mi się zby
teczne. Na miejscu wszystko będzie wy
razmeJsze. Do naczelnika głównego za
rządu nie mac-ie poco chodzić: spędziłem 
11 niego prawi!'! cały dzień. Glówk jest 
JUZ prawie załadowane do wagonów 
\Vszystko co jest dla budowy potrzebne 
- sądząc z raportów kierowników zaopa-
1n:enia - zn::ijdnje się na miejscu lub w 
drod7A - Batmanow wstal i zehr::ił na-

2) 

Mosk-w-y 
piery do teki. - Was proszę tylko o jed
no: spieszcie z wyjazdem. O bilety jest tru
dno, stacje są przeładowane tysiącami lu
dzi - należy przejawić energię i zręczność. 
Czy rodzinę bierzecie ze sobą'~ - zwrócił 
się do Aleksego. 

- Starzy nie chcą wyjechać. Ojciec 
spędził w Moskwie cale życie. Młodszego 
brata w tych dniach odprowad:l.iliśmy do 
szkoły wojskowej. - O swojej żonie, Zi
nie, Kowszow ·jakoś przemilczał. 

- Pomówcie jeszcze raz z rodzicami, 
może zdecydują się pojechać - poradził 
Datmanow, im tam z wami będzie lepiej. 

- Nie pojadą - odciął Alfksy. 
. Odprowadzili naczelnika do maszyny. 
Batmanow przt>puścił naprzód I"owszowa, 
kiwnął w jego stronę i z:tpytał Bat·idze
go: 

-- Czy jesteście pewni, łe wybraliście 
dzielnego zastępcę? Jakoś bardzo młody 
i widzę, że wcale nie jest ucieszony per
spektywą wyjazdu na Daleki Wschód. Są
tlnic z waszych opowiadań inaczej go ~o
bie wyobrażałem. Lepiej byłoby :nuże 
wziąć solidnego inżyniera. Obcmie, o
czvwlc!:cie już jest za późno.„ 

- N!c miejcie obaw Wasyli Maksimo
wiczu. Jestem jego pewien nie mniej nu 
siebie. Jest młody - to fakt - bez wiel
kierio doświadczenia życiowe20: m.JŻ•? iest 

na\"c't>t cz::tsem naiwny. Ale ma do pracy 
pra\•,rJz;wy dryg. ."fest bardzo zdolny, 
wytrws-ly. Już wspomniałem: na poł11d
ni11 \ e.1 budowie wykazał się z leoszc>j str o 
ny, niż niejeden z doświadczony!:h. Te
raz jest osmalony wojną, stał się zły, bar
dz'.l·} d'1rosły. Zobaczycie, że mbtem ia

cję .. 
-- Nic przeciwko niemu nie mam, mv

ślę jed_., nie o was. Z11clanie t::z•;k.~ was 
cit,i.kif: i pomornika musicie mieć d<>hrei:rc 

B;:dm'.lnow grzecznie, ale chlo·lnawo pc
żegnał się z inżynierami, zatrzasnął la
kierowane drzwiczki maszyny i odjechał 
- dostojny i niewznts7.ony. 

- Zashrl:ony na polu sztuki, artysta o-
pery i bnlt>tu. Gdzieś ty wytrzasnął ta
kiego naczt>lnika? - zapytał Aleksy. 

- Wiedziałt<'m! - śmiał się Beridze. -
Nie patrz m1 mnir t.1kimi gqsimi oczami 
i przesb1'1 syczeć. N~tleży do tegoż bale
tu co my. J\fóglby~ sic; zainteresować je
go ~yciorysf'tn, o 11im tyle pic:ali: palacz, 
maszynista, aktywista partyjny, ukończył 
akademię, prowadził największe budowle 
w Związku. I to wszystko do czterdziestu 
trzech lat. Takich naczelników w Mini
sterstwie jest niewielu. Zresztą czy wy
brałbym złego zwierzchnika? Za nic czło
wiekowi nie daliby dwóch orderów Leni
na. Jego naznaczają tam, gdzie inni nie 
mogą sobie dać rady. Czy już cię prze
konałem? Oczywiście, że jeszcze nie! Po
znaję ciebie Aliesza widzę ciebie na wy
lot. 

- Mnie radził rodzinę wziąć ze sobą, a 

swoją zostawia w Krymie? - zauwa~ył 
jakby pytająco Aleksy. 
. :--- ,~ego synek jest ciężko chory na gru „ 
zlJcę 1 Anna Iwanowna, żona mieszka z 
nim w Jakie. 
Inżynierowie wrócili do zarzą"du po dok• 

menty. Byli już wolni i nieco zamyśleni 
przechadzali się po ulicach. 
:- Cz~kałem na ciebie w Gruzji - mń 

wił Bendze - Ale oszukałeś mnie n1e 
przyjechałeś. Przyrosłeś do moskiew
skich kamieni, zakochałeś siE: w jakiej,; 
blondynce i nawet nie zaprosiłeś mnie n" 
ślub. Kiedyż to miała miejsce ta uroczy
stość? 

- Pię:nastego czerwca w niedzielę ... 
- Moze byś tak pokazał ją ... 
- Aleksy w milczeniu wyjął z kieszrn 

zdjęC"ie. 
- Morowa dziewczyna - westchnął Br 

ridze - Miła sympatyczna twarz, oczy. j::i
:me, rozumne i... jakby pytające. Poka7 
mi żywą, gdyż nie ·mam zaufania do zdieć 

- Ona jest na :froncie - ponuro po
wiedział Aleksy. - Jeśli chcesz wiedzieć 
dokładnie - to przed linią frontu. 

Beridze speszony przystanął. 
- A jakże ona tam trafiła? 
- Uczyła się, była na ostatnim roku , 

instytucie. Łączniczka, radiotelegrafistk;:i. 
.Ta zaciągnąłem się do wojska, a ona wślad 
za mną, poprzez powiatowy komitet kom
scmoł11 - do wojska. Teraz ona broni oj
czyzny, a ja.„ - Aleksy z rozdrażnienie~ 
machnął ręką i poszedł naprzód. 

d. c. :r 
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Tow. Duclos demaskuje płatnych agentów kapitału .. ~;L~7i:.:~~~~ 
Korespondencja własna „Głosu" np. ioczoraj żalę się. te zima przysua fro-

am w listopadzie. los wykazał na podstawie oświadczeń, zll- prawdy nikt we Francji nie korzysta! z tycli chę za wcześnie, że mgla, że ,śnieg;.,te bloto 

W 
CHWILI, kiedy piszę tę koresponden- czerpniętych z prasy rządowej, prowokacyj. miliardów? Czy nie uważacie panowie, że na i w ogóle plucha, G ten tylko ,kiwa 'pl()tl)4. cję, dyskusja w Zgromadzeniu Narodo- ny charakter akcji prowadzonej przeciw gór- leżałoby w tej sprawie przesłuchać np. P· - Tak, tak - powiada ,- . Miu.N.f to tno-

wym nad „rewelacjami" Mocha i wnioskami nikom i przygwoździł kłatnstwa prasy socja- Jouhaux? śoie. "·~.„ \). '. . - · 
Partii Komunistycznej jeszcze trwa. Ale opi- listycznej, która od wielu tygodni zapowia- A TERAZ panie ministrze - mówi dalej Du Chyb':.' .: i.J„_ .„ •1„._1 _ 1 ' ...._. ~ -~1„ 
nia francuska, ~ledząca dramatyczny przebieg dała ogłoszenie przez Mocha „sensacyjneg~ clos - zabieram się do Was, do pańskiej ' ... -~„, .... .., nt..,u= r • Jy 
tej dyskusji, dotychczas znajduje się pod wra dokumentu" w sprawie strajku górników, , partii I jej prasy. Oskarżam Was, że pobie- zdziwiony. 

1 

• ' 
i;eniem wielkiego przemówienia Duclos, wy- podpisanego rzekomo przez Żdanowa. Przy\ racie pieniądze zza granicy, oskarżam parti~ _ Nie _ prz~y .rtanowczo Kado -
głoszonego na piątkowym posiedzeniu Zgro- naprężonej ciszy sali Duclos zwraca się d<J I socjalistyczną, że pobiera pieniądze z fundu- właśnie _ w moście, altJ to na j6WM ..,;y.. 
madzenia Narodowego. Mocha: „Wzywam Pana do przedstawienia szy zagranicznych. I w przeciwieństwie do p. . 

Posiedzenie to będzie niewątpliwie zaliczo najmniejszego bodaj dowodu istnienia takie Mocha oskarżenia moje udowodnli; dokumen chodzi, bo przęsła mostu -'<l Of>@"te .o ft~. 
1'e do najbardziej pamiętnych posiedzeń w go dokumentu". Słowa te Duclos wypowie- ta.mi". - Aha - totrącllem domy§bnttJ't-- -~-
dzie jach francuskiego parlamentaryzmu po- dział i czekał. Wezwanie swoje powtórzył I I Duclos odczytu.le szereg sprawozdań par- ślis-:: 0 Berlinie r '' 
wojennego. Przemówienie Duclos, przewodni znowu czekał, ale Moch milczał. „Stwier- til socjalistycznej, z których wynika, że an• · czącego frakcji poselskiej i sekretarza Partii dzam - mówi wreszcie Duclos - że pan ml- gielska, belgijska I szwajcarska partie socja - Tal~ je8t - odpa:rl Kama ' __. 8luchiij-
Komunistycznej, które trwało przeszło trzy nister nie ma najmniejszego dowodu. Cała listyczne stale zasilają swoją walutą wy• no, jak ci się zdaje, przedstawicieli Jalclego 
godziny i w zasadzie miało być odpowiedzią sensacja o „dokumencie" była nikczemnym schnięte kasy „Populaire'a", centralnego or- zawodu najwięcej dziś liczy aektor mnglo
Bartii Komunistycznej na oszczerstwa, rzu- wymysłem, który miał na celu szkalowanie ganu francuskiej partii socjalistycznej. któ- saski Berlina1 
cone na nią przez Mocha, było w istoci~ Partii Komunistycznej l wprowadzenie w rego nakład wynosi obecnie zaledwie 15 ty~ 
aktem oskarżenia przeciw Mochowi, przeciw błąd opinii publicznej". sięcy egzemplarzy dziennie. Moch siedzi, jak - Bo ja wiem - rt:4'lklem - chyba S. !., 
nądowi „trzeciej sily" i partii socjalistycz- O UCLOS przytacza szereg dokumentów 1 przygwożdżony do swej ławy, kiedy Duclos SA i SD... ~._ · ;.~· , 
nej. Przemówienie wysłuchane było w ja~ dowodów, skąd Partia Komunistyczna przypomina dekret wydany w roku 1939, _ To tet _ przytalcnąl ntóJ przyfr/.del 
nnj ~iększym napięciu od pierwszego do o- czerpie swe dochody. Wreszcie Duclos wysu- przeciwko „propagandzie zagranicznej", któ- - ale pozatem chyba meteorolog6w, l:ło
~tatniego słowa przez posłów wszystkich u- wa wniosek, którego nikt z obozu gaullistoVii ry przewiduje, że „zostanie ukarany, ktokol-grupowań. sko-blumowskiego nie spodziewał się: wyło- wiek otrzymuje pośrednio, lub bezpośrednio zumiesz: <Xdy dzień przy ber~ 
MOWY Duclos są zawsze wielkim wydarze nić komisję parlamentarną dla badania ksłę- propagandowe fundusze zza grlmicy" i pro- (deszcz, mieg, aucho 1), przy termometrze 

n iem parlamentarnym. Jego repliki są gowości i finansów Partii Komunistycznej. ponuje, aby komisja parlamentarna, która (ile stopni niżej zera, 'W'!Jł,ej ttera1), 1'fZY 
7'.nane ze swej trafności i ciętości. Argumenty „Wszystkie nasze księgi _ stwierdza Duclo~ zbada źródła dochodów Partii Komunistycz- anetnometrze (jak 3ilny wiatr1), przy ntm
wysuwane p r zez Duclos są zawsze niezbite. - są otwarte. Wy, którzy tyle oszczerstw nej zbadała również dochody partii socjali- bometrze (skąd wieje wiatr?) - cze'T(;ają 
Każda jego teza i konkluzja jest oparta na rzucacie na temat dochodów Partii Komuni- stycznej 1 jej prasy. Propozycja Duclos wy-
dokumentach. Toteż jeszcze• przed rozpoczę stycznej przyjdźcie stwierdzić naocznie". warła na Zgromadzeniu piorunujące wraże- pilnie na pogodę, no, bo Jak ipogod,a to 
ciem piątkowego posiedzenia w kuluarach nie. ,,most", a jak ,,most".„ - . 
parlamentu mówiono, że Duclos przygoto• Łatwo wyobrazić sobie konsternację, jaką Takiego obrotu sprawy nikt !!lę nie spo; '-· ·. wał tym razem „bombę", która zada cios kam propozycja Duclos wywołała na ławach rzą- dziewał. Na ławach rządowych t wśród so- - To troc~ kartofli w proszku i nłeoo 
paniJ antykomunistycznej. dowych. Ale konsternacja ta szybko zamieni cjalistów żrobiło się odrazu poruszenie. Mi~ końskich ko-nserw na osobę - przerwałem. 

Przewidywania te sprawdziły się jeszcze ła się w istną panikę, gdy Duclos, porzucając nister sprawiedliwości Marle I Moch opu- - Pozatem - czego to prz~ ten „most" 
w większej mierze, niż się spodziewano. Duc obronę, przeszedł niespodziewanie do ataku. ścili salę obrad. Za nimi pośnleszył szybkim nie przewożą! Tłuszczu nie przewożą, ~
lot bowiem nie tylko wykazał nicość i nik- zapytując Mocha: „Panie minb1trze, moż6 krokiem premier Queuille. Widać było, że u-czemność argumentacji Mocha, który chciał pan odpowie słowem „tak" lub „n\e" na py- dają się na wspólną naradę. gl.a nie przewożą, mąki nie przewożą._ 
przedstawić Partię Komunistyczną, jako par- tanie: czy partia socjalistyczna. której pan KIEDY 1 - Stop! - powstrzyma1 mnie Kuzi<i ..._ 
tlę antynarodO\Yą, ale ostrze tej kampanii jest członkiem, nie otrzymała nigdy dla swo lewicy Do~~~~c:.'~Z'.Y t~~~~~~chm~~~~~~!,,ci~ Przemytu n.ie doceniasz! Czytalem nied.aito... 
skierował przeciw samemu Mochowi i jl"go jej prasy pieniędzy zza granicy ? wrócili na salę i Queuille ogłosił oświadcze- no, że kilkunastu wyższych oficerów mne-
partii, przyparł do muru agentów amery- Zaskoczony Moch, nie wie co ma odpowie- nie, że rząd sprzeciwia się przyjęc;:iu wnio- rykańskich w Bizonii przymknęli i?a niele
kańskiego imperializmu i zdemaskował ta~ dzieć. Duclos stwierdza, że milczenie to jest sku komunistycznego i stawia w związku 2 gamy handel na „moście powietrznym". 
doszczętnie, że Ich zaprzedanie, hipokryzja, samo przez się potwierdzeniem i atakuje da- tym kwestię zaufania. 
I zdrada narodowa nie mogą być podane w lej. Przytacza wypowiedź Green'a, reakcyj-· w kuluarach parlamentu nie wątpią że - No, to co1 - apytalem ·. _.. c7ioesz 
wątpliwość. nego przewodniczącego AFL w Stanach Zje- rz~d w tej chwili znajdzie jeszcze więks~ość, przez to pmciedzie6, że popula:r'no§ó „mo-
DUCLOS atwierdził, te wymienieni przez dnoczonych, z której wynika, że AFL od ktora nie zechce dopuści'ć do kryzysu ale sa- t ' ;J-· • f z· J- • k 

M h k 
·ś i b l""'sc kt, eko j ł d s u' u.wt«'ki te3 a erze s•.., w Ber i>n-io ,,,.,,_""' _.., -oc a omum c e „lJ y, orzy rz czasu wo ny przeznaczy la t.zw. „wolnego mo postawienie tego wniosku przez 'rząd po ... "" ~-""-"" 

1'110 mieli przywieźć „z Moskwy do Paryża" ruchu zaw;idowego" w Europie 160 m~lio- ?ruzgocących oskarżeniach Ducloll uważane szyła 'I . ~ 
Instrukcje w sprawie strajku górników, anł n~w dolaro_w, t. zn. ok~ągłą sumę 40 mlhar- Jest za przyznanie się do najwiekszei klęski E, nie- podrapaJl się w glowę K<Ullio -
nlgl\:v nie byli w Moskwie. ani nle opuszcza do~ frankow fran~us~1~h. „C~em~ - ~apy-1 moralnej, jaką dotychczas ponieśli p~zywód· 0 popularności „mostu" to ogóle 111.MMi. chy-
li w ciągu ostatniego roku Brukseli l nie przy tuie Duclos - nasi m1mstrow1e mgdy me za. cy t zw trzeciej sł '" ·--.-. jeidi11U do Paryża. troszczyli się 0 to, dla kogo przeznaczone cuskim. · " i Y • w parlamencie tran- ba nie ma. Pierwszy to prze~ „mo,,st'~ na 

W dalszym ciągu s~go przemówienia D110 zostały te sumy f dla jakich celów? Czy do- Al k d świecie ~budowamy to tym 'eelui1 , ~li!f (1,zf,etió 
•••••••••••••••••-••••••••• •••••-••••••••••••• •••• •• •••••••-•••••• e san er Walski. li nie - lączy6. żeby siać t.o Niemkfz(!}c'h, /.er-

P o .e ty~o .. dniac.h . walki stra1·k .11órnikóW···z-·a·w···,.-e .. s .. z.o .. n.·y··· ~::~~~~!!~ 6 O dowodem dążeń cm.glosaskich do „porc>eu-
Robotn1cy Franc11 sposobią się do nowych zmagan z reakcyjnym rządem Queui·lle' mienia" w sprawie niemieckie} fe8'fat~-

PARYZ (PAP ) 27 b db ł i P i
• i t l a aie nowych... slup6w "gr<JMicznych ---z 

. . . m. o yo s ę w a- zac snę ym zębami l 11 buntem w sercu przy ścljańskich zwt kó Za od z-·-~ rytu posiedzenie Biura Federacji Górniczych stąplll do pracy. ąz w . w OWYch, widząc. gen. Claya. W Berlinie i te Zagłębiu . Ruh-
Zwlązków Zawodowych, w którym wzięli Analizując możliwości dalszej walki _ re- ;:~dcid;'oich prowodyrow wracają do szere ry. że to niby wlaśnie będ,zie 'Ulatun.alo po-
udzi~l przedstawiciele związków zawodowych zolucja zaznacza, że należy przegrupować si· Gó 1 • zytywne rozstrzygn~~ kwestii nkmiec· 
górmkow z poszczególnych zagłębi węglo- ły, by kontynuować walkę pod inną formą l ·1[n er d ko:ńczy rezolucja - pierwsi pod kiej„. . . " 
wych. Biuro Federacji Związków Zawodowych Gó~ : es szan ar walki narodowej z okupa.n-

W wyniku obrad zostala przyjęta jedno- ników wzywa 100 tys. górników· trwających em, plerw:sl odpowiedzieli na apel w walce - Aha - wtrą.cilem - Jest nawet takie 
głośnie rezolucja, która stwierdza, że trwa- jeszcze w strajku do przystąpie~la do pracy 0

1 produkcJe, nie ~gną się w swe.f walce o przysłowie.~ 
,jący przez 8 tygodni strajk został proklamo I w poniedziałek 29 listopada aby mocniej je- ~uszne rra~a: gornicy jeszcze bardziej z.ie- - Wiem - zawał.cd Kazio - „m.-Ow do 
wany na podstawie decyzji 90 proc. górni- szcze zewrzeć' front górników stojacych ~ ~oczen niz dotychcza~, zahartowani w dwu- słupa, a slup (hej) jak ... generał C7ay". 
ltów. Na słuszne żądania górników, dotyczą- I szerega.ch CGT i zahartowany~h w~ walce. m e~lęcznym bohaterskim bolu, stosując no-
~.~~ i b~~~d~~~n~~P-~~~~~utjdo~~~~d ~~-w._e_o_r_m_:v:':o-d_n_1_~_ą~z-~_._c_i~ę~d~w-o_. ______ ~-----------------;E~f~·-
dzta.l dekretami, stanowiącymi zamach na ków, prze!!zkodzi w ziistosowaniu dekretów T 
st.att~t ~wia.zkowy na ubezpieczenia. spol.ecznf, a.ntyrobotnicz:vch, nie dopuści do stosowania eatr Kl.I 1·ełkowy o razco 
irormkow. Dekrety te, _zazn'."cza ~ezohtcJa, ml sankcji za udział w stra.ilm, zmusi do zwol-
da.ią w ręce rządu bron, ~torą gornlcy w dl'! nienia uwięzionych towarzyszy, do zniesieni? 

a 
l!.oletnich walkach ~darli pr:vwatnJ:'m prz•!<a grzywien i wywalczy powrót delegatów usu, przyje.chał do Łodzi 
111ębiorcom. Stanowią one pogłębienie metod nięt:vch, lub zawieszonych w swojej działal-
wyzysku. ności na swoje dawne stanowiska. W. dniu wczorajs~ym 0 • godzinie 9 r~no i Swój teatr, który obecnie osiągnął Śl ia-

Po oddaniu hołdu walczącym górnikom'· Rezoluc.ia stwi1mlza, że walka. nie była da- przy.iecltal do I:odzi zespoi teatru. ku~1el-1 tową, sławę, 1..ałoiył w roku 1931, jako ma
przebywającym w więzieniach , rezolucja remna. Przyniosła ona znaczne podwyższenie kowe5~ znakomit~~o !Lktora . radzieckiego 

1 

ły kukiełkowy teatrzyk objazdowy, iicziicy 
1:1.wlerdza: „gwałty, ma~ewrv. reakcyjnegc. emerytur górniczych, któr:vrh przvmanla /azco~a. Zespol .Powitany. został zaledwie 6 osób. Obecnie prowadzi on ze· 
Tządu, a pr?:~de wszystkim głod, narus'l:ył rząd uporczywie odmawiał. Strajk g-órników przez !teratow, malarzy 1 prase łodzką. !>UÓł liczący 300 osl)h we wsimnhlvm gm11. 
roasz front. Nieldórzy z naszych towarzyszy „ wykazał. że program rządowy zmierza do 7.l'"i • ~o i ,Obm'lco,,-~ ·1rz~.iechał do _Polski, I chu przy ·Placu Majakowskiego' w l\los· 

zru.inowania kraju i stanowi tak samo fak by dac ~ ~ ~szystk1ch wi~·kszycll miasfach ' lnvie oraz filię w Leningradzie Przy te 
d!'cyzja ofldania Ruhry w ręcr kanit~listów p~etlstawiema. Przed !>rzyjazdem do f,o. · atrze jest jednocześnie praco~a kukie: 
hitll"rowskich, warunek planu Marshalla. dzi trupa. Obrazcowa. hcząca 55 osób, by- 1 lek, muzeum lalek i kursy kształcące pra.-

1 Górnicy sa nil"zwyciężenl - głosi rezolucja la w l\atowicach. Kukiełki przywiezione I co vników teatru ku'cielkowe 0 

.
- LONDWN · (PAP.). Agencja Reutera poda- - zwycle7.l"nl są d, którz:v zmusze11i zosbli do nasze~o miasta zajęły dwa. wa~OllY. W czns1·e „,01•11„, 0

1

brazco' g • ....., t 
I
„ · t d . . k' s f dj • . h" k bl"k . i k ' Ob . • " n • .T w ze onOIDl e. J~. „ n an z rowia premiera grec te~o o u- z . ąc z s1e ie mas e repu 1 anow u ·azac razcow pracu]e w swoim zawodzie atrrm dinv<1ł pn.Pdst · · · f · 

lisa, który uległ przed dwoma dniami atako- swoje prawd7iwe ohydne obli<;ze reakdonl-,.iuż od 25 lat. Na początku swej karierv) Teatr Obrazc ,, d~rnrtema na ron~I~ • . ''i t:ierca, jest bardzo ciężki i uległ w nocy I stów. sług kapitału i mordnców robotników, stndiował malarstwo, a nastepnle pr~erzu kilka nrzedst 
0
.w;.i a. ;' ~aszyp rruesr~e 

z piątku na sobotę dalszemu pogorszeniu. Uczciwi robotnicy z Force Ouvrfere ł Chrze- cił sie na za~adnienia teatralne. nym TOR. awien w ea rze 
0(~J • 

Sofulis konający 

ronislavva Borecka opowieść tow. Borecka - bogacić fabrykan-1 szłam ria trzy strony cho.ć tym razem nlk.t 
t.a; . „Pysko~ałam" il.e wlazło, żeb~ ~obie ul- mnie nie zmus:r.ał. Nie należałam do ostat
zł ctk~yrobtłam. s?b1e I?:zez t? . opm!ę ~,komu nich i wtedy, kiedy rozpoczął się wyścig pra 

delegatka na konferencJ· o. mie1· skq ms. I l w. admm1~traCJI. _wsc1ekah się na cy. Do tego czasu zajęłam już pięć razy piet 
"C mme, a e Jakoś m1 uchodziło. wsze miejsce trzy razy dru'"'ie 1· r t I 

S t t t h k k D " · · · d ł d k d - Nie nalez·ałam d K · t j p · · ' · · '"' az rzece. ympa yc71na warz, na us ac prze orny ę. zis się meJe nemu m o emu rzyw ą .. o omums yczne ar- Wyrabiam systematycznie 160 - 170 I uśmiPch. Cięty dowcip świadczy o długirr. wydaje, kiedy uczy się i jeszcze mu za to ~n •. ale wcale nie byłam od niej daleko. Ti: normy. procen 
obcowaniu z bracią przędzalniczą. Czarne płacą. A jaka była moja nauka? Na noc JUZ u nas było rodzinne. Niejeden z moich St włosy przyprószone są sii.vizną... bawełny. szłam do fabryki (niby to nie wolno byłe krewniaków próbował więziennego chleba s;. aram się ul~p.szyć, ~systematyzować Sukienkę okrywa fartuch roboczy. Tak wy- młodocianych zatrudniać w nocy, ale kto wte Wiedziałam, jak cenić komunistów wiedzia- t obą br~cę by mme1 wysiłku fizycznego gląda tow. Borecka przy maszynie. dy na to zważał), a w dzień pracowałam w łam, że chcą jedności ruchu robot~iczego a z~~~ . a Y 

0 wk~adać. A 11:1. więcej o organi-
W domu nieco inaczej. w ,.cywilnym" u- majątku pana Koeniga - buraki pełłam: ile ona warta ta jedność - przekonałam 'się Prz~d pracy ~f.~lę, tym lzeJ. mi się pracuje; 

I i Ś Ód d 
, · Trzeba było zarob1'c' na z'yc1·e. OJ'ciec nie żył, na własnej skórze. Ileż to stra.1'ków załama- e wszys ,im. staram się utrzymać ma.l Jran u, po r omowych sprzętow, Jest go- szyny w czystośc T · , · d · ·1 , · a matka była n1'ezdolną do pracy. Musiałani ło się przez rozbijaczy jedności. r'ac · !. • 

0 
ogr. omme pomaga vli sc1nną, ser eczną gosposią , z m1 ym usm1e- - P Y Zresztą w og J b chcm zapraszającą niespodziewanego gości3 na nią i na siebie zarobić. Powiadam wam. - Podczas okupacji żyłam z dnia na dzień · -

0 
e me znoszę rudu. 

w skromne progi. że chodziłam i spałam. Jak mnie matka nie "". ocz~ki;vani~ woln?ści. Przyszła ona wres~ .- Tak. To prawda. Widać to po mieszka-
• raz do pracv. odprowadzała, to mówiłam je.J". cie dzięki Związkowt Radzieckiemu. W pier mu .tow. Boreckiej. Każdy kącik ls'ni czy~ 

- Nie przeszkodziłem wam, towarzyszko: h d I h t ś mamo, trzymaj mnie za rękę I mów kied" wszyc n ac po wyzwoleniu zgłosiłam się s o c1ą, · 
- Skądże ! Odpoczywam po pracy! J Odpoczynek _ ale nie dla rąk. Ciepłe sk:n będzie rynsztok - bo ja śpię. .. · do pracy, w swojej „budzie" - u Stajnerta -;- Prze? kilku dniami zorganizowałam zeJ 

pPty robione na drutach - to prezent dla - Dali mi wre~zcie maszynę. Byłam wnle Był luty. Przez wybite okna wdzierało się sp.oł -: pierws~y na naszym oddziale. Nie 
"<i oi<trzeńca - pupilka. Siadamy przy stoi" bowzięta i. ogromnle dumna. Jak sta_ra prząd 'Zimne powietrze. Pierwsze czynności to :iem 1eszc~e, Jak mi tam. pójdzie, ale sądzę, 
k11 chennym. W „kanonce" prz:viaźnie huczJ ka. obsługnvałam dwie stro~y.. Jlfie dh!go wprawianie szyb i czyszczenie strasznie, - ce ~am soj b1e radę. Orgam~acja partyjna do
nl( icń. Szybko migają druty. Skarpetka ro~ Cała fabryka otrzymała wymowieme. . db h · . · za ma mo a pracę, co mrue bardzo cieszv, 
nie. ,.Kto chce pracować , musi przejść na ob; I me anyc maszyn. Znalazło się potym tro k- Zostałan:i wybrana na .konferencję miej 

- Nic t11m ciekawego nie było w moim I sługę trzech stron" - oświadczył kierownik chę surowca I fabryka ruszyła. Wtedy wła- s ą. J?u~na Jestem z tego t. .. szczęśliwa. Bo 
7.vcit1. ()d sz,.,s n;is1P'10 roku żvcia pracuję przędzalni. śnie wstąpiłam do PPR. kornyslcie tylko - ta konferencja poprzedza na orzed1::ilni. w 1922 r. rozoocv>ł"m nau- - Nie bardzo mi s ie chciało - ciaimie SW;j - Muszę się pochwalić, te pierWSZit Drze- bo0tr::f~:::1 J;il~~~~i. JP<lnośd całej k~~sk.ro-

( 



tr. ł tłr m 

dnoczeriie Partii Robotniczych 
• CJ rzede n·u Kog e u .ojewó zka 

Wywiad z 1-siym Sekretarzem KW PPR tow. C.zesłowem Domagalq 
./ 

odzna~zały sit wyję flrnwo 
_.tar11,nnypi przygotowaniem organiz&eyj

nym_ Zmobilizowano środki lokomocji dl& de
legatów organizacji gminnych i gromadzldch, 
odległyPh niejednokrotnie o 40 - 50 ki!ome
trów od mie.i•cn, obrad konferencji. Estetycznie 
ozdobiono salę, w kt.órych odbywały si~ konfe
reneje: były one udekorowane ~ztanda.rt1mi p1H

t~·jnni;i1 tran~parentarni, kwi~tarni i WY!!'lądem 
swym niczym 11ie różniły się od urz~dzouych w 
stylu wielkorniej~kieh eal konłereneyjnyeh Lo
dzi czy Warnawy. 

W więk•zo~ei o~rodk~w. Pzereg.Slnłe -.r o8roi!
kach przemyl'łowych, konferencje wywołały duże 
zaintnesov.-anie nie tylko członków Pa.rtii, leci 
i ezerokich rzes11: bezpartyjnych robotników i L!pO 
łeczeństwa, 

- Mówię o stronie zewnętrz.ne,1 pnygotowa.t, 
gdyt ~wiadrzy to wymownie, że nasl'! aktyw te
reno'lry" pntrnldowal konferenej~ j~.ke wydane 
nie willlkiej wągi, ja ko w-ydal':r.enle. W}'l11Ąg&jł
ce rt'iwnfoż nedtrnla mu pięknej oprawy r,ewnętn 
nej. I należ pn: zn11~ h1. piękna oprRwa l! w· 
nętrzns była. dopelniPniem radosnego, PQdniosłe 
go 1 bC'jowego nastroju, domiuujq.cego nr. wsq11t 
kich prawie konferenc:ier.h. . 

- O wielki<ij e 1'tywno~el jRb ttehowah. a. 
legatów •n& konferenej" powil\towe, 'wi&dety w 
Spo~6b wymowny niPPJ10tykan1t d'ltych.Cl!U wyj'łt 
kowo duża. iloAć uczestników dyskm1ji. NB ogól 
ną. ilośe B86 delegatów, odbytych dotychczas koa 
ferenrji zn biernło głos w dy~knsji 167 tow. tj. 
11 procer:t. Godnym podkreślenja jest fakt, że 
w wiPhrnści wypailków poziom wystq.piel1 był 
b::mlzo w soli. Aktyw, zebrany n& konferenc
jach, wykazał duże zainteresowanie magadnien!A 
mi ideologic7nymi, historją. ruchu robotniczego i 
jego dotycheza~owym ro7szczepieniem na dwa. nllJ' 
ty. Przejawiało Rię ono ze szcze~óln'ł m.ocę. w 
więk~zych o~rorlkRPh przemy•łowych, jak Zgien, 
Zduńska. Wola., Pabianice i Piotrków, gdzie w 
naszych AZ<"Ct>:ae'h mamy sto~unkowo dużą. iloś6 
star.;.ch działaczy rewolur.yjnych . .Ale rrSwnież w 
i w- mniej~zyeh o6roillrnr.b, ja.k Bn:Niny, ;ta.sk, 
Wielu!\ i Ło:v:fcz, d akusja. - bodaj il'I po raz 
pie?"IVszy - hyla na. wyjątko'vo wyso~m. po
ziomie. W każdym wypadku w przem6wrnmnrh 
przPiawiała ~;p 

0

pown.żna. trosk11. o §wit1domośe 
ideolngiczn~ człon 'k6w organirnrji part.yjnej. 
Na wszvRtki<'h konferenrjach towanya7.e wyra. 
bll ~zc~erl). rnrfo§~ z powodu Tealizująeej •it je 
d::iofoi polF]<iego mchu robotniczego, jedności 
opartej na rewolucyjnych zasada.eh marksizmu
leninizmu. 

Konferencje charakteryzował duch interna
cjonalizmu. Ody referenci wspomina.li o sukc~ 
„ach chill.skich wojsk ludowych, o wnlC11,cym 
proletariacie francuskim, o walce ludu grecki• 
go pod do'<':'6dztwem gen. Markol!a. i o działalno 
ści partyzantów hiszpańskich kon:f'nen~je wy
borcze przPkHtałr11Jv ~ię w wielkie manifestar 
cle ml ni;vnarodowej 1!0lidarności proletart11.c
kieJ. Tll'I! ton intArnacjo„iili11tyr.r:n; znt>.j~ow11ł 
r6vrnież awój odMw1ęli: w wypowit>dzi11eh to·il'11-

rzyary. Ta wszyl!tki,h lrnnferen11jach wielokrot 

NOWA PARTIA ROBOTNICZO-CHŁOPSKA 
W JAPONII 

Dwudziestu ctlonków parlamentu jap'.)J\
skiego, którzy wy.stąpiH z partii llOcjal-demo 
kratycmej bądź też zostali z niej wydalem 
za swe le:...icowe przekonania, utworzyć ma 
obecnie jap-01'iską partiię rob<>tnicw-chłops!tą. 

Crlor:ek parlamentu Ma.koto Hoń, oświad 
CZ)-ł, że nowa partJG wspoółpracow~ć .b~
drie z partią komunistyczn-ą w dz1edz.1n1e 
realizacji socjaliizmu i światowego pokoju, 
w ramach utworzonej ostatnio Ligi Obrony 
Demokracji. 
Komun'śct, lewkowi !oeiiallfol 1 liczne :In 

ne ugrupowania przystąpiły już do Ligi, 
Japońska partia socjal - demokratyczna 

przesuwa się coraz bardziej na prawo, udzie 
lając poparcia anty-rohotn'.czej i pro-mono· 
\JOL.stycznej oolitvr.a Mac Arthu~ 

W 'Większości powfatów t mia'lt województwa lód:c\i:iego odbyłv i~ jue Jconferencje 
partyjne poświęcone wyboro"ll'i deleg~tów na Ziazd Kra.Jo-wy fl&M.ej Partii i Kongres 
Zj~oc"enioWJ PPR i PPS. O tyra. jaki był. przebieg tych konfer~cji l jakł odegra~ 
one rol~ informuje Wiil I-ny sekretarz Komitetn Wojewódzlrlu:o PPR tow. CZESZ.A W 
DOMAGAŁA 

~ej jR k w więknośri innHb orgs.nizaeji powł&r 
to,vy1·lt i miPj•kich. 1 

- J:tl>i" !~ wyl')iki dot7chcaMowych ~ 
rńw d~JegAtów na Zja.zd t ongret Zjednocu
ułowY? 

- Z 411' deleg-PMw, prn-padR.~~,VP.h JUł llU.llt 
wojPwócl:r.tl'O·o wybr:ino dotychczu 24, w tym I 

nie podkre~le"' h,vla l!:onieeznośe l!tudiow~nilł l'lwoim tPrPoie. Stn.d ter wielka. l!zczeroś~ i otl<"11r :kobiet. Wvbra,10 tow~uyszy naja.ktywniejuych 
historii Wszecluwią.r.kowej Komunistycznej Par- to~r w wniowiPtl~iat·h toworzyszy na konferen- na.jbardzieJ ofiarnych, przeważn1e towarzyezy 
tii (bolszewików), Partii przodują-cej międzYIJ.A- r,jarh, ~tąd itmiałoi!ć w kr.vtykowaniu hł~dńw in· ~tar~zvrh. ·' ~~wi11ilrzonvrh w długoletniej wal
rodowemu rnchoYi robotniczemu i z kt-OrP.i doś- nyrh tn"""r7..-~zy, :>:11jn1ując;veh kierownicze sta- r11 re~olnryjnej. Vl-~ród dPlc>gató'I'<'" jest r6wniet 
wiadczeniit p<>l•kit kJa.8& robotnicza. i jej Zjl'd· nowi8ka, i samokryt,l'ki w Rto~unku do właRnyeh pow11żna linba młodyrh, ktrSrz:v wykazali się 
noczona Pa.rtia. kor?.y~tat będzie w walee 0 80- błędów. duż~ aktywnofrią. i oil1lnn!Prn ~prinvie kle~ :ro
cjalizm. - w jakim stopniu konferencje nwzględni!:y hotnir?Pj. W~r6il n11•r.yrh delPj!1tt6w mP.my ro-

- Jednym ~fowem: konferen<'je wyhorr7P wy za.gadnieni~ Friśle tercno•..-Ał W iakim «topniu hotnikńW: - prrn.ilownik6w- pr11~~. rhlop6'!'" md~ 
l::az11ly ogromny wvost na~troj6w hojowych, Pn- konferencje priyc11ynily si.l' do ujawutenia. ist-1 roln.-rh i ~rPfln!oro!n:vrh i tow11.n;rsz;, PTMTIJ~ 
tuzjazmu i gotowo~ci flo dalszej ofia rnf'j pn1ry 11iają.c;vr)'1 hr•ków w codziennej pracy. •·rrh 11 " •0·l~n"'"1"~7l11]n..-r~ •ti.;~0Wl5karh PA·rlYJ 
i wlllki, i to przvwiodło na. myli\ podnioslą At· - Ogólnie mo?:n11 powir1hier, i;; st~Prdzo110 l n.Hh. Og.1101„ 'l'lOTn~ ~tW1Prd2a., t„ konferencje 
mosfer~ pierw11,;yeh mil'sięey )945 roku. znaczne :nirtlori"l!11ięł'i1. organizarji pa.rtvjnej · w-ykazalr- T'"-"' wy'hor~„ flAleQ'!ltńW dnł.e Jl04IZU.. 

- 011ym, WB4!ZYD1 zdaniem, nalei.y obja~nić w pra<'y wtirM )cobiflt, na. terenie mtodzteżoWym, d"' ~ilnoTt""irflzi~lnotd i w nvotm wyborze ma 
to aja.w111ko? · w samor:r:ądzie, w 11mnini11tracjf i spółdi!lielczo- omyliły sif. 

- Przede wszystkim popularyz111•ją. i 1Vprowa śr.i, eec;;ególnio na. siiczeblu 1(1llin.'1YJ11. W wjęk- 1 - WiPrzym;v w t41 - lrniiezy tow. :Domagała 
dzeniem w r.:r.yn urhweł Pleni1m sierpniowo·wrze •o:ośri wypank6'!'f' nie ogrR11.i<i.zono się do 11t"'.irr- - t~ równie~ powst~łe. konferencje, które odb~ 
śniowogo KC neszej Pa.rtii. P'afa h:vt~·ki l se- dzenia. hra'k6w. }PM mt. TnlP)St\u był-!" pode,ln~o- dą. g1ę w d~1aeh neJbhtsz!ch ~d'ł naeechorwa.· 
mok:ryh-ki jRkll. po Plen11m prze~718 przrz n A. ZP wane wnioski w spraw11:1 &pn~obów ich usunię· Dl' nll'I mnley•zł 11ktywno~c1ą., eo i d<>tychcZIUIOw& 
organi;Mje

0 

partyjne, przyczyniła. się do zn~ez- cia. Nie w~zęd~ie je~nak ta'k eię dzi.slo .• ~alPż,V i również tralniA potrafił dokonat wybon d•· 
nego ieh uzilrowieni&. i ożywienia, do wzrostu I •twi"eril7i/:. iż w tllk1ch ośrodkach. J.a'k S1era1lz li>j!"atów n& Kongres. 
dobrej!'!> aemopoeiud& kaidego e.?lonkl putii i i Ozork~w ograniczon11 •i11 do og6lmkóiv ł t'll Wywi&« pnie~ 
do ,.;1.ro•t11 Mli 1rnźdej orgpriizsrji parl..-.inPj na konfere11cjA niP ~ptłnil."" fakir.i roli mohiiizn.ilł- . PER<f,OWSKI 
n--1u.-11J-lllł 011-1111-11~11 lll-IAl-Nłl-llll-Hll.._1111-1111 1111-1111 łllM!!!ll!!!llnt 1111-llł~I-

Sprawiedliwie ocenili sw • q pra 
Obrady na dzielnicy Sr6dmieście Prawa i PZPB Nr 5 

ę ••• 
NPrl bardro ciekawym spra.wozdaniem tow., czb! dyekutant6w i to, że .P.rzema.wiali .przeważ- przeszkadza w pracy, A więe n\ewłdehry Btoq 

Gł?.żewikiego wywią.ea!a. się ciekawa. dy~ku!ja. nie robotnicy. O czym. m.ómh t Dałoby się to zam nek Komitetu DzielniMwego do W'yl!Uwa.nyeli 
Przede wszyRtkim należy ~odkreślić ogromnlł li- kną.6 w jednym zdaniu: o tym, eo pomaga i co n& kierownirze rlanowisu robotników. Wys• 

Na I deleąacl na Honqres1 ..., __ _...._ .................. __ ............................................ -. .......... ..... 
Tow; Jerzy Prajs Tow. Stanisław Bana iak 

Kon/er<mcja Miefeka to Zg~~ 126 gk;8o,. 
mi wybrola go ł14 d.e'Legata na K01łfll'tl8 
ZJ<Jd,tt.0~v. 

Kim j&tr 
Dzi.8 -~ Rady ~fl:'klodC· 

tbej w PZPW Nr !IO łD Zgi8N:l4, ie .1ipt'.a t.
go roku byi t~.cwnikiem fmWY, 
który w truoh "loo'Lejnych etapach. wapół#V
wodnł.ctWG flidobyl pi6no-. ~;aoe, lllJ txJ 

a<>3tal ~ B~ K~ Z• 
Hu.gł. I ~j: h1/l ~ym t~, 
który - prarwdf 1nÓWi4C - u.k1vJJdkiem. prar, 
8ze<U tla obtflUgf I Joroaten 'Joartov;ych. 
Ukradkiem, bo am ~go ~y llMrow
ntAI nie bardzo ttI rzeczy Qf11'0botool, ~ kie
r<nonik wyd.ziału pracy ł p'lacy f>O proatu 
nie 1.1>iedzial, jak n14 oblłoM6 jtlgo mre>bki. 
A~ po krótkim ~ n'- byl już jei/:y-ny 
- jego przykJ,ad. p~. 
Bmut~ mi.al d.zfflołństtoo. ~ .tor

();ty'lo wodJr.6w na danie mu bard$0 •krom
nego tQYkszt«kcn4a - .ealedwie ł oddlMJ.ów 
szkoły p<nvsztXJvrte,ł. Dzieciństwo jtlgo ~
śr"6 tet Bif tJlwńc:&ylo: m<ijąo 14 lat j68t 
juj „w pr<iktyos" jako ~ tloackł. A. gdy 
byl jut wykwa),ifikcnoomym robotni~ te~ 
długo nipdzitI nie mógł ui,grzad fii.iejBOCI. 

- Bykmt, wylmchowy - obja.§nia. 
To tn<WZY: protestawal przeciwko „ob

rywkom", r~ynal a-ff atrajk - pierw
szy wylącaal motor. Wł(tc redukcje,~ 
nie e procy. 

A. to rod.zim~ tyl.a tmdycJa 'W'łłJ1M,, M
srońca syberyjskiego, Tadetu1za BMjaly. A. 
w rodzi.rlli.6 byl szwagier CseMaA.t W~ 
3ki, kom.unii.ata. 

Ale Z<»tl.i.m je8ZCM M# ~ t"Y
lnu;howo.§ć ująć tn ramy 110rgafłtiam001Mj 
waU«. i Mnim ~ potrafil toyoiqgnqć 
toni.oski z tego, co Oyło przekaz'!/foane p1-ooz 
rod imrtJ tradyc]ę - wybtwhla wo.fn.a. Mf<tl 
wtedy 21 laf, I miel jut f,7 gdy te roku 
1945 u.-1·ócil z Niemł.eo, d.okąef. był wy1mezi<>
ny na przymu.smoą pro~. WtPdy jedtttak 
fu,ż wszystko rozumiał. RO?.umiai przede 
wnystkim, te jego miejsce j63t to ~
gach PPR - i z jej ramienia proouje vruz 
3 tygodmie w Pszczon.owie to okresie refe
rendum i to majątki, 8arnóto - w okre.!'ie 
wyborów. Zrozum.uu te~, iłJ to not.oej PoU,00 
wa.t11-0, i na.jważnie.f sza jeat praca ł łt1 dJ,a 
n<noe.i Pol'Jki warto pracować. I mtedy wła
foie zaertąl procować na ~ kr081Uleh korto
wych; 

A. że go potym totcarzysze z tyr:h krosien 
zabrali. - niie ma1·twi si.ę tow. Prajs. Je..'lt 
zadowol-0ny z pracy równi.ei! jako przetoO<l
ntczący Rady Układowej. Najpewniej je
go towa1·zysze z PZPW Nr ~O też ~ zado-
1ooleni. Bo skcro go wubrali .11.4 K,angru„. 

Dobrze wubrali. 
t. P. 

Di.ciec 1 matka byli wyrobnikami wiej. 
ski-mi. A 'YD ich, gdy maj~ la.t 12, mtu
J:Pmy był przerwa~ uuk Di• mógł ma
~ź~ pracy. Nie maluł ;.J. &ł m.i~ 18 lat 
apędziła „ kli pUaudczykows.b ~ 
wo.inę z młodą Republik~ Radzi.eck'- Gdy 
znalazł ai.ę w tei Republice .tako Jeniec 
wo.ienny, pnetttł oczy: n~l lud, n:~dą 
prości ludzi•„ r:q~ robotniCJ l ehłopi, 
r.ie panowie, Zroaumiał wtedy .,niewłał
cłwy kierunek'- - )alt tlG dzfJ określa -
pra:wfcy PPS, która popierała naJud Plł
.sudakiego na KraJ Rad. Gdy wr6dł ..
widział tę samą prawicę PPS-Ówsk~ ła
miąc, stra.lkt. Jak na przykład złamanie 
:ttrab p~ PPS-~mkich przywódc6w 
zwi"*owych w Zgierzu. 

Pra.cuJe u koleiach doludowyeh w 
Zgierzu, ale u 11dzi.ał w organizowaniu 
robotników r.osta~ zredukowany i pnez 
2 lata jest bezrobotny. W 192'7 P. dostaje 
pracę w przędza,Jni, w r. 1928 SO«taie wy
brany delegatem fabrycznym. którym Jest 
do r. 1938. Od Mku 1933 1Mt członkiem 
IfomunistyczneJ Partii Polski. Gdy wy
buchła wolna tracl pracę w fabryce 1 l'Ell

ka doryw<:.Zyeh zarobk6w n.a robotach 11e

ronowych. Kolp<>rtuJe pr11.sę podziemną, 
ałueha łnfonnac.11 radiowych i prowadri 
pracę uświa.damial~c, wśród SW<>-J@go oto
rz:enia robotniczego. W dniu wyzwolenia 
Zgierza st:aJe do pracy w Milidi Obywa
telski~}, zabezpi~ fabrykę. 

- Po prostu wyrzuciłem Niemca, u
l:irałem klucze. postawiłem dozorcę. 

A gdy fabryka ruseyl.! - ?.ostide wy
brany przewodniczącym Rady Zakłado
wej, .sekretarzem o~ganizacii fabrycznej 
PPR i członkiem egzekutywy Korr:itetu 
Mieiskiego. 

W roku 1946 wysuwafą go na stanowisko 
kierownika technicznego fabryki, do roku 
1947 jest kierownikiem przędzalni, a w 
lipcu zostaje wybrany I-szym sekretarzem 
Komitetu Mieiskiego i iest nim do dnia 
dzmeiseego. I teraz wybrany 132 głosa· 
mi (na ogólną ilość 136) delegatem zgier
skiej organizacii PPR na Kongres tow. 
Banasiak cieszy sią bardzo: 

- Po ziednoczeniu cała klasa robotni
c-za p6idzie w jednym kierunku - ku so-
cializmowi. Nie będzie w partii klasy ro
botniczej agentów burżuazii, którzy by 
&pychali ią z właściwei drogi. Zbuduiemy 
w Pols<:e socializm, tak i.U -. lllbudowali 
Jr.nmu1l!liUi w ZSR.Jl. :&.. ~ 

n;ęei ro~otnley, !\ eF-!llto~ poJ:Oflta.wiem włu 
nym aiłom. „Czy tak by~ powinnot'' - apytll 
je t.ow. Nyk. Nie. Partia wtnn& otocs.,.e jak ll&J.
troekllwut opiekł '7cll ludJd. ""1nn& Im ftalAt 
pom3.1~ .., wykonrwantu no11V1cll obowif8k6w. 

Z. aprawozda.ni& piemsego teheta.ru. lroml 
ktv. wyniktl.ł• r6wni&ł, łt Komitet aniedbał 
odcinek pracy włl'M ltobteł t 'Wir6d mlodzteą. 
Wfl'h1 titwanyaq podkrellał• .,... .wyu pr-6· 
wieniaek lmdeeimo14 aaprawienfa i7Q 
bd. 

Pe1t11t1ng~nł m6'rey &&'Mera.,.. P,. w 1f6 
•ff niawi&li takie Jlłektóre pu.z:ką projt*łu ..,, 
tutu Z~oezonej PartU. Ni• ~~\lde wniotlkl 
ttldad&:ne w tej 1pn.lri• Jl& l'fM F...,dl~ b,t)r 
l!lhM11„. łwfl.lłtsyły H• ;f eda&k aiezbi.u e &ł.
boki&j tr 1141 ~~ą, 'by • ..,,., pert5a ~ 
la n'W'llneyjnt :W.!lpr~ klasy ~eNj l • 
rod by .O.piel& w 1W7el IMntpQ ąłh i. 
dat rodnyek ał&na pat'iyjnf&b. 

1'a,fwl~ej jednak esan l ndejwea pohrife&B 
town,;yeze lpra.wom :ta.brycznnn. Komuł lliezor 
ientowanemu mogło by lit zdawa.6, !e •iektórzy 
mów!ly pornus.li 11pre:llfy - interei111jq.ee łyłko 
prr.edst11.wieieli pouc„.ególnyeh f&bryk. W :rze
cy.ywlsto'ci obchodziły one wszystkicll. Towarzy 
ez • „Cewki" i Ośrodka Konfekeyjnego nr I dy 
1kutowaH n&d przyozyn&ml 11iewykonanf& pl&nu 
prSH PZPB Nr t, & towarzysze • t.j f&br,-'.ki 
Ht'zerse radowali !lit 1 11u1rc61'11 pierwszych. 

@al" ływo reagcmah. u katde słowo poehleb 
~, ezy niepoohlebne, 1.le 1prnwiedlhn. :S. ti:nn 
Y"zyne Al'tldmiejskiej - l'r11wej !pr~wiedliwie 
mówili, 11prrnriedlilVi• ocenie li swojt pn.e„ 

• • • 
Xon!"ereneja łabrycznn, 1i~ takh1. aol'ł nłeao 

odmienny charakter niś d:iielnioowa konfe.reneja 
fa.bryezna, a koncentruje ftwoję uwagę tylko na 
„1wojej" fabry~ Tak io włditie "Ył'.lt4A2• 
na Wimi._ 

Na ltonfer11n11j! z~llrah Ilf~ l't.8'1'11. p&rdła. 
m&.i!Jra ze •obą. bngate trndyc,ie wa1k z Konem 
l jego przyjaciółmi - polfoję grPua.tow-t. O "t· 
mosferze, jll.ka. panowała ua konł~reneji, •wi11.d
cr.I} !Iłowa jednej ~ delegatek, 1 t6r11. !{losem. peł 
nym wzrns7~nia oświadczyła: „ Wybierałam. eię 
tutaj ja.k n& na.jwiększę uroczystoA~, bo 11u:i:ę-
81iwa jestem z dokonywującego 1if} ;o.jedn<><'zenia. 
'RllDlieni~ si' tylko, :r.e w11tydem, Ae ta.lt mało 
zrobili8m;v, Żt'I t11k mdo w11o~i nasz:i organizarja 
party.ina do Zjednocronej Partii. 'l'o wielki 
wstyd dla nas ;:szystk!ch. te nle mol(li§mv ucz 
cić Kongre1m pra11dtP.rminoWY111 wykonaniem 
planu. Te znauy, iP w praty naeitej byłe wiele 
lmi.kó.,,, 

S>':e~egółGwo i w~zeth•trollnłe omamałl towa
rzyEze przyczynv ~la hego ternp11 rrodu'keji. Wie 
le gorzkich ~łów musieli WT0łucha~ delP1?11ei -
rzlonkowie Radv Zakladowej. Tow. Na.cule., M
kretarr.: 'koła. „Gumówka'', rą.bał 1m pra.wd.f w 
oczy bez ogródek, m~wiąc o orlen~aniu lńt> foh 
od ma~ robotniczych i od Komi etu Fabryc~ne· 
go. 

Dwurlziestu o§mio mrSwrów 7:ahiPrało ~Cll! w 
d:~ku~ji nad 1·ef~ratern tow. Dwor:1~owsloe0'() i 
~flTRwozrlani~m tow. Trzeciak;i, J.fó77iJi kr6tl..o 
~orąco i zapa]CT\-wi.r: wYrninli fal. że nie ...-yko 
;1ali planu, że ni

0

e mogą przvnil'ść darów produk 
eyjnyeh Zjednoczonej Partii. 

Ale mv jesteśmy ren-ni. 7~ trrw •z ·sze i11z~
wiacy je~zeze nie powkrl7.i --li n-ht„' 0 ;;<0 ~łown. 
PZPB i-r 5 po inuy oilZY>l.;!l; , ··e miej:;ce w 
rzedzie fabryk; przodu.iąe} eh. 

.S. Klimculr 
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NIEDZIELNY 
„Dodatek Głosu"\ 

PZPB W PABIANICACH WYKONAŁY ZOBOWIĄZANIA PRZED TERMINEM ..• 10 BM., ŁÓDZKIE ZAKŁADY PRZEMYSŁU ODZIEŻOWEGO WYKONAŁY ROCZNY 
PLAN PRODUKCJI .•• PANSTWOWY PRZEMYSŁ FERMENTACYJ.NY MELDUJE O WYKONANIU ROCZNEGO PLA..'lU.. ZAŁOGA ZAKŁADÓW AZOTOWYCH „BOBREK" 
DONOSI O PRZEKROCZENIU PRODUKCJI ROCZNEJ ..• Jil.k Polska długa i szeroka - napływają meldunl•I z całego kr.Uu o wybitnym wzm-Oieniu pradukcjl celem uczcze
ni'a zbIJżaJącego się Kongresu Zjednoczenia Polskiej Klasy Robotniczej, rośnie też wielka armia współzawodników pl"a(!y, mająca do dnia. otwarci.a Kongresu osiągnąć wspa. 
Dl.alit cyfrę 500.000 robotników, z czego około 150 tys. przypadnie na młodzieżową akcję współzawodnictwa. 

Przedkongres...., .... akcja DOlskie&o świata pracy s 'anowi bęzcenny wkłail w dzieło umocnieni" })-Odstaw naS!l:ego państwa w chwili Zjednoezenla Pa.rti.11 Robotn!czyrh. 

łl 

?tdydeni R. P, BOLESŁAW BIERUT, wl.a serdecznie nowego posła nad:r;wyczaj
Mgo 1 ministra pełnomocnego bratniej Repu bllkl Węgi'erskiie}. p. BELĘ SZANTO. 
W uroczyatoścł składania listów uwierzytelniających udział w.dęli m. ln. mln. Z. MO

DZELEWSKI I ambasador WIERBŁOWSKI, 

Ha nic ,,wltam1ny dolarowe", na nic pomoc . „doradców. amerykańskich" w sprz~c:i: 
zbroJenl'owym, sam<'lo.ach, czołgach i a~u nlcjj - armia CZANG-KAI SZEKA ponosi 
klęskę za klęską z rąk oddziałów chińskiej armii ludowej, Zagrożony jest już SZANG. 
HAJ, w opałach zna.idu•e się stolica kuomintaw,:owska NANKJN. Dni krwawe~o 
reżimu Czang-Kai.Szeka są policzone. Na zdięc1 u z li'weJ - MAO-TSE.TUNG. Pl"l:v· 
wódca Chińskiej Par ,ii Komunistycznej i twórca Chińskiej Demokracji Ludowej - Je-

den ;i. wodzów zwycięskiej a-mii ludowej chiński ej. 

,,WĘGIER POLAK DWA BRATANKI'~ Stare to powiedzonko, określa~:i,cc najlepłej 
stosunki nasze z Węgrami, „odżyło" !łPecjalnle w tym tygodniu, poświęconym pogłębia· 
niu pn.yjaźni polsko-węcłer&kłeJ. (Na zdJę ci'u - fragment uroczystoŚCi otwarcia 1nst7 

łutu Węgi,eniklego w .Warszawie). 

,,?''EC' FERKU~ES. CONTRA PLURES" (i He1·kules nie poradzi przeciw pr:iewact1e )1', 
czebne.i) - powiada przysłowie. Przysłowiu temu jednak 1,a.!la.te kłam , boba .er Grecjj 
demokratycznej, GEN. MARK_QS. On sam właśnie mimo wielkiej przewai;i i' liczebnej 
i zaopatrzeniowej faszystowskiego wroga - da,;e sobie doskonale radę i ZWYCIĘŻA . 

•• •. ,,,,11 1•1•H•h···. li••·····, 'U .. i:OżA. 'CHOREJ', ~ą.A~C'j,' .. ,, .. , t...• ••••. „1 ... „··11 •1• 

Przodownik pracy, SOI.DEK, o którym wspo 

mlnaliśmy w poprzednim · dodatku „Głosu", 

z żoną w towarzystwie mln. RAPACKIEGO 

przed ochrzczonym Jego nazwisk1'em 

rudoweglowcem,„ 

DOKTÓR SAM: NALEŻY PRZESTRZE· 
GAC SCISLE DIETY: 3 GRAMY CUKRU, 
POŁ GRAMA TŁUSZCZU. 200 GRAMOW 
CHLEBA. A wony ILE DUSZ!\ z~ 
PRAGNI& 

Tę oto receptę doldora Sama z USA prag 
nie zastosować względem mas pracuJącycti 
Francji rząd Jules Mocha. Atoli robotnicze 
masy francusk1e nie myślą się padporządko 
wać ani „doktorom" w. AmP.ryki. ani Jeb 
francu~kim na.('hołkom. 



* • • Działanie przedwojennej, mieszczańskiej 
~azety było rozkładowe. Nie budowała ona 
llliw.ego, niczego tworzyć nie mogła, nie 
posiadała żadne.i naukowe.i podbudmvy. 
Działają.c nie w imię interesów szerokich 
warstw społecznych paraliżowała uświado
mienie społecznE' Pod Plaszczykiem zabawy, 
względnie umiejętnie robionych sensacyj
nych wi?.domości. 

Nowy typ gazety, który się wytworzył, 
po wojnie a który będzie stlę i::oraz bardziej 
pogłębiać, stara się i starać się będzie pod
nieść klasowa świadomość swoich czytelni 
ków, pcdnoszą,c tym samym ogólny ich 
poziom intelektualny. 

O ile przed wojną., mieszczańska prasa 
z racji swego charakteru, swego ogólnego 
tcnu nie mogła i nie chciała' poświęcić spra 
wom kulturalnym r.ależytego miejsca, bo 
przecież należyte o:'.i\vietlenia tychre spraw 
przeczyłoby całe.i polityce, która prasą ta 
prowadziła. o tyle ina.cze.i wygląda · obec
nie. Za.gadnierua kulturalne stają. się nie
odłąic.ziną. częścią. gazety, stają. się trzonem, 
dokoła którego skupia się wieie zagadriień. 
Nasz czytelnik eh.ce o wszystkim \Viedzieć 
i chce otrzymać dokładnq. i jasną. odpo
wiedź na. wiele spraw. które go interesują. 
Chłonność intelektualna czytelnika po
glębia.iac się coraz bardziej, wyi;uwa ,;o
t~c ludzi, pióra nowe i poważne postulaty. 

Powstają. nowe, dotychczas niespotyka
ne trudności, które rodzą. się w noWYch 
niepowtarzalnych warunkach. Jak najpeł-

nięj wyrazić? Jak wystrzegać się błędów, 
które czyhają dokoła? 

co dobre jest i wartościowe, co piękne i co 
prawdziwie mówi o życiu człowieka. 

Jednakże dodatek niedzielny nie sPelniał 
by swego zasadniczego zadania, gdybyśmy 
sprawom tym nie Poświęcali miejsca w co
dzienne; pracy, To też w miarę technicz
nych możliwości staramy się przynosó.ć te 
same zagadnienia w ciągu całego tygodnia 
i sprawom t:vm poświęcać będzi~my coraz 
wi~ej mie5sca, bo tego właśnie domaga 
się od nas czytelnik. 

Narada. pisarzy, jaka odbyła się w reda.k 
cji naszej gazety, przyniosła wiele cennego 
materiału. Pisarze Podzielili się z nami 
swoim doświadczeniem. Skrytykowali nie 
jedno. · Wysunęli szereg postulatów. Po
staramy S•ię naprawić swe błędy, Postara
my się, by dział kulturalny sprostał swo
im -wymagimiom. I włatnie dlatego Po 1-1.

radz.ie z ois'.ll'zami, po wysłuchaniu cen
n:vch fachov.rych rad chcielibyśmy poznać 
zd::iITTie mJ"zvch czytelników. Nazbyt mało, 
jeśli chÓdZJi o te sprawy, otrzymujemy od 
Was listów. Nazbyt mało wiemy, jakie jest 
zda.nie Wasze o Dodatku niedziielnym, o ca 
le.i naszej pracy. Chcielibyśmy dowiedzieć 
się od Was: 

1) J AIQE ZAMIESZCZANE UTWORY 
NAJBARDZIEJ PODOBAJĄ SIĘ (WIER 
SZE, PROZA). 

2) JAKICH AUTOROW CHCI~LIBY
SCIE CZĘSCIEJ CZYT Aó? 

3) JAKIE ZAGADNIENIA NAJBAR
DZIEJ W AS INTERESUJĄ (LITERAC
KIE. NAUKOWI<::)·~ 

4) CO PODOBA SI!):: WAM W NASZYM 
DODATKU, JAKIE WADY WIDZICIE. 
CO CiiCIELIBYSCIE ZMIENIC, CO NO
WEGO WPROW ADZIC? 

CZY WOLICIE UTWORY Z KLASYCZ-
1\TEJ. LITERATURY (JAKIE) CZY TEZ 
ZE WSPóŁCZESNEJ? 

Pytanfa te rzeaz; jasna, nie ogrurnl.ają 
wszystkich zagadnień i nie pretenduja do 
tego, chcemy, aby czytelnik zabrał głos w 
tej sprawie. 

Wprowaw.liśmy niedzielny dodatek li
teracko-naukowy, w którym staramy się 
da·,vać materiały, które, zdaniem na,szym 
pov . .iru1y zainteresować naszego czytelni.ka, 
a równocześnie pogłębić jego wiedzę o ży
ciu o sztuce, o nauce. Chcielibyśmy umie
szczając fragmenty powieści, zaintereso
wać czytelników zagadnieniami literacki
mi. Chcielibyśmy w krótkich teoretycznych 
artykułach 'o/Yja.śnii.ć nurtiują.ce we współ
czesnej literaturze zagadnienia, a umie-
szczając utwory wielkich 'Pisarzy, klasy- Listy podpisane imieniem i nazwi.'Jkiem, 

l'e~zy Giżąc...!, 

Podczas swego pobytu w Łodzi, zna.komity 
reżyser radzieaki Wsiewołod Pudowkin, wygła
szając w Instytucie Filmowym prelekcję na. 
temat ogólnych problemów twórczości filmo-
wej, m. in. powiedział: 

„śledzl!C rozwój filmu radzieckiego, widać, 
jak jego historia kroczy równolegle z historią. 

Związku Radzieckiego. Można śmiało stwierdzić, 
że historia radzieckiego kina - to historia roz-
woju radzieckiego narodu'. 

W tych słowach, wypowiedzianych przez jed
nego z czołowych :Przedstawicieli kincmatogra.· 
fii światowej, zawiera. się najwyższy stopień 

pochwały i uznania, jakie mog'} być wyrażone 

pod adresęm wszelkiej w og6le twórczości ar
tystycznej. 
Związanie dzieła sztuki z bezpośrednim ży

ciem kraju, pracą. i dążeniami całego społeczeń
stwa - to wiele, to znacznie więcej niż udało 

się osiągnąć ja1uejkolwiek kinematografii na 
świecie, Lecz film radziecki nie poprzestał na 
ty!!\, a podjąJ si~ zadania znacznie trudniejsze
go i bardziej odpowiedzialnego: czynnego wsp6l 
uczestnictwa w budowie nowego świata w opar
ciu o socjalizm, a tym samym kształtowania 
lepszego jutra pracującego człowieka. 

Szlachetny ten cel, jaki postawili przed sobą 
do wykonania twórcy filmowi Zwiążku Ra.dziec 
kiego - wpłynął od samego początku decydu
,iąco na. charakter i kierunek rozwoju kina w 
Z. S. R. R. 

Scena z filmu ra
dzieckiego 

„Harry Smith 
.., AmP.rvce" 

F 
Po raz pierwszy o wyrazie sztuki filmowej 

miały stanowi~, nie w.zględy handlowe i prze
m~·Rłowe, dopuszczające do produkcji tema.ty 
schle"liiające gustom niewyrobionej publicznoś
ci- a kryferia ideowe, zapł~dniające twórczoś6 
artysty • filmowca. warto§ciami pozytywnymi, 
oddziaływujl}cymi wychowa.wczo ns. widza. 

Film radziecki na całej prze~trzeni swej hi· 
storii nigdy nłe sprzeniewierzył się tym wytycz 
nym, a jego wysoce głęboka postawa. moralna. 
i bezinteresowność w sensie me,kantylnnn -
w krótkim czasie wysun.zły go na ct'oło filmu 
światowego. 

Dzieła, co raz bardziej wzrastającej plejady 
filmowców radzieckich, roŻprzestrzenittją.~ się 
po całej kuli ziemskiej, wnosiły za. sobą. ducha. 
rewolucyjnego buntu przeciw sko!tniałym :tor.:· 
mom i jałowej, lub wprost szkodliwej treści 

zawierającej się w większości filmów produko
wanych przez businessmanów. 
Chcąc czy nie chcą.c ..-- musiano się zgodzM, 

że wszystko co nowatorskie, w najlepszym te· 
go słowa znaczeniu - wno~ila do do<0bku kine
matografii świata, twórczość filmowa. pierwsze 
go pjtństwa socjalistyczni'go. 

Wzbogacenie możliwości wypowiadania. 11iv 
filmowego o środki wyrazu wprowadzone pio
niersko do twórczośc;i kinematograficznej przez 
Eisensteina, Pudowkina, Wiertowa, Kuleszowa. 

ków literatury, ukazać w skrócie wyjąt.lti z ze wskazaniem wieku i wykształcenia prosi- , 
ich ~eł. Niech .czytelnik po~a swo~~ i_?~ I my kierować po~ a~resem „Głos Robotni- . . ';.:.,:';il,.·.·· • 
ca literaturę. N1och nauezy SJ.ę rozrozmac, czy": Dodatek medziehw. ._ .. >& · 
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Kierownictwo polskich 'ruchów po~sta:6.czych 

1 
Dr ..lullU!!iZ lt'illnun.e I Z ko:6.ce~ czerwce. 1831 r. n~czeln:r w6df: gn. 

zacząWl!zy od konfederacji barskiej poprzez - Sk.rzy:ie.~k1 otr~a~ od bawią.c~go w specj&l.· 
insurekcję kościuszkowską at do czasów 

/ 
naj- Docent Uniw. Lódzkiego neJ IDIS.Jl ~ Berhme, .francusk.10go . genera.ła. 

nowszych, cechowało stałe liczenie na. pomoc E b • 
1 

d . • Fla~aut p1~:::n~ odradzance po_wi~rzame ~rzysz 
zagraniczną. z jednej strony, podczas gdy z dru- ur·opa wo ee· p owstan'1a 1'stopa O'W' ego l?śc1 Polsln_ niepewnemu, losowi bit~"'.' dorndz8:· 
giej strony mocarstwa europejskie mniej lub Jll.ce natonuast ?dczckac na sk.utki mte.rwencJl 
więcej wyraźnie jej odmiawiały. Pod tym wzglę Otóż miQdz~·naroilowcr Ta propozycJa -~p~rahzowała. 
dem również i powstanie listopadowe stanowi 1830 roku, niezależnie od specjalnych przyczyn nę utwierdzić wpływy angielskie w Belgii. res7,t k1 ~ucha O<enzywnego. w chVi ieJny~, kun· 
klasyczny przykład polityki za.granicznej opar- wewnętrznych, miejscowych, był również wpły- Belgijczycy, podobnie jak i Francuzi, zagroże· ~tatorsk1m, wc.dzu. P?wstama. Z początk.icm zaś 
tej na. złudnych nadziejach ze strony powstań- wem ówczc~nej sytuacji międzynarodowej. Oto ni zbrojną. interwencją. carską, w utrzymaniu hpca ~r:t~1cuski m:mster s~raw. zagramcznych.' 
ców oraz służącej na ogół tylko jak najciaśniej rewolucja lipc wa obalając we Francji abso- powstania polskiego widzieli g~arancję swej S~b~stiam, zach~c1ł Po-~1l.k_ow, zcby utrzYil_lab 
pojętym interesom własnym dyplomacji państw lutne rządy Bo.rbonów, na tron wprowadziła niepodległości. \1ohec tego „szlachetny lord" ~1ę Jeszcz;~ prze7: i!w

1 
a nnes1~cc, a ':·t~dy, dz1ę~ 

przodujących Europy. powołaną przez zwycięską burżuazję - fran- nie chcąc zrażać ~obie Belgijczyków przed pod· rnt_cr~·enrJI ang~rl_s.rn . fr.awmslueJ '.'P-~ls_~~ 

Dzieje polityczne powstania listopadowego 
możne. podzielić na dwa okresy. DatQ graniczną. 
między nimi stanowi uchwala. sejmowa. odsądza 
jąca rodzinę carską. od korony polskiej z 2b 
stycznia 1831 roku, Do tej chwili mocarst>1·a 
europejskie opierają.c si~ na poRtanowieniach 
Kongresu Wiedeńskiego z 1815 roku gwarantu
jących Polsce odrębny byt polityczny mimo 
związani11. osobą. monarchii z Rosją, mogły wy
stępować z przedłożeniami u cara :Mikołaja I 
w spra.wie dotrzymania przyrzeczeń wobec. Po
laków, przede wszystkim w sprawie poszanowa.· 
nia konstytucji 1815 roku. 

cn~ką. dynastię orleańską. w osobie Ludwika Fi- '11irnniem uchwal korzystnycli dla Anglii, zapew za.im10 zno1Yu nur',1sce w polityce europeJ~k.ieJ . 
lipa. Na hasło rzucone z Paryża zerwała. się ni~l w rozmowach prywatnyrh dyplomatów Sehastiani opierał się widorznie o prz~·rzeczony 
Belgia do walki o swii. niepodlegt<>ść przeciwko franrnskich, że poprze ich wystąpienie w obro· T>t'zez r7ątl angielski udział ~ pol'rcdnictwie 
Holandii. Zainteresowanie mocars_tw zachodnio- nie Pola.ków. il~·plomatycznym na rzecz Polski. Ale właśnie 
curo1wj~ldch losem Belgii wzbudziło również u oclhywa.iący ~ię w Brukseli kongres uchwalił 
Polaków nadzieje. przcdlo7.ony przpz Anglików projekt traktatu, 

Liczono głównie na pomoc Francji gdyż wy
buch po~~tania. listopadowego ocaW ją. przed 
proj('ktowaną. przez Mikołaja I wyprawą. inter 
wencyjną, w której wojsko polskie miało rów· 
nież wziąć udział. Rząd Ludwika Filipa powi
tał rewolucję polską. z nlgą., gdyż dobrze rozu
miał. i<i stanowi ona dJ-wersję korzystną. dlań, 
że jest ochroną i wzmocnieniem „monarchii 

Po tym akcie detronizacji Roma nowych więk lipco„E'j" .. 
11zo§ć rządów reakcyjnych. upatrując w tym czy 
nie rewolucyjnym zerwanie ze strony pLih1ldej Przeznaczone dla Francji gromy carskie ude
dotychczasowych więzów prawnych określają- rzyć miały w Polskę. Dlatego pod osłoną. pow
cych byt polityczny Królestwa. Po!Rkiego, ~tania listopadowego Ludwik Filip mógł się 
wzdragała. się z offrjalnym poparciem sprawy zakrzątnąć około zdobycia uznania. na terenie 
powstania. W oczach wielu polityków europC'JS międzynarodowym dla dokonanrgo we Francji 
kich ciosel!} zadanym idei powstnńczcj była przewrotu. Z drugiej zaś strony pod wpływem 
równfoż uchwała sejmu war~znwskiego prokla- żywych ~~·mputii nnroilu francuskirgo dla Pola 
mującn walkę o i:eranice Polski prr.~drozbiorowej kt5w, zmuszony rlo clziPhvriiii. na rzecz no;ystania, 
z przed 1772 roku. Tym samym ząmiast walki wyslał wiosn'l 1S31 roku do Pctcr~bnr~n. hi~cia 
obronnej, powstanie listopadowe przeradzało l\fnrtemnrt, który miał obok swej głównej nti
się w wojnę zaczepną o 8 województw, stano- sji zjerlnanfa cara dla „króla barykad'', poru
wiących tak zwane „ziemie zabrane", to jest szyć równid; okolicwościowo sprn>1·y polskie. 
Lih..,,.ę, Białoruś i Ukrain~. To d::iżeni!' zaniepo- Rząd paryski w marcu jnż uważał powstanie 
koiło z kolei chłopów ruskich oraz nadało cecl1ę za przegrane. Dlatego pragnął rozbroić gniew 
specjalnej zaci~tości przC'dsięwziPtym przez :hli- cara ~ stosunku do _Pol,ąków or~z zapohi~c ~~
kołaja przygotowaniom wojennym. . ruszeniu traktatów i r?wno~ag1. europeJskieJ, 

Car samodzierżca Polsce insurekcyjnej wypo- ustalonych na Kongres10 W1_!'densk1m. 1'.rz~z 
· d · ł · ' · ć · · · "r , t , swego amhasadora w Londynie starPgo ks1~cia wie zia WOJnę na ~nner 1 zyc1e. ra" owac ·. . ł · 1 · · h · ł · il ł 1 · · ł 1 · · 1 I Talleyranda, rzad francuski namskrt ang1r s" z ma me c cm ; zą a ze auia na as {ę i nie as- . · . . • . 1 1 

k 
·p , t . 'ł b . t · A t .„, k1Pgo nnmstrn spraw zagramcznych orda Pa -

ę. ans wom "'spo. za 01czvm, . J· ns 1111 ł t · · d N i Prusom, gotów bvł zrazu z~płacić za w'p6ł11- m;rst?n;, d
1
o k ~czne;ro ,,-ys ąpiema na ewę w 

dział w stłumieniu· „bunt.u" now.vmi nabytka- 0 ro nie 0 a ow. · 
mi terytorialnymi rozs~erzającymi zabory prus- Polityka angiebka miała wówcza.s przede 
ki i austtiacki tak, że gra.nice zachodnie Rosji wszystkim dwa cele ua oku: bliższy - niedo
miałyby litanowić rzeki Wisła i Narew. ~puszczenie Francji do wzmocnienia. się kosztem. 

Na. stanowisko wobec powstanie. li'topado- F B_elgii ?raz terytorialnie dalszy - ni~ nara~a
wego, zajęte przez wspomniane dw,1 dwory roz- l me sohrn cara z oba_';Y przed dywer~Ją i;osyJS· 

.

bi.orowe, z początku w mniejszym luh większym fi ką. m.ogą~ą. :'.·sz~odz1c wpływom angielskim na 
·stopniu oddzfaływało ogólne międzynarodowe Bbsk1m Wse110rlzie ..• 
położenie polityczne. W związku z pierwszym celem lord Palmers-
_.Zresztq. sam wybuch :powstanie. 29 listopada ton postanowi! tak działać, żeby za. wszelka, ce-

,. 

wohec tego lor,ti PaTmerston. 9 lipca t. j. w dwa 
dni po deklaracji Sehastianiego stanowczo od· 
rzucił propozycję rządu francuskiego, pozosta
"·iając Pol~kę jl'j wlasn:vm silom. W związku 
z tnn po niewcza~ie stwierdził prezes Powstań 
czego Rządu NarodowPgo: „Gd,,·hy nie obietni· 
ce gabinetów, bylibyśmy uczynili krok stanow· 
czy''. 

Jdeli p11ństwa Zachodn1ej Emopy zawaey· 
ly na. losach powstania pr'zez swą. nieszczerą. 

' grp dyrlomat~·czną, pełną miękkości i bojażli
\\'O§ri ze strom• francuskiej. świadomej obłudy 
i celowego zakłamania ze strony brytyj~1dej, 
to jeszcze bardzirj slo1terzną. była działalność 
mocantw środkowej Europy, - AUBtrii i Prus. 

w·~r6i! ]ihcraJnro;o m;P~7.r7.aństwa niemieckie· 
go rewolurj11 polRka wzhndziła życzliwe echo, 
rzc"o ;nazPm jest ó~vr1cs1111 poezja. niemiecka. 
t. zw. „PoknliPdPr''. ktrirym zawdzic;:cza m. 
inn~'lni początek popnlfłrna n mu1 pieśń „'l'ysiąc 
Walecznych", pi<lra Jul. Jl.fogena. Jednak rzą.
dy reakcyjne, związane ,.świętym przynrle
rzem", inne miały zr,sady postępówania.. 

llfonar.chia. Habsburska. powitała. :z:razu wy
,( buch powstania listopadowego z zaaowoleniem, 

jako znakomitę. spo~ohnośC do osł:tliienia. kon· 
Te Ęroki dyplomacji europejskiej na rzecz km-cncyjnej pot<;gi caratu, która zai;rażałe. na 

powstania nie doprow~dziły do wyraźnego wy· rałej północnej i wschodniej granicy pań~twu 
toczenia sprawy na gruncie petersburskim. ,fo. ~ustriarkirnrn. Z począ.tku austriacki kanclerz 
dynie po przekroczeniu przez napierany przez l\Ietternirh Rłnrhał przy-chylnie prnpozycji pow 
wojska rnrskie korpus gen. pwernickiego z koń ~tafrzy-ch onnClśnie powołania. na tron Polski 
cem kwietnia granicy austriackiej, Francja arcyk~ięcia. Karola. Pófoiej obawiają,c się tmd 
i Anglia ośmieliły się zaprotestować wobec rzą,- ności zwią.zauych z wykona.niem tego ple.nu, 
du a.ustriackieg'? przeciwJrn zwrotowi użbroje· odżegnał się od wszelk.iej współpracy z dyplo
nia korpusu polskiego carowi. Te słabe przebłys macją powstańczą. pod pozorem, że Rzą.d Naro 
ki działalności dyplomatycznej mocarstw za- dowy ma charakter rewolucyjny po powołaniu 
chodnich wzbudziły u Polal;ów nadmierne na- doń demokratycznego historyka Joachima. Lele
dzieje w skuteczną. interwencję zai;ranicy, co wela. Zamiast spodziewanej pomocy ze strony 
więcej wpłynęły z.izubnie na sam przebieiz dzia- Austrii wystawienie austriackiego korpusu ob
łań wojennych. ! serwacyjnego n& granicy galicyjskiej wpłynęło 



WALCZĄCY 
i m. otworzyło zupełnie nieoczekiwane i nie- „Pokazać szerokim maso:iµ prawdziwego 
znane dotąd perspektywy dla pracy artystycz
nej reżysera, operatora i montażysty filmu. 

Film „Pancernik Potiomkin'' - słynne arcy
dzioło Sergiusza Eisensteina z roku 1925 - o
biegł triumfalnie świat, budząc entuzjazm, 
wywołując dyskusje i zachwyty, zmuszając do 
'rcndzji i zmiany dotychczasowych poglądów 

na sztukę filmową. Badacze i krytycy zanali
zowali każdy metr taśmy, bżde pojedyf1cze 
ujęcie. Można powiedzieć bez przesady; iż ca· 
ła nowoczesna szkoła montażu i kompozycji 
klatki filmowej wywodzi się z osiągnięć właś
ciwie „Pancernika Potiomkina". 

.Ale nie tylko zdobycze natury formalnej nio
l!ło wspaniałe dzieło Eisensteina. Pracujące 

masy wszy§tkich prawie krajów, ujrzały po 
raz pierwszy na ekranach· rewolucyjną. treść, 

ujrzały proletariat powstający do walki o spra
wiedliwość społeczną. I może było największą 

.zasługą. to odwrócenie sensu widowiska fi~o
vy:ego i zachwianie podstawami, na jakich bazo· 
vmly sfery kapitalistyczne, chcąc dla swych 
celów wm6wić, że film to tylko rozrywka i nic 
poza tym. 

Drugim sukcesem na wielką skalę stał się 

film Pudowkina „]l,fatka' ', zrealizowany wed
ług znanej powieśoi Gorkiego. Film ten zapo
czątkował styl realistyczny kina r~dzieckiogo, 
styl jedynie właściwy dia oddania w dziele 
11ztuki wielko:ici, piH;osu i pra11·dy, rodzącej się 

w wysiłku epoki socjalistycznej. 

Realizm, przyjęty jal:o podstawo~ element 
tworzywa artystycznego w filmie radzieckim_..:. 
nie przeszedł nigdy w naturalizm ani też w 

lrronikarstwo. S.zło o coś więcej: by ukazać ży
cie bez fałszu, blagi i by dokonać takiego ·wy
boru materiału wziętego z rzeczywistośc.i oraz 
opartego na istniejących wydarzeniach - żeby 

można było w rezultacie procesu twórczego 
zamknąć zbiór reali6w ide!}, i to ideą bez

względnie postępową, dynamfozną. i walczą.cą. 

:Metoda realistyczna zastosowana w pracy 
przez filmowc6w radzieckich dala wspaniałe 

osią.gnięcia. l!':ilmy takie jak „Bezdomni", 
„Czapajew" wreszcie trylogia. o Maksymie 
i trylogia o Gorkim. ,,Delegat Floty" oraz wie
le innych, zaś z ostatnich „Pieśń tajgi" 
wskazują wyraźnie na. konsekwentną. linię roz
wojową radzieckiej sztuki filmowej, kt6rej na· 

czło-

wieka''• 
Zgodnie z tym kinematografia Związku Ra

dzieckiego sluży całym.swym dorobkiem sprawie 
budowy życia społeczeń~twa i kraju, troszcząc 

się o los szaregó, pracującego ezłowieka. 
P<!stawa taka wymagała od ludzi filmu zro-

z~ienia roli, jaka im przyp:;tdla do wykonania. 
Pudowkin określił to prosto: 

„Tylko, ten jest prawdziwym 11,rtystą, kte> po· 
sunął naprzód kulturę całego narodu, a. nie two
rzył wyłącznie dla zaspokojenia swej a.mbii;ji 
oso bis tej". 

Dlatego właśnie filmowe:- radziec.:y :q.ie szu-
kają. tematów niezdrowych, skażonych elemen
tami patologicznymi i zawierającymi przerost 
erotyki - co się daje zaobserwować w twór
czości filmowej kraj6w zachodnich - lecz bio
rą. 1a temat życie i pracę ludzi pogodnych, peł· 

n~-ch optymizmu i wi;i.ry w dobro oraz zwycięs
two sprawiedliwego ładu społecznego. Ludzie 

. ·ci zmaga.ją. się, walczą,, nieraz padają w walce 
lecz wszyscy oni przyczyni.nją się swymi czyna· 
mi i ofiarą clo szczęścia og•)!u. 

Film, który tak pojął SW!J. funkcję w służbie 
dla narodu i 1nos11.cie całej ludzkl}ŚCi - eta.je 
się sztuJ,ą. walczącą. o p.ostęp, sztuką związaną. 
z najistotniejsz~·mi sprawami świata prac;y. 

I dlatego kinematografia radziecka, dźwiga-

ją.ca na sobie ci~żar uśwfadamiania i wychowa
nia nowego człowieka, zasłużyła w pełni na mia 

no Muzy walczącej. 

Walezą.ccj o le_pszą. 

DWA TEATR-V 
Sprawa repertuaru teatrów w nowych, j Akser nie tylko utrzymał naogół słuszną 

zmienionych warunkach była niejednokrot linię repertuarową, ale też dzięki swej 
nie dyskutowana, Zabierali i zabierają głos\ twórczej i inteligentnej pracy z aktorami 
najwybitniejsi przedstawiciele sztuki, na- l potrafił pogłębić ich wiedzę i doświadcze
uki i polityki. Społeczne oblicze teatrów nie sceniczne. Mp.my „Teatr Powszechny", 
ustawicznie zmienia się i nabiera coraz l który próbuje znaleźć dla siebie odpowied 
innego charakteru. Widz pochodzący z no- I nią drogę. Mamy szeroko rozbud9waną sieć 
wych warstw społecznych wymaga odpo- świetlic. W ogólnej krajowej olimpiadzie 
wiedniego dla siebie repertuaru, wymaga 

1 

cały szereg świetlic łódzkich wysunęło się 
nowego stylu zrozumiałego dla siebie przed na pierwsze miejsca. 
stawienia, któryby mówił mu o wielkim I Mamy w Łodzi „Dom Kultury R.obot
klasycznym reperturze, któryby mówił mu, niczej". Mamy. Tylko, że tu zaczyna si~ 
tłumaczył i wyjaśniał co dzieje się obecnie „tragedia", o której już nieraz wspomina
w kraju i ,zagranicą. I trzeba powiedzieć liśmy na łamach „Głosu Robotniczego". 
uczciwie, że jakkolwiek tu i ówdzie zdarza- Oto jeśli przechodzeń zwabiony szyldem, 
ją się błędy w pojmowaniu zadań i celów wejdzie do podwórza, a potem zechce obej
teatrów, to jednak zrobiono już nie mało. rżeć salę teatralną, a potem publiczność, 
Najwybitniejsze nasze teatry zaczynają się a potem zainteresuje się, o co tu idzie, ogar 
przestawiać na nowe drogi, na tak właśnie nia go smutek. 
p;;jętą nową tematykę .• Czy wszystkie? Zaniedbane podwórze, zaniedbana sala, 

przedziwny typ publiczności. Gdzie sale 
koncertowe dla robotników? Gdzie kursy 
oświatowe? Gdzie przedstawienia wyróż
nionych zespołów świetli~owych? Tak prze 
cież powinno być, tak przecież jest w Ka
towicach. 

Pracuje w Łodzi najwybitniejszy reży
ser Leon Schiller- Widzieliśmy cały szereg 
znakomitych przedstawień, niezwykle war 
tościowych pod względem artystycznym, 
których wydźwięk społeczny był jasny i 
'absolutnie zrozumiały dla widza. Mamy 
w Łodzi „Teatr Kameralny", który w cią
gu kilku lat stał się bodajże najlepszym 
zespołem Kameralnym w kraju. Cz0łowy 
reż-rser i współdyrektor tego teatru Erwin ..... ~~~..,. ......................... .._... ....... ~~ ............ 

Z Wystawy 
Garncarstwa 
I Wycinanek 

regionów Woj. 
Łódzkiego 

A u nas? 
Nie wiadomo dlaczego, kto zdecydował 

i w jakim celu, że „Dom Kultury Robot
niczej w mieście nawiększych fabryk włó
kienniczych oddał salę-teatrzykowi, który 
skromnie nazywa slę „Lutnia"? 

Repertuar „Lutni" (ach, sentymentalna 
nazwa) obejmuje wyłącznie operetkę i tyl
i ko operetkę. Ale jaką operetkę? Tandetna 
1 gra aktorska, okropne dekoracje, niewia-
1 rygodny zespół chórzystów, tworzy razem 
j p.rzedstawienia, które są r9zsadnikami złe-

1 
go smaku. Nie mamy nic przeciwko muzy
ce lżejszego gatunku, nasuwa się jednakże 

I pytanie, czy właśnie w tej chwili, gdy te-

l atry nasze walczą i walczyć b~ą ze złym 
gustem, z tandetą, ze wszelkiego rodzaju 

j szmirą i niesłusznym społecznie biorąc wy
l clź1.viękiem sztuk, nawet takich, które po
i siadają pewien poziom artystyczny, dla
. czego mamy stale i systematycznie karmić 
naszych widzów bezmyślnymi i starymi 
tekstamJ. ,starych operetek. 

, Gdyby •teatr „Lutnia" współpracując z 
najwybitniejszymi pisarzami potrafił te 
teksty odświerzyć tak jak to czyniono już 
przed wojną, pół biedy. Przecież Minister• 

ezelnym hasłem stało się: · 
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I stwo Kultury i Sztuki prowadzi taką pra
cę. Niestety, teatr na własną rękę stara 
się „aktual\~ować" libretto. Aktorzy wtrą
cają do swych ról nie przypiął i nie przy
łatał płaskie i niewybredne dowcipy, które. 
p0tęgują tylko oburzenie i zakłopotanie. 
Kto ostatecznie odpowiedzialny jest za te
go rodzaju „Dom Kultury Robotniczej''? 

ujemnie na plany operaeyjne dow6dztwa. pols· e.a.rskie nie mogły pokonw po'\\'StPc6w. Po 
kiego. · zmarłym na cholerę w Poznani'?- fQJ.dmarsz~u 

B d • · . . Gneisenau, dowództwo nad 11.rm1ą pruską ob3ę.ł 
~r z1eJ stanowczy .wpływ na wymk walln łośn z okresu napoleońskiego projektodawca. 

Polaków z caratem m1ała wywrzeć postawa g .Y k' · na Wiśle gen. Knesebeck. 
Prus. Rząd horlińr.ki oddawna nieehętnym o- gramcy prus ieJ ' . 
kirm spozier~ł na ~wohody n:irodowe prz:nnane Od bitwy 'pod Ostrołęką (lJ1aj 1831), gdz1~ 
Polakom w Króle&twie Xougrcsowym. Nadpre- Skrzynecki płinióRl ciężką klęskę, . rzą.d ~ri:ski 
zydent prowincji poznańskfrj, przedziwny ,,li- żrzucil mai;kę pozornej neutralu.oś.ci, od.t_ąd Jaw· 
beral'' Zer boni di Spossetti, już w 1824 roku Hie wspierając przeprawę carsk~eJ arn'u n:arsz. I 
poufnie wywnętrzał się, że utrzymanie narodo- Paszkiewicza na lewy brzeg Wisły pod N;-esza
wości polskiej w Wielkim Księstwie Poznańs- wą. . .Bez pomocy Prus manewr ten był mewy
Jdm „nie może nigdy leżeć w znmin.rach rządu lrnnalny. 
prusl~ie~~· któr.~ .winien dzi~l~1ć jedynie dla Wvslany latem w specjalnej misji do Berli
~;trozmeJneg~ ~CJ wy;::a~zcma . rosła .franc~s na, francuski generał Flahaut, kt6ry miał za· 

1cgo .w Berltmr 'i1' c~w1l:'!- wybt~chn ~.owstnma interesować Prusy sprawą. polską, ofiarowują.c 
u~erz,lła ~g~dność 'pohtyk1 Prus i Ho~Jl w s1J;a koronę polską jednemu z Hohenzollernów, 
w.10 polskrnJ. Oto _Prusy „pr~gn'} :r.~1pełnego zmk otrzymał w lipcu od ministra spraw zagranicz
męcrn ~. rzQ<l.U panstw .PolRkl, ~clr,z form:v. rcpre nych Bernstorffa następują.ce wyjaśnienie: 
zen tac~ Jll~ budzą u mch wstręt (Mort1er do Prusv uważają się za ~przvnlierzeńc6w Rosji 
Scbastrnmego). gdyż. Polacy są. tylko zbuntowanymi poddany~ 

Jeśli kierownictwo „Domu Kultury Ro· 
botniezej", świadomie cz,7 też nieświado
mie, prowadzi złą kulturalną pracę, to kie-

' rownictwo Związków Zawodowych postą
piło słusznie oddając salę Leonowi Schil
lerowi który tworząc „Melodram" potra
fił dać widzowi doprawdy wartościowe 
przedstawienie. Walory, którymi szermuje 
kierownictwo „Lutni", Schiller potrafił od 
świeżyć i znaleźć dla nich teatralne roz· 
wiązanie. Muzyka, taniec, element wido
wiskowy, kostiumy, to wszystko sprawia, 
że całość przedstawienia posiada niemalże 
wychowawczy charakter. Widowisko jest 
jasne i zrozumiałe. Piękne ludowe melo
die są odpowiednio dobrane. Chociaż me
lodie są stylizowane, jak cały zresztą cha
rakter. obrzędowy, ileż jednakże dowie· 

Zarządzenia rzą.ilu pruskiego, wydane po wy· mi . .Jeżeli Prusy nie biorą. udziału w wojnie, tó 
bucbu powstania li.stopi;dowe~o, miały walnie tylko dla 12ewnych względów, które nie mają 
przyczynić się do jego upadku. W Poznańskim I nic WSJ:Jólne. go z jaldmkoh1-iek zobowiązaniem 
ogłoszono stan oblężenia, zamknięto granic-ę wobec Polaków! 

· dzicć się można o życiu i dawnych zwycza
m6wnicy parląmentarnej o~wiail.cz;vł cynicznie: jach naszego ludu. ,,Gody weselne" omó
„Porz!j.d{\k panuje w Warszawie!" Słowa te wi.my szerzej w najbliższych numerach 
wywołały oburzenie mas lu<l.owych, sta.j!J.c się „Głosu", narazie wyrazić należy uznanie 
powodem trzydniowych gwałtownych mani~esta- d k S h'll 
cji ulicznych w Paryżn (16 - 18 wrzesień). Szla Związkom Zawo owym, ja i c 1 erowi, 
chetny zaś lord Palmerston dopiero w. lii;top.i- że nareszcie potrafili stworzyć nowy typ 
dzie w instruke.ji ara swego ambasaiłora w Pe- masowego teatru. 
ternhurgu, witając gorę,co zwycięstwo caratu Jasp. 
jako przywrócenie praworządności w Kl'Óle- n11il!ll"l'lll~l~1111'111111111n111111 1 11!11111111111111111l'l'T 11r 1 11 1111111·~ 111111"111P:t11 l ll"li'lllll I~ 
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stwie, p6!sł6wkami napomykał o szlachPtnofoi 
i czci cesl\rskiej, kt6ra niewątpliwie okaże się 
w stosunku do pok'onanych. 

W ten ~posób „wśród najserdc 0 zniejs:r„veh 
przyjaciół'', opuszczone pl'Zez mocarstwa euro
pejskie, upadło powstnniP listopadowe. Czynni
ki zewnętrzne natury politycznej stanowiły je
żeli nie wyłączną,, to przecie arcyważną przy
czynę klęski 1831 roku. 

Wśr6d przyczyn natury wewnętrznej wspom
dla ruchu paĘiażers:kiego i towarowego, przej· Słusznie wśród narodów europejskich ustalił nieć należy zacofany ustrój społeczno - gospo· 
;mowano transporty broni, pianiędzy i żywności się w 1831 roku poglą.d, że pomoc pruska dla darczy, przede wszystkim poddaństwo chłop
przeznaczone dla powsta)lców. Woboc panoszą.- caratu tyleż zadała strat powstaniu polskiemu, Hkie i arystokratyczny charakter władz wojsko
ccj się epidemii cholery ustanowiono kordon sa- co działanie wojsk rosyjskich. Sędziwy z&ś we- wych i cywilnych. Przecież nie zapominaj!).c 0 

'tarny na gran1'cy kto'ry stał "ię bronin. prze tera.n Wicll,-foJ. RewolucJ'i Francuekie3·, gen. 
m ' · · ., - tych brakach przez długfo fata w postępowych 
ciwko Polakom, gQ.yż woj~kom carskim służouo Lafayette, wyraził się nawet, że „Prusy wię-
nadal wszelkimi ułatwieniami. Mogły one prze- cej niż Rosja stał'J się powodem zgltby Polski''. kołach międzynarodowych obchodzono na emi
kraczać granicę pruską., a na1~et zaklad11.ć ma- Wypływało to .z wiekowej tradycji stosunków gracji uroczyście rocznlce powstania ,listopado
gazyny żywnościowe na tereme Prus. Drukar- polsko - pruskich, nacechowanych bezwzględ- wego, jako wspomnienie walki z absolutyzmem 
nie pruskie tłpczyły odezwY rosyjskie, kt6rych nvrn t~nieniem polskości na obszarze międx,y t • j k' k' h Prus kt6 . . . . 
rozszerzaniem wŚr6d Polak

0

6w trudniła się po- Odrą. a Wisłą. . . cara u 1
: un9iers ie . ' .re nie mme3 s~ę 

graniczna. administracja pruska posługujac się k przyczymły do klęski powstama. W rzędzie 
l~oloni;tami niemi~ckimi. - ' • . 1 · Jak si~ skończyła zamiherdzo~a w 1831. rk~ hu tych, kt6rzy brali czynnv udział w uroczystych 

· rntcrwenc3a mocarstw zac o mo · europe3s ie 
1 

· . " . . · · 
Wystawione na. ITTanicy wschodniej trzy kor- na rzecz Polski ł - Kiedy po dwudniowym 0 )Chodach, ku czci po~'stama hstopnrlowego w 

pnsy pruskie miały za zad~nie wkroczy6 . do ~zturmie (6 i 7 września) m.a.r.sz. Paszkie~icz, za/ Bruks!lli, znajdpwał si~ r6wnież szermierz po
Kr6lestwa. Polsk.ieg;o w: :razie, gdybY, WOJSka Jq.l: Warszawę, fran=ili :uuruster Sebastiani z stępµ. Xai:ol Mar::. 

Kronika czechosłowacka 
Poseł polski w Pradze Olszewski udęko

rował orderem Polonia Restituta pierw
szego stopnia z gwiazdą przewodniczącego 
SNR K. Szmidka oraz dr G. Husaka. 

* * "' 
„Vesnicke divadlo" w Pradze wystawia 

obecnie na swe; scenie „Moralność pani 
Dulskiej" Gabrieli Zapolskiej oraz „Dom 
Bernardy Alby" Garc'ii Lorki. 

* * "' 
W uroczysto~kiach w związku z 75-leciem 

Polskiej Akademii Umiejętności w Kra
kowie bieq:e udział również czeski mini
ster oświaty prof. Zdenek Nejedly. 

• * * 
W Pradze zmarł znany dyrygent czeski 

Cz~ni.ek Syrovy, który przyswoił językowi 
czeskiemu utwory Przybyszewskiego, Rey
monta, Galsworthy'ego, Con'l'ada Balzaca 
Byrona i innych. ' ' 



E. Ta.,. 

Hajże na 
W tak zwanych dawnych „dobrych cza

sach" mieli różni mopankowie chwalebny 
zwyczaj dochodzenia swych pretensji i uro 
jonych zazwyczaj praw zbrojną, jak to się 
mówi, rękll. Zbierał sobie taki szlachetka, 
jeden z drugim, krewnych, przyjaciół tu
dzież znajomków z powiatu i dawaj wg. 
własnego widzirnisi~ oraz kawalerskiej fan 
tazjl egzekwować „powództwo" w drod.ze 
orężnego zajazdu. 

Od ostatniego zajazdu (patrz T. Mickie
wicz: „Pan Tadeusz czyli Ostatni Zajazd na 
Litwie", hlstoria z roku 1811 - 1812) upły
nął, jak wiadomo, ładny kawał czasu, pu
bliczne obyczaje w Rzeczypospolitej uleg
ły takiej. poprawie, iż nikomu, wydaje siE:, . 
nie w głowie naśladować Wasyia Sangusz-
11:4 czy Diabła-Stadnickiego. Nikomu? Ej
że! A ksi24dz Zając ze wsi Barcice pow. 
pułtuskiego? 

Bogiem a prawd~, ' nie można powie
dzieć, aby ksiądz Zając miał powód wzdy
chać do „dawnych, dobrych czasów". ot, 
przed wojną był proboszczem małego koś
ciółka i gospodarzem starej, niezbyt wy
godn~j plebanii, po-wojnie - w wyniku 
(taki tak!) reformy rolnej - otrzymał z 
parcelaeji majątku Somianka parę hek- 1 
tarów ziemi, spichrze, stodołę, oficyny I 
dworskie i zabytkową kaplicę. Wzbogacił I 
siq tedy nielicho i urządził nienajgorzej: 
zabytkowi\ kaplicę rozebrał - na sprze
dat eegły, spichrz - przebudował na ob
szerny kościół, z oficyn dworskich - wy
atawil sobie piękną plebanię _i stodołę. 

Poniewai, ~ak mówi przysłowie: apetyt 
rośnie w miarę jedzenia - ks. Zając, lekko 
przełknąwszy beneficia z majątku Somian
ki, zaeząl się oglądać za nową zdobyczą. 
Parafrazując słowa klucznika Gerwazego 
s „Pana Tadeusza", rzekł sobie w duchu: 
„ko§eiół i · wieś, oboje to · nasze" i uderzył 
na Barcice. Nie na całe narazie, ale na dość 
ważny punkt, mianowicie - dom ludowy. 

- Blori: ten dom - oświadczył parafia
nom z Barcic - Rozbiorę go i wybuduję 

-? 
- Czy nie sądzi pan, łe mój głos wypełnił 

eałą „Filharmonię"? 

- Owszem. PUBLICZNOSC NAWET ZA
CZĘŁA WYCHODZIC, ABY BYŁO DLA 
NIEGO WIĘCEJ MIEJSCA. 

Kącik niezadowolonych 
Jestem ba.l'dro nleśnrlały i z tego powodu 

absolutnie sobie wyJ)rasza.m., żeby kobiety 
robiły do mnie głu[}ie miny. Bo one robią 
gtupie miny. a ja wtedy nie ~i'em, co ze s-0 
bą zrobić, ~czególnie, iż wiem, że <Jne ro
bią głupie miny do każdego rui. wszelki WY
padelc, poto tylko, żeby robić głupi'e miny, 

Wmoraj na zabawie PCK nleja.ka Gąsio
rowska wYWra.eała d-0 mnie oczami I mó
wiła.. ,,Ach, jaki pa.n niezwykle in '. eresują
ł!Y człowiek" il nne podobne głupstw.a., a 
ja skręcałem się, spocilem t nawet dostałem 
czkawki, co dla lnteresuJącego człowieka 
Jest rzeczą wstydliwą. 

Dlacl.ego tych rzeczy nie porusza słę w 
prasie? 

Lsid Referent Kultury ~ Sztuki. 

• „. • 

Wczoraj wybra.łem się do mojej narzeczo
nej, ale już na ulicy robaezylem że świa
tło w jej pokoju jest zgaszone. przez co mo 
:ina było ZTO'Zlllmieć, że jest nieobecna. 
Wszelako na wszelki wypadek zadzwoniłem 
do jej drzwi i wPr&Wdzie otworzono mi, ale 
W'1t'3Ź~e slys.załP.:m szept jej, (to znaczy mo 
jej n .arzec-z<Yne.i) ora.z pa.na JóJ;efa Pierzchal 
s~go. właśdoiela. sldadu aptecmego. 

Coby to mia.Io znaczyć? 
l\lieczysław Wieniec 

subiekt. 

P. S. Nlepor-OZ'llmienie si'ę wyjaśniło: pan 
Pieiuol\alski istotnie był z w.l:l.ytą u moJeJ 
narzeC'.loOnej, światło zgasili, bo łeb razl1o, a. 
dzwonka nie słyszeli. Zbytecznłe S1pędziłem 

beMennl\ WHI łamiąc sobie gło-wę na.d tą 
mirad.ka. 

arcice ! 
oborę dla swoich krów .i chlewy dla moich 
świń. 
Zaszumiało w Barcicach. 
- Jakże to tak, księże proboszczu? -

zawołali zdumieni parafianie - Dom za 
nasze pieniądze wybudowany, celom kul
turalnym służy, a ksiądz dobrodziej go na 
obory, na chlewy? . Przykro nam bardzo, 
ale nic z tego nie będzie! 

Co rzekłszy, do władz administracyjnych 
poszli na skarge. Lecz ks. Zając nie w de
mi-: bity: a .od czegóż - postanowił -
stary sposób szlachecki? Nie chcą dać do
rnu, sił'} go odbierzemy. 

I oto roku pańskiego 1948 zdarzył się 
w Polsce zbrojny „zajazd" na wieś Barcice. 

Ks. Zając zebrał sobie orszak mętów i 
szumowin, uzbrojonych w siekiery, łomy, 
widły i t.p. i „wyegzekwował" dom ludo
wy . . Ba, zdążył go już przebudować na tak 
ulubione przez siebie obory i chlewy. 

No, cóż tradycja, widać, i w naszej nowej 
Rzeczpospolitej jeszcze tu i ówdzie sarmac
ka.. A zdawałoby się, obyczaje publiczne 
już uległy takiej poprawie, że nikomu nie 
w głowl.e naśladować Wasyla Sanguszkę 
czy Diabła-Stadnickiego. Zwłaszcza, hm, 
hm, tak zwanemu duszpasterzowi. 
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Przemądrzały kiełb 
Pewnego razu :iyJ sobie kiełb. Rodziców dzień driąc, odnostJ TJWYcilę.stwa, I ooddel 

młaJ mądrych, do sędziwej sł.a.rości dożyli mawiał: d1Jfękt cl, B&i:e. te dotąd jesscze 
i ja.koś nie d<>sta.li się szczupakowi do py- żyję. Ale nie dość na tym. Nie ożenll się. 
ska. Synowi też przykazywali. dzieci ni'e miał. chda.ł ojciec miał wielką 

- Pami.ę:aj, synku - mówili nmi'erając- rodzli.nę. R-0zumo-wał bowiem tak: ojciec mód 
jeśli chcesz żyć, uważaj pilnie. z łatwością przeż;vć. Wtedy szczunak lepszy 

A mqody kieJb iniilł umysł głębol.d, zasta- był, a okoń na nas na dxobiazq, nJe J).IL!rął 
na.wiać się zaczął i' widzi, gdzi.e nie obejrzy nawet. ' 
się - wszędzie kJ,a,pa, Po wodzie same ryby W t.en sposób pr.z.e.lył · mądry ld'ełb ~ 
pływa.tą, a (l.n najmnie.iszy. Kdżda rybka mo szło ste> la.t. Woiąż dr:i;.a.ł, wciąż d·riał. Bes 
że go połknąć, a on żadną. Na.wet nie pojmu przyjaciół, bez krewnych, W karty ni'e l'ra. 
je, poco połykać? Rak go może kleszczami wina nle pije, ty 'Gnlu nie pa.li, "ta dziewczyn 
naiwpół przeciąć, wodna. pchła w grzbiet się kami nie ugania się. tylko wcJąi o jednym 
wpl~e i n.a śmierć zamęczy. Nawet brat myśli: 
kiclb, gdy dojl'.2:y 1ylko, że on komara złapał. - Dzięk.l cl, Boże, zdaje $ię, te tyję Jen-
n.atychmiast całym stadem odb.ierać się rzu cze! 
ca. Odbiorą i zaczną wzajemnie się okla- Na.wet SZC'Zupa.ld zaczęły ro p6inleJ WT 
dać, navrcnno tylko komara na st~py por- cbwalać: 
wą. A c7'}owiek, po-dstępne s ~worzenie, cze- - Gdyby wszyscy t.ak łyU, spokój bylb7 
goż n:!'e ·wymyśli, żeby kiełbia życia poz.ba- w rzece. 
wić1 Mówiły tak, rzecz jasna., naumyślni~. my. 

Zastanawia się kiełb kombinuje l wYkom śla.ly bowiem, że złapie się na poebwa1:v a 
binował n a.jpierw norę, łeby sam w nią wted:v go capniemy, Ale ldełb nawet ten 
wleźć mógł, i:nnemu zaś wą.ra. Potem posta- · podstęp przejrzał 1 Jeszc?iP raz mądl"Ok~ 
n<JWił nocą. ki'edy ludzie, zwierz~ta. ptaki swoją zwyciężył wrogów! 
I zyby śpią. n!I. s·paieer będzie ~bie chodził, Ile znów lat minęło. nfm wreszcie prz:e
a. w dzień w norze siedział będzfe i' dr:ia:J. mądrzały kiełb śmierć pocmił - nłe wlado
A że jeść i pić jakoś trzeba, a sam pensji mo.Leży na śmiert.elnym łożu t el!!SZY się: 
nie otrzymuj!'\ 1 służby nie trzyma, wybie. - Dzięki cl, Boże, te własną śmrercłą 
gnie w południ'e, kiedy ryby najedzone już 1Imieram. / 
są, może z booką pomocą upoluje łakiegoś Ale coś mń nagle podszepnęło: 
robaczka. A jak nie, głodny do nory schowa Przecież w ten sposób caly kiełbi ród zgt. 
się i uiowu drial będzie: może lepiej nie nie! Przecież rodrzina być mus.i, a póto, by -
jeść i nie pić, niż Jłl'Zez żołądek życl'e utra- wszyscy rozwi'jać się ' m<lgll t stawać się 'PO• 
cić? Leży tak wii:c nooą, nie dośpi, kęsa nie ży ' ec:z,nyml obywat.ela.nil, p.ie mogą w otem• 
d-0je i myśli wciąż; żyję jeszcze, a oo jutro nych norach kryć się, obłąkani re strachu: 
będzi'el Nie, to nle są obywatele, a oo najmniel nłe 

Pewnego TI!.'LU Gbudził się . a naprzecłiwko potrzebne kl,ełb,le. Żyją bez S'J>awy ~ sZClę
nory rak stoi. stoi t nie rusza się, Jakby z.a śc;la., daremnie tylk innym miejsca ząjmu
czarowa.ny, wybałuszył na niego kościste ją. Ale jak tylko uśwfa.domlł sobie t.o wsz-ysł 
oczy i tytko wąsy mu się z prądem wo- ko, znów się przeraził i drieć zaczął. GdT 
dy k~yszą. Najadł się wówmas kiełb stra-l żył - drżał, umterając - driał. 
chu. A zdarzyło się z nim" tak nie raz, nie 
dwa, & łeby prawdę rzec - codzień. I oo· Spolszczy] Ja\llp. 

Pomoc 

a mery„ 

kańska 

1-1~1111~ nn '"' 1n1-1m-11~~U11-9u-1111-n11-11n-11n-1111_m_n11-m 11n-.m-
Fronclszeh. Uolnar 
______ ..,. _____________________ __ 

Znakomity obrońca 
Jako młody dziennikarz otrzymałem od 

redaktora polecenie udania się do pewne:
go 'Prowincjonalnego miasteczka, gdzie to
czył się· głośny proces. Miałem nadsyłać 
codziennie najświeższe wiadomości do ga
zety. 

W pociągu zdarzyło mi się jechać w jed
nym przedziale ze słynnym starym węgier
skim ędwokatem, jadącym również na tę 
rozprawę w charakterze obrońcy. Adwo
kat ten znany był po za swoją wymową 
również z tego, że miewał często zbawienne 
myśli i umiał tak kierować sprawą, że ją 
dla swoich klientów wygrywał. 

Podczas podróży zabawiał cały przedział 
ciekawymi opowiadaniami, zwłaszcza o wy 
padach, w których sprytnym prawniczym 
posunięciem ratował sytuację. 

Na moje pytanie, jakie zdarzenie uważa 
w swojej praktyce za najciekawsze, stary 
adwokat opowiedział mi następującą hi
storię: 

cji, zdefraudował niepostrzeżenie 10 tysię- bineĆie i położył dziesięć banknotów tysiąc 
cy guldenów. Za osiem dni rp.a być prze- guldenowych na biurku. 
prowadzona w banku lustracja. 'Wtedy 
wyjdzie na jaw jego sprzeniewierzenie, Schowałem pieniądze do portfelu i uda-
wtrącą go do więzienia i okryje hańbą swo łem się do dyrektora banku. 
ją zacną rodzinę. Zdecydował się popeł-

nić samobójstwo, ale przed tym chce za- - Szanowny panie! _ oświadczył~m 
sięgnąć mojej rady. Czy nie ma wyjścia? 

- Jest! - odparłem. - Niech pan wy- ro~ - pana młody kasjer X. Y., sprzenie-· 
zna wszystko swojej rodzinie, popr9si o wierzył 20 tysięcy guldenów. Na przy
pieniądze, odłoży je do kasy banku - i s~ły tydzień podczas lustracji dowiedziałby 
wszystko będzie w porządku. się pan o tym. Oddałby pan lekkomyśl-

Znów zaczął szlochać. nego młodzieńca w ręce policji, a bank 
- Rodzina moja jest uboga. Utrzymu- straciłby dwadzieścia tysięcy. Krewni ka-

ję ich sam. Nie mam ani jednego boga- · b' 
tego krewnego. Jestem zgubiony! SJera są ietllni, ale aby ratować chłopca, 

Długo przemierzałem w zamyśleniu wyprzedali się ze wszystkiego, zapożyczyli 
swój gabinet łamiąc sobie napróżno głowę. i- z wielkim trudem udało im się zebrać 
Nagle - zaświtała mi zbawienna myśl. .dziesięć tysięcy guldenów, połowę z de-

- Spróbuję pana uratować. f~audowanej sumy. Więcej zdobyć im się 
Młodzieniec i"ochwycił moją rękę i nim me udało. Mam te pieniądze przy sobie. 

zdołałem mu przeszkodzić, przywarł do J k 
niej rozpalonymi ustami. a 0 doradca prawny tej znanej, choć po-
'· - Czy może pan wziąć z banku jeszcze dupadłej materialnie rodziny, zwracam się 
dziesięć tysięcy guldenów? - spytałem. do pana z propozycją przyjęcia połowy za-

Spuścił głowę i cicho wyszeptał: branej kwoty i pozstawienia pana X. Y. na 
- Mogę. Mam dostęp do kasy. wolności. Jeśli- się pan nie zgodzi, zwró-
- Niechaj więc pan weźmie jeszcze d · · 

dziesięć tysięcy i przyniesie do mnie. cę ro zime te pieniądze, młodzieniec bę-
Po trzech dniach zjawił się w mym ga- dzie miał zamurowane życie, a bank po-

~----------~----------------------------------------------------------..-. ważną strat~. 

- Pewnego dnia przyszedł do mego ga
binetu młody, przyzwoicie wyglądający 
człowiek i ledwie usiadł przy biurku wy
buchnął nerwowym szlochlrniem. (W prak
tyce mojej co drugi klient zaczyna od 
płaczu). Kiedy się uspokoił, wyznał mi 
swoje przestępstwo. Jako urzędnik wiel
kiego banku, cieszący się zaufaniem dyrek-

i· 

WSROD „BEZROBOTNYCH" - Przede wszystkim mu:;i się pan wystrze. 
Dlaczego nasi amerykańscy róbotni<'Y gać wszelkich wzruszeń ... 

skarzą się na brak pracy? Myśmy przeciP-:il - Chętnie, pa.nie doktorze. A MOŻE 
NIGDY NIE PRACOWALI, a nie skarżymy [UWZGLĘDNI TO PAN PRZY WYSTA\\-'IA-

&ię na ło wcale.. NIU RACHUNKU! 

Dyrektor przyjął bez wahania zaofiaro-. 
waną sumę, gdyż działając w interesie ban 
ku, nie mógł uczynić nic lepszego. Skan

' dal i proces nigdy przy tym instytucji han~ 
dlowej nie wychodzą na dobre. Młodzie
niec wyjechał wolny i pełen szczerych li'*" 
stanowień na przyszłość. 

•••• 
- Ta historia - zakończył adwokat -

ma tylko jeden słaby punkt, a mianowicie, 
że nie jest prawdziwa. W ostatnich cza
sach cierpię, na bezsenność i wymyślam 
sobie dla zabicia czasu takie ciężkie przy„ 
padki. 

przełożyła 1 węgierakiego l. I. 

r 
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to droga do dobrobytu mas ludowych 
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I l~obietq un1ieją hieroH'ać 

Ośrodek Konfekcyjny Nr 4 wywiązuje się dobrze ze swych zobowiqzań ! 
Tym rare~ zas~łrun w sekretanacie PPR I gi; wreszcie - uwołnienie s1ę od dlrobnych 

tyliko Jediną J~Yna osobę 7-letnieg<> Ja.nusz~,a robótek, jak prześcieradła, poSrewki itp, 
K4-yGtk'7. Będine tu czekał na mamę do poz· (o t~ dwie ostatnie pozyCJe bili. się towarzy-
11.ego w.e:czora. . „ . sze już od dłuższ.ego czasu i os1ągnieta dłu~o 

- .Ja J~ze~ ni~ Jestem w Parti:i, ale mama fa~owość daleko jeszcze nie 4l!Spakf'h ich 
~ i paru MtkoiaJczykowia tak sa.mo, i Cho- a.:,p '. ra.cj.i). 
:rązakowa i. i. i. - wyjaśnia młodod . .arny kan 
dy:~t do Pa..irtii, nde za!l1liedbując w między 
cziasie pokaźnej kromki chleba z masłem. 

A ot i re, o któr)'eh mowa. 
- Toście juź widzę całkiem wzięły władze 

w swoje ręoe? - witam niewiasty. 
- A jakie - śmieje się p '.erwszy sekre

tan MikołajC'Łykowa, II f,ekretarz -
KrystkO'\va, przewodnicząca Rady - Chora
ża.kowa. Brak nam tylko dyrektora w spódnl 
cy . .i, byłby .iuż komplet. 
Płeć „słaba" wzięła K')!ll.binat w ~ą moc· 

ną garść 
,.Nacze!I!ly'', tow Switonia!k, udaje cza.mą 

rozpacz: 
- Te baby do grobu mnie wpędzą, nie 

dość, że mam ich trzy w d-0mu, to jeS'LCZe t u 
taj, w fabryce, mają m.: życie zatruwać? Po 
wiedzcie mi prz-Jllajmniej - 111wraca się do 
17WYch dTęczycielek - czego ode mnie chce
cie? 
Woł-acie, że .mężow.ię powi.mld. pomagać żo 

nom w gospodarstw:e - usłuehałem was, wy 
:pa$t.owałem w domu dwie po<J:łogi i oczyści· 
lem na glanc„. 

l ~~:~E~E 
'''''· .,,,.,) ~o.staV<.<a naszej z.a· 

,..,1. zroz.um1en~e, że 

tvcnące wyorQd11· 
'·cwanych koszul 
· ncv'!ni , płaszczy. 

1 t. p„ to nlie jest 
· >J.k.a . ot s-obie robót 
-a, t?1ko dla zaro· 
":: 11.>l<i kilk11 fysi.ęcy 

0 •\tyeh. l~z poważ· 
wk•ad do huilo

nowego 11stroju, 
"n to ieSt r,.ecz ·v ,ie 1 

Janina zielińska ka , że to obowiązek 
majster i si:>ra"l\'l!l. honoru 

każdego robotnika . Dhtego to 1d.aśnie wspó) 
:iawodnłctwo objęło całą. fabrykę, diliatego 
ścigają s1ę między sobą sa:le i taśmy, majsko 

-Ech, poclłogii w dąnw to frast?ka - od
powi.ada.ją mu bezl:iilośn1e - tu chod"L:i o :rzecL we, sz:wa.eY:ki i tJ>ómnw-~. 
wailniefszą, o żłobek, a za to należą się wam 
baty. 

Nie przypibwwalliście należy.cie tych dwóch 
ftnn, co nas za r.os wodzą z !remontem. 

Lecz oto na g{owę d;y-Tekt.m-.a wald się no
wy grom. Do sekretariatu wpada tow. Jaku 
bowska, iraśroowa. 

- Miik<>łajczy1lwwo, dyrektorze - mówi 
!'5lławionym łzami głosem - ja tego nie mo
gę Zlfl<ieść„. Dlaczeg-0 dziiiurkarka dostała mniej 
El!Zą wyplla,tę? Cóż on<t w:i1'lllla, że rn,aszyna na 
wa'liła? Ja n.ie petraEię tej kobiecie prost.o w 
oczy spoj:i;zeć, ciągle mi się zdiaje, jakbym to 
ia ooobiście wyrza;dzńła jej k;rzywdę.„ 

- I co ja rua~y pocmę z wami, k<>
b1ty, ei:y n!ie mogłyście t.o puknąć do mnie 
od l"l8l2lU przy wypłiecle? Jakże ja WM po
pmestawiam ra.chi.mki? 

Dlatego to majstro 
'V.a oddzia~ tzw. 
11 tylizacji re9Ztek, 
ob. Bronisław.a. Do
r'liyńska. oddaia na 
tnil.S'Zyny motorowe 
~oje wykwa1ifi'ko 
w ane pracownice. a 
n a S'W'Ój oddział 
p!.'Zyg.arnęła ,,zielo-
ne", niewprawiooe 
'ęszcze do pracy, 
rlliatego to saila 10·1:4, 
obecn'e pracuje aż 
:>ię kurzy, pracują 
ze ~tkd-00 sil. 
tow. Regina Bedna-

rek, wzorowa taśmowa, a równocześnie wzo
rowa sekretarka kol.a PPR, Reg!na Kiereś, 
wYkończarka, ol:ł!ll.rczona dziećmi wdowa 
trzykrotna zwydężczy.ni wyścigu pracy, mło
da taśm-OWa, Halina Cegielska, taśmowa 
s;ępniowa, majstrawa, tow. Janina Zle!lńska, 
szwaczki : Władysława Jankowska oraz sio
stry Władysława i Maria Gomulak, „lagow
nie21ka", Br(l-nisława Kwiatkowska i wiele 
dziesiątków Lnnych, Ild wyrnienien'.e nazwisk 

st:::rczyłoby n.tlej;; :::o w gazec'.e . 

Kiero-wnicu trójca i sekretan komitetu 
fabryCZ'l1.ego PPR, tow. Mikoł.ajczyikowa, 
II sekretarz ~ tow. Krystkowa, pr7.ewodnd
cząca Rady Zakładowej, tow. Chorążak 

Nie IXfZy;IJ.OSi wsty 
lu załodze i „brzyd 
~z,a" poł-owa rodza
'u Ludzkiego. Tu 

, znów prro<luje nńe
d oścignicmy krojczy 
i odda.ny pa.rtyjniak, 
tcw , Fra.nci6zek Plo 
~e!c i bezpart.yj.ny 
'!1echanik, ob. Anto
'l.i Gatlom!'ki. 

Za pierws zy kw.ar 
a! br. Ośrodek Nr 

! otrzymał hoooro
"'':j; nll.zwę zakf.1d•.i 
.>rz.otluj~~go z r6w-
1ie honorowym, a 
n lłvm de-da tkiem 1 

mi,lioo.a zł nagrody_ 
W tych ooi<a·ch ot~r 
mri.ł drugie nie mniej 

zaszczytne wyróżniemP: szefo~two nad nowo 
powstaiąq fabryką konfekcyjną w E1'blągu, 
któ ra w tej chwili istruieje z,aledwie w po
staci gołych murów, a w dniu 8 grudnia 
ma niszyć pełną parą, ści ślej mó~'i'tc, mo
torami 50 maszyn. Ośrodek wywiąże ~ię 
niewątpldw'.e dobrze i z tego, wcalP nieła
tiwego obowiązku. 

H. W!śntewska 

Przemysł wełniany we współzawodnictwie 
Wśród załóg fabryeznyeh przemysłu wełnia

nego biorą,cych udział wa współzawodnictwie 
przedkongresowym najlepsze wyniki osiągnęły 
PZPW Nr 61 uzyskując 135 proc. planu dzienne 
go. 

Dobre wyniki uzy~kały również PZPW Nr 4 
(120 proc.) i PZPW Nr 5 (116 'Proc.) 

PZPW Nr a· wykonały pla11 z dużą. nadw:rż· 
ką we wazystkieh. !!WJCh oddziałach (przędzal
nia. 110 proc., tkalnia 110 proc., wykończalnia 
H'7 proc.) 

.Teszeze lepe21e wyniki osię.gnęły PZPW Nr 1, 
które we wszystkich oddzia~ch wykonały plan 
równomiernie w 119 - 120 proe. 

Natomiast PZPW Nr !, które uzyeka.ły nad· 
wytkt ,.. prz~<kalni (129 proc.) i w wyko!czal-

ru, (112 proc.) wykazały jednocześnie niedobór w 
tkalni (96 proc. planu) . 

Co się tyczy kombinatów, to zakłady Nr ~5 
i zakład;v- Nr 38 uzyskały nadwyżki w tkalni i 
w wykońr;z;alni przy niedoborze w przędzalni. 

PZPW Nr 36 uzyskaly 103 p:roe. w przędzl!.1 
ni, 107 proc. w tkalni, i dużą nadwy:iik~ w wy· 
kończalni, a PZPW Nr 37 wykazały w przędza.1 
ni 113 proc., 118 proc. w tkalni i 120 pl"06. w 
wykończalni. 

PZPW Nr 811 · wykonały plan w prv-tdzalni 
tylko w 94 proc., ale zato w tkalni u.eyakały 
114 pl'OC. 

PZPW Nr 8! w OzoTkowie ttZy11kały 100 proe. 
w przędzalni i 118 proc. w tkalni 

Dy>ktatura mewieśc:La tp jednak nde tart.y. 
ltrzy.wds dliliurkarkt ?JMtanie naprawiO'llfl, a 
żłobek przyjmie pierwszą partię md:odo.cla -
nych lokatorów już w c\rliu 1-go ~-

Dyrektor SW'iton:Lak tyllro „d'la pucu" prze 
Jroma:ri;a się z swym babs'kńll,1 szM.Pem, w r:ze 
czyw.i8toścl l>ardzo go ohwald. Za ro:rum.. en.er 
fię, UC1Jehrość 1 głębokl.e odda!liie ~~. A 
te C2la00-m popłaezą sobie poisipobu llub w po
~Y!likę - m wzruszenia lub roenerwawanła 
- tQ pozoota~e tylko ich własną tajemniicą. 
Bo i (X) komu do f;eg:o? Gri.mt, ie dobrr.e pm 
oują i :rv.ąooą, a to nie pod.hega wątpl.iwości. 

Interesujące sprawozdanie - wysoki po·ziom· dyskusji 
Kopferencja Dzielnicy Sródmiejskiej Lewej 

* • • 
W te.f clrw:l'l.d. wmyscy żyją tu wsPOID!lienia 

m i nieda-w!llo przeżyteg<> wie1:ki.e90 dnia, dini'a 
10 listopada, w którym :firma wy}Wn.abi. swój 
roemy p1ian prodiulkcji. UchVl'lała, skracająca 
o li <lin.i termin ustalany w zobowią:mmilu 
przedmajowym zapadł:a .na ogólnym zebraniu 
110.rog:l w diniiu 2 ldstopada br. Przodowniice 
pracy, tnśmowe, frn\'l'ac?;ki, majstrowe, ośw:iiad 
czyły wtedy ;z; trybuny: ,,Konfe)<C':j11 też potra 
I UC'lnfć Swięto Zjednoczenłia, my tet cha> 
my dodać cegjebkę do bQ-Oowy Pol$1ki Socja 
Jlistycroej". 

Powiedm.ano 1 dotrzymSJ!l,O $łovre.. 
Nie'W'iiasty wyjaśniają rzec:hOwo: „i;mzeoież 

z pll!llnem rocmym jesroze nie wsz.:vstko skoń 
c::wne, mamy WS74k jesz~e zobowiązania 
porutdplanf)we do dnia Kongresu i do końca 
roku. 

W jaki gposób ~ią_!!?ldęto to tempo, to nara 
stające z każdym dniem grubszą warstwą wy 
konanie planiU1 W języku suchych cyfr w ra 
porcie do Wydzia~u EkOOJOmicznego Ł.K. PPR 
odpowiedź brzmi tak: 

O'koło 200-tu delegatów brało udz,ia2 w konfe 
rencji Dzielnicy śródmiejskiej • Lewej PPR. 
Obrady rozpoezął referat tow. red. Edwarda. Uz 
daiisldego o aktualnych zagadnieniach między
narodowyeh i krajowych, poczym pierwszy sekre 
tarz Komitetu Dzielnicowego tow. Olejniczak 
złożył sprawozdanie z działalności Komitetu. 
Sprawozdanie to eechowało dobrze pojęte zasady 
samokrytyki i krytyki. 'l'ow. Olejniczak ocenił 
11racę klerownfotwa Komitetu Dzielnicowego ja 
go niedostateczną. Szczególnie do października 
bieżącego roku kierownictwo to :nie pracowało ey 
stema.tycznie, & eo najważniejsze nie pracowało 
kolegialnie. Nie tolerowało ono krytyki i nie etQ 
sowało samokrytyki. Ostatnio, to jeBt w pd· 
dzierniku - dokonany został podri.sl pracy mię 
dzy członków plenum Komit.etu Dzielnicowego, i 
to dało pierwBze dodatnie wynik.i. Jeżeli chodzi 
o oeenl' pracy Komitetów Fabrycznych,. t,o do
brze spisały się organizacJe partyjne w Ośrodku 
Konfekcyjnym Nr 4, FZPB Nr 4 i Centra.li Od
padków Użytkowych. 

Prace. Komit etu Elektrowni el.erpiała wskutek 
zbyt ezęstyeh zmian na stanowisku sekretarza .. 
Komitet przy Gazowni wykazuje się obecnie o 
wiele mniejszą. aktywnością. Wyrobienie polity
czne członków Kemitetu „Filmu Polskiego" poz· 
wala 8tawia~ im większe wymogi. Ale towa-rzy-

sze ,,filmowcy'' jeszcze wciąż nie nadą!a.ję. a 
swoimi możliwo,eiami. Do tle pracują.cyeh kół 
partyjnych zaliezy~ należy „Wierzbowiankę" -
z 11ekretarzem Koła tow. Balusia.kiem, „Podha.· 
lankę" - z sekr. tow. Rosalskim, „Reinze" -
z sekr. tow. Włodarczyltową., jak również i Ko 
ło Terenowe. Dużo uwagi tow. Olejniczak pog
więcil akcji oczyszczania !Zereg6w partyjnych, 
która przesua w atmosferzę bardzo poważnej. 
.A.keja ta, którą uważamy za rozpoczętą., leez w 
swo;fej istoeie za niezakończoną, spotkała si~ z 
dużym uznaniem członków nasze,j Partii. 
Przechodząc do omówienia wspótpraey z PPS, 

tow. Olejniczak stwierdził, iż w okre!!ie sprawoz 
dawezym układała. Bi~ ona niejednakowo. 

Do lipeowo·sierpniowych uchwał KC nMZej 
Partii i uchwał Rady Naczelnej PPS Dzielnice 
PPS Elektrownia. i Tramwaje traktowały współ
pracę z nami tylko na płaszczyźnie formalnej. 
Kierownietwo śr6dmiejska-Lewa PPS w okresie 
sprawowania funkcji kierowniczych przez Sawie 
kiego, Rddego i Biegańskiego (tych dwóe.h ostat 
nich z Partii nmni~to) wsp~łpracy ir; nasZI} Dziel 
nieą. faktyeznie nie miało, .A.le współpracowa
ły ze sobą Koła fabryczne. Po objęciu kierew
ni~twa śródmiejskiej-Lewej PPS przez tow. Ko
walczyka nawiązana została praktyczna wspól 
praca. i wsp6lne przygotowania do jedności. 

,,l!iCTJba pootojów przed pmyjęclem robo
wi~ama - zero0 i 33 set!!le procent. po 
robewl.-<t~u - zero i 5 tysilęczinych pro· 
cent; spóźniend>a: przed - zero i 3 tysiącz 
ne procent, pe - zero i 2 tys.iącme pro· 
cent, wydajność na robotni.ko-godzinę 
przed - 0,50. po - 0.6'l procent. Wreswe 
- kropka nad „i". przewidYWane wykona 
nie planu - 10 listopad - wytkonano -

Coraz f epsze wyniki osiąga przemysł bawełniany 

10 Listopa.da", 

Regina Bednhrek 
_ ,,taŚT!IOW!a" 
l)r"ZOd"',47n.1~ ~ 

Współzawodnictwo przedkongresowe l'I' prze· 1 PZPB w Zelowie nie podjfły wprawdzie zobo-
myśle bawełnianym rozwija Eię coraz lepiej. wiązań we wsp6łzawodnictwie przedkongreso· 

Najlepszy wynik dnia oeiągnęła 25 listopada . wym, al <' no niedawnych niepowodzenia.eh poezę 
załoga PZPB Nr 16 kt6ra wykonała sw6j plan ły lepie.i wykonywa6 plan prodi1kcyjny i osiąg 
dzienny w 133 proc. nęły ostatnio 121 proc. planu dziennego. 

PZPB Nr 3 - słynny już w eałym kraju „re· • • " 
Za tymi cyframi kordzista" łódzki - uzyskały tego dnia 105 pro ·.Analiza wyników osiągniętych dnia. 25 llsto-

St()ją konkretne, re- cent, w przędzalni ~rednioprzędnej, 115 procf w pada w pn:emyśle bawełnianym, wskazuje, że 
aIJz0wane z. dnia na przędzalni odpadkowej i 103 proc. w tkalni. wspób:a~odniczą;ce zespoły osią.gnęły lepsze rl.z-eń po&Llllli,ęcia„ a wiec: usunięcie ma- Załoga PZPB w Pabianicach, która już wyko aniżeli w cią,gu dni poprzednich wyniki na dro 
szvn nożnych ł za- nała pla.n roczny nie ustaje i nadal w '!Vysiłkach dze l'lo realizaeji zobowią.ząń przedkon grcso· 
stąplei;iie i(•h motoro wykonując plan w p-rzędzalni llred11ioprzędnej wyeh. 
w:vmi, ustahill'zo-wa- w 135 proc„ cienkoprzędnej w 113 proc. i w 
nie 'taśm, czyili ta- przędzalni odpadk owej w 104 proc. PRZE'A-ITSŁ DZIEWL~RSKI NIE POZOS'l' _\ JE 

W TYLE kie pn;egrupowanie PZPB w Ozorkowie uzyskały 11ukces wykonu· 
s71Wa-czek. by każda ją.c swe zadanie dzienne w przędzalni odpedko
:niała ściśle określo we.i Hm proc., a w tkalni w 136 proe., Przędza.I· 
ri.e :zajęcie i cał~awi ni średnioprzędnej już bardzo niewiele brakowa 
-' e W)'korzy~tany ło - gdyż odsetek wykonania planu wynosił 99 
~ 7.1eń roboczy: przej proeen;t. . . 
')ie n'I P'!"CXlukcję PZPB w Zgierzu 0~1ągnęły nowy rekord, wyka 
Uugofalowa to zna· zują,c 118 proc., a PZPB Nr 7 wykonały lJlan w 
7.Y zerwa.ii.!e z do-I pnwilzalni w ,109 proc., a w tkalni w 116 proc. 

tycb.C7.asowYm syste PZPB Nr 2 ~sią,gnęly w t_ka]ni 101 proc._ planu 
mem CZę$tego prze- a w pTZfdzalni oilpadkoweJ 118 proe. P:zędzal· 
rmc.a-nla $lę z jedne nia średnioprzędna wykazała znowu llledobór. 
•A &rtrkałn n.a dra· wykonując plan w 97 proe.. 

PZPDz. Nr 1 w Kaliszu uzyskely 24 listop~
da 142 proc. planu dziennego, u zyskuj!j.c w «en 
spo~ób najlepszy wynik w~ród współzawodnfozą 
eyeh załóg przemysłu dz1ewi1,\rskiego. 

Poza tym na suzeg6lne wyróżnienie zasłu;{"jlj. 
Zakł. Przem. Dziew. im. M. Ka~przake. (127 
proc,) , PZPDz. Nr 3 (120 proc.) i PZPDL. w 
Al ekAa ndrowie (122 proc.) 
Wykonały również z dużą. nadwyżką. plan· 

Łódzkie Zjedn. Dziewiarskie (111 proc.), 
PZPDz. i1'Jl. T. Dnracza (109 proc.), PZPDz. Nr 

-.a (107 proc.) i PZPDL Nr 1 (10~ proc.)r 

Sprawozdanie poddawa.ło r6w:o.łet krytyee p-ra
eę kulturalno · oświatową,, oraz opiekę i pomoc 
dla organizacji masowych, a przede wszystkim 
ZMP. 

Do dyskusji nad referatem i sprawozdaniem 
zapisało się około 30 mówców. Poziom dyskusji 
był wysoki. Towarzysze, zabierając głITTi, nie uni 
kali trudniejszych zagadnień teoretycznych, wy 
ciągając właściwe wnioski z referatu tow. Uz
dańskiego, ora.,; sprawozdania tow. Olejniczaka.. 

I tak, tow. Kosowski, z Centra.li Odpadków 
Użytkowych m6wił o ści~łym powią.zaniu Statn
tn z programem partyjnym w partiach marksi· 
11towsko · leninowskich, w przeciwieństwie do 
partii socjaldemokratycznych. 

Tow. Jagodzi:dsk:i zwracał uwagę na podnłeste 
nie się świadomości klasy robotniczej, podkre
ślaJą,e, że urhwały Plenum sierpniowego KC świa 
domośe tę zwi~kszyły. 

Tow. Szalkiewic2 z MZK nawiazał do referatu 
tow. Uzdańskiego i mówił o wzro'gcie sil postępu 
w świecie i solidarności klas;v 1"obotniczej. 

Tow. Łuczak mówił o więzi , łączącej n!UI ze 
Związkiem Iladzieckim, którego dorobek stano
wi dlfl. nM wzór w naszej drodze do soejalizmu. 

Nie pominięto również i wniosków praktycz: 
nych, jakie zebrani wyciągnęli zarówno z re:fera 
tu jalt i sprawozdania. 

Tow. Wa.jnert postawił wniosek treścią. które
go było konieczno§e otoczenia opi.eką przodowni 
k6w pracy. Tow. Wanda Jakubowska (sławna 
twórczyni filmu „Ostatni etap") mówiła o roli 
wyehm'Vawćzej Pnrtii, podkreś!ajite konieczność 
zaopiekowania. się przez Partię filmem, który mo 
że się stae potężnym orężem klasy robotniczej. 

Wiele towarzyszek między in. tow. Mikoła,jczy 
ko-wa i tow. Ciesie1ska domagały się większego 
zainteresowania ze strony Partii pracą. organiza
cyjną kobiet, jak również sprawami szkolnictwa, 
zakładania żłobk6w, przedszkoli, pralni, sz1rnle
niem aktywistek itp. To,v. Bzy,--vsiak z Dzielnicy 
ZMP, jaki tow. Janio z Elektrowni oma.wiali za
niedbania na odcinku młodzieżowym. Tow. 
Brylski z ZMJr wskazywal na. koniecz.noś<! pracy 
kolektywnej koła pitrtyjnego. Tow. Klimcz:i.k z 
PZPJG Nr 1 mówił o wzmocnieniu i uaktywnic· 
niu pracy ORMO. 

Ogromny entuzjazm zebTanyeh budzili przo. 
downicy pracy, Mujqey o osiągnięciach w 
swych zakłada.eh. 

Zgłoszone wnioski w sprawie zwi~kszenia ople 
ki nad pracą. młodzieży, kobi&t, jak również ak 
cji oczyszczenia organizacji partyjnych, za.trosz
czenie się o przodowników pracy i umasowieniu 
Towarz:ystwa. Przyjaźni Polsko-Radzieckiej zo
~tały podrlano i;:ło sowaniu i jednomyślnie prz;v
J~te. Wybory przy udziale lfl9 deleg-at6w, wyło 
niły 4S deleg11.tów na Konforeuejt Miejsl{f. 

!Lg_ 

I 



Str. J 

Ił'. ,Andrel,eUJ 
Wi..,Pml11. budowy mas:!'yll rol11lczyeli ZSRR 

_Przemysł radziecki dostarczy maszyn dla realizacji walki z posuchq 
Opublikowana w p 'd · 'k h ł d _, ' h . az z1erm u uc wa a rzą u ranziecklego o planie walki • po- no-stepowych połaci eutopej!l:kiej części 

~''~ ą pow~~ęta.'Ł in~cja.tywy Jpzefa STALINA, charl\kteryzuje się zarówno śmiało- ZSRR powinna być wprowadz~na metoda 
t~ ą prm3 5 u łak 1 gig:iutyczny.m ro~machem postawionego problemu. Realizacja trawo-łąkowych płodozmianów, a do ro-

~f) P ~nu ~ienł do niepozuama obhcze ogromnych polaci kraju równych roz- ku 1955 metoda ta powinna być całkowi-
mwranu prawie całej Europie Zachodnie3' · · · . cie przyswoJona. 

Dla pomy~ego wykonania tego planu W związku z gigantycznym planem me- Dla pomyślnego wykonania zadania po-

tfr B2S 

Ił' tę I z po1erotent 

Fałszywy szyld 
„.Ja, proszę Redakcji, wiem - donod ob. A. 

Ma.ichn.ak - że słodycze nie ·~ artykułem 
najw11.żnfejs:r.yrn, ale kiedy czasem kuJJU.,111 
swoim d7.ieclakom cukierki albo czekoladkę, 
to chclalabym wedlowskie. Dlatego te:t r.3• 
wsze wchodzę do sltlepów Wt'dla I có:I: slę oka 
zu,Je? Żl' w s~lepach Wedla są cukierki HAn• 
glasa", karmelki „Sucharda" czy czekolsdkl 
Piaseckiego, a wyrobów Wedla w ogóle brałt, 
Więc, pytam, po co te wedlowskie szyldy?" 

. rząd radziecki asygnuje ogromne su lioracji lasów Przemysł Budowy Maszyn stawionego przez rząd radziecki, prze-
m~· i stwarza silną bazę techniczno-mate- Rolniczych wykona w przj'szłym roku mysł budowy maszyn rolniczych zwięk- Jak cię° widzq, tak cię piszq 
r~<łową. Organizuje się w całym kraju dwa razy więcej pługów traktorowych sza produkcję istniejących typów maszyn 
fi_rO .<;tficjl traktorowo-maszynowych, prze niż w roku 1948. i przystosowuje się do produkcji nowych 
znaczonych do wykonania pracy nad za- Dostarczymy dwa razy tyle pługów modeli. Konstruktorzy radzieccy udosko-

... s~f!zeniem ochronnych pasów leśnych. Sta leśnych oraz znaczną ilość maszyn służą- nalają istniejące konstrukcje i opracowu
CJe tł'.! zaopatrzone są w nowoczesne ma- cych do zasiewów leśnych. ją nowe modele kombinowanych maszyn 
szyny. Rząd zobowiązał wszystkie mini- Przemysł Budowy Maszyn Rolniczych rolniczych, służących do zasiewu roślin 
sterstwa, wykonujące zamówienia dla go- dostarczy w 1949 roku gospodarstwu wiej zbożowych, kultur· technicznych i traw 
spodarstwa wiejskiego, do zwiększenia w skiemu ponad 100 różnych ·typów maszyn, oraz opracowują najróżnorodniejsze ty
najkrótszym terminie, produkcji niezbęd a z nich 26 rodzajów przeznaczonych jest PY maszyn służących do rozrzucania na
n~.-ch maszyn do ulepszenia istniejących dla stacji maszynowo-traktorowych, któ- wozów sztucznych i naturalnych, kon
konstrukcji i tworzenia nowych. rych zadaniem jest stworzenie leśnych pa struują nowe typy pługów plantacyjnych, 

Z1:aczna ozęść 1jcj pracy spada na barki sów ochronnych. traktorowych i kopaczek konnych oraz in 

Staraniem Kupiecldego Im;tytutn Wiedzy 
Zawodowej został pono :iorganb:owany k<m• 
kurs wystaw sklepowych w Łodzi. Konknrs 
taki jest niewątpliwie potrzebny, wystawy 
bowiem ~klepów łódzkich wiele do życrenla 
pozostawiają ... Co za brak pomysłowości, sm"' 
ku estetycznego, a częstokroć L„ pocZ11ela bi· 
gieny! Wysta.rcr,y przejść się Piotrkowską, 
aby zgorszyć oczy widokiem brudnych wi
tryn i wystawionego byle jal( towaru, 1:Wt,Ą· 
szcza galantery.1negą. Jedf'n z takich 1ddepów 
udcl<orowa.ł sohie np. pr:i:eśllcznir w:v~i;a,wę 
grzebieniami, 11;c ~!7.czegńllwm D'W'.!:ględolfl 9 

niem t. zw. grzt'bienl gęstych. 

Pomysł 

Mm1~terstwa Pr~mysłu Budowy Maszyn .Już w roku 1948 konstruktorzy radziec- nych maszyn przystosowanych do wszel
Rolmczych. Przemysł ten winien dostar- cy opracowali nowe typy maszyn przysto- luego rodzaju prac trawo-łąkowych sy
cr.yć w najkrótszym czasie dziesiątki i sowanych :;pecjalnie do pracy w lesie. stemie uprawy roli, który to system świad 
setkl tysięcy maszyn najróżnorodniej- Skonstru~wano dwa typy maszyn do prac czy o wysokiej kulturze rolnictwa ZSRR. 
sz h t · · " d · · · Jedno z pism warszawskich wyrazOo bl, 
• .yc ypow, o !1-a]roznoro nteJszym prze- przy zalesia'1.iu, które zdały doskonale eg- Przemysł socjalistyczny i klasa robot- połączony :r. lt'kką pretensją, Iż Zarząd m. 
7.naczemu. Będziemy produkować nie tyl- zamin. Każda z tych maszyn może zastą- nicza Związku Radzieckiego dokładają Łodzi !7.abral sie ... ostat.nio energlczule do u.: 
ko maszyny, które ułatwią i przyśpieszą pić pracę 14-15 osób. Równie dobrze wy- wszelkich sił, by wyposażyć chłopstwo ra- sprawnienia komunikarji tramwa,joweJ pne9, 
p~·acę i:iad st:vorzeniem ochronnych pa- padły też próby ze specjalnym typem trak dzieckie w przodującą potężną technikę zróżniczkowanie godzin rozpoceynania zajęć 
fi~W le~nych 1 prace w polu, ale także ta- tora przystosowanego do pracy w sadach maszynową. W oparciu o tę technikę wie- w fabrykach, biurach i szkołach. 
k~e. k~o~·e. ulep~~ą strukturę gleby i pod- i ogrodach. lomilionowe rzesze chłopów-kołchoźników Pismo warszawskie twierdzi, łf! pomysi 
llJosą ]eJ zyznosc. ! Maszyny t<? dostarczane są masowo no- pod l~ierownictwem Partii Komunistycz- zróżniczkowa.nia godzin rozpóezynanfa ,,a,1ę~ 

P ł l 
· k' d · J jA~t pomysłem „stofocznym". 

rz~mys rac ~iec. l z powo. zemem roz- l wo-utworzonym stacjom maszynowo-trak nej i rządu radzieckiego w.cieli w życie 
wiązuJe po\1_1yzsze zagadmema.. Budowa I torowym. wielki stalinowski plan ostatecznego zwy Doprawdy - megalomauilf", ho r,dyby p;,.<"i 
n l l ZSRR szło do „JJatentowania" pomysłu oka.za.foby 

1aszyn ro mczyc l w me rozwi:ja 1 W myśl uchwały rządu radzieckiego nie cięstwa nad posuchą na ogromnych prze- się, ie wpa.dła na niego prasa łódzka juz 
fitę v sposób przypadkowy, . al~ o-?iera_ się I później jak do 1950 roku we wszystkich strzeni.ach południowo-wschodnich ste- Anno Domini 1946. 'Io tylko Zarząd Mie.fsJd 
o glc;boką teorię naukową, ktoreJ tworcą 1 k0}nh0wch i sowchozach stepowych i leś- pów Związku Radzieckiego. ~kl'rn:v~fal -.. ni 0 1rn z onóźnienlem-

~~~-;;~~~~1;!2~:zf;}~~~~~~~~ctos~:~~ I \ Czyn przedkonaresowy pracowników lódz ieJ· Gazowni 
Do dyspozycji uczonych istnieją wspa- & 

niale urządzone laboratoria, które umcż- Praoownii.cy Garowni Miejskiej, witając 
Ji,\·iają im vrszechstronną pracę doświad- nas, na wstępie robią. nam wyrzuty: 
rz;=tlną nr;iz rozwiązanie najbardziej skom - To o wseysitlcich pfszecie: o fabry
pli!-nw;mych problemów . teoretycznych. kach, - jak pięknie wykonują. zobowią
PierwszorzQdna zaś technika radzieckich ~ania p·rzedloongresowe, o ~a.kończeniach 

pia.nu r0cz111eg<>, a o nas ndie ! A przecież 
zriklad„ w przemysłowych zezwala na my też robómy coś i staramy me naj~od-
szybką realizację twórczych pomysłów niej, jak umiemy, uczcie rado.sny dzień 

- A, wtldruiicie, towarzys.ziko, :robowią
zaliśimy si~, .te na dzień KongreSIU Z.iedno
czeni<0wego, wykończymy i oddamy do u
żytku bocznice kolejową, dźwi.u; elektrycz
ny do ładowania weght ora:r. oezyszcT~-ilnild. 
Prac<>wae będą wszyscy piracownicy fiz-ycz 
ni i umysłowi, a i nasza Dyrekcja weźmie 
się za łoipa,ty. 

Iniicjatywę rZ'll.ciły obie partie, !I. bezpar
tyjni. również przylą.w.ają. sie do nas bo 
i oni chcą dołożyć Pwoją prac~ do ogól
nego wysiłku. Chcemy wszye:r.y uczcić Dzlefl 

Z.ied:noomnia tak. jak p.rzyRtalo 1dasle ro-
botniczej - przez wytężoną, owocną pta· 
cę. (S. W. 

uczonych i na masową produkcję najbar- Zjednocze·nia Partii. 
dziej udoskonalonych maszyn. · Nie 7l0Sta:ie nam nie innego jak ~wić Ło' dz' 

Załogi radzieckich przedsiębiorstw zamedbanie i na.plea~, sbu~hamy więc oo otrzyma nowe szkoły, skwery boiska 
Z obrad Kolegium Zarządu l\fieiskiego przemysłowych przyjęły z entuzjazmem !nam opowi.ada.ia • pracownicy Ga.210~ o 

\1:1„.dorność o historycznej uchwale walki swych <>SnlH~'Ilięct'8ch: - Wykonahsmy 
v: .. posuchą. Konstru\dorzy, inżynierowie,, roczny _n1a.n produ~cji ~-ro. ~ nawe! pr1.e. Na ostatnim Kolegium Zac.~d!ll Mlejs\ciego \ kladme Kąpielowym prr.;y ur1. 1"..-~~o 
1 i?chnic:v i robotnicy zdecydowani są wy- kroczyh8my _r;o o ·> procent Już 1. hstopa· obradowano riad meregiem :l.ywotnych spraw 53, Koleg11um prze:unao:eyło Jes7,c7:111 PTRtl'lJ" 

konar i .P. rzekroczyć wy_ znaczony im plan I ~e b2r3. ~"~eonntca. roku wyproduku]ea:riy dal nuzego mń~ta- • miPon z.rotych. 

d k 
= "'"" P:nJede W19Zy$flldm pr.7.ekaainy l!i'.J$i'<lł budy- Kierownictwo Robót Int~ W 

pr~l ~ :c]i masz~~ 7olmc~y~h. hn" - A jak przedsta.wi1!. si~ praca w po- nek przy ul. Szipiitalnej 9 na 11zkołę podstawo Lodzi 1.ia Z'9odą Kolegium wy>lftąpi w najb~'i 
osc maszy~1 s uz~cyc o tec iczne- 9'1X'Zególnych WydZJ.iałach 7 _ pyta.my wą. fuze.d wojną budynek ten należał d-0 „Wi sz;ych <liniach do Mfutisters.tw.a Pii&cy t O"J)lf~ki 

go _wypos~z~fi'.~a _rolnictwa stale wzrasta., _ Każdy z Wyd~i.ałów rohOwiąziil' mę dze'W5k:iej Mainutaik\.ury", a m1esZ'kańcy iej Społecmięj o 1mbwenclę w wySokMct fi.!> mit 
~aJdob1t111eJ s:vviadczy o tym sprawozda- nia. ogólnym zebraniu praoowników do dziell!l!icy bylJi pozbawieni pomies.z-czeń na zł na roboty drogowe f rozbi'órkowo-J)Oll'.'Ząd· 
m° Centralnego Urzędu Statystycznego I w·zmożenia wydajności pracy i trzeba przy szkołę. Obecnie d"ZJ'eci mie·sZ!k,a11ców Widzewa kowe w olu-esde zimy. Suma t.a ma by6 mię· 
przy Radzie J\.1inistrów o wynikach wyko- znać. że zobowi 13.za.nia te są. wykonywane. nie będą muF.iały uczęs:oczać do szkół odda.Jo dzy innymi przezmacwna na wynagl'odzer:da 
nania planu na trzeci kwartał 1948 roku. I rak: Vlydzie.ł Instala.cji zmniejsr,vł 0 25 nyei'l od mieszkań. dl•a 500 robotników Wydziału Koonm'\lrecji. 
Produkcja traktorów w tym okresie w po 

1 
P?"<"'· cza~ .włączania .gazo.mierzy .. Inkasen- Na wn:osek Wyd"ZJału Opieki Społecznej, 150 ro.botn:ików Wy~ziału Plan~a<:l1 Ol"BZ 2'50 

równaniu z trzecim kwartałem 1947 roku\ c1 Ga.zowru chodzą. czasem po kllka razy rodziny zastępcze, które opiekują się sierota- ra~otmków K.erow·mctwa Robot Interwen~ 
wzrosła 

0 
194 procent, ilość wyproduko- i do isdneg-o dom11 bvl~ zmniejszyć ilość nie mi, otrzymają tytułem daraź.nei. pomocy cyJnych. .. , 

an .. c maszyn ro ~JC~J;'c w
1
zr?s _a wię- Do po1<o.iu, w którvm rozmawiamy WydZ:iał Opieki Społecznej z<laje sobie działu Roltnictwa Zarządu Miejskiego o pf'1;e 

w v h . -
1 

· h , ł . I W'"'hu.:on:vch raclmnkow. przedświątecmej po 2.500 zł na dziecko_ Bez dyskusy1 przyJęty został wniosek Wy-

C~J ~1z. dwL~krotme: ilosc, komoaJnow po- wchod-zi. i."den z rohotn~kÓv<'. i meJduje '. .--; I sprawę z ~ru. dnych czę,;to wa~urik:ów„roboti:ii kazaniu gmiui'e JJodzi 4 gospooąrstw ponie
'\:, 1ęks_zyla się cztery 1 poł razy. W1el~ z , lnoatv .l1'Z gotowe będzie Slę moz.na wziąc czych rodz:n zastępczych, ktore pooJęły się mieokich. Dwa z n~.ch, znajdujące się w d'Zi~l 
pm11yzszycb maszyn przystosowanych Jest J do p.r::icy. opieki nad s;erotarr.„ nicy Rokicie, przeznac:wne będą na l:Judnwę_ 
oo prac, związ-=inych z zalesia.niem. , - DO j::ikiei pra.cv7 - nytamv z;nowu. Na dodatkowe robot~· remontowe w VI Za szkoły powszechnej o.raz ogrodu i boisk w 
u-1111~11n~1111-111n•l!llłllllt11i-1111-1111-u11-1111-1111-1111-1111-1111-1m-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-11 tej dzielnicy. Gospodarstwo przy ul. Wojska 

• Po1lskiego 103 powiększy istniejący Już t:un 

S"f • t N d J I • • skwer. Przy ul. Lawin-0wej 7, Dyrekcja Wo-. '\Vllę o . . aro O'\Ve ugos a"'711 dOC:ągów i Kanalizacji zbuduje Ja.bm'l\t-OThtm, 
nowe zb1'ornikj wody, oraz mieszkania dfa 

całym świecie nie t.dko utrwalić ~wą ni<'po<lle- pracowników przeclsiebiorstwa. 
Z na.i:od<imi Jugosławii. które 29 listo pa,da obchodzą swoje ,święto, łączy na,s przy

Jaiń datująca Rię nie od dziś. WJlki o v.'olność na.rodów Jugosławii, które nie z:i.zna
ł:v w cią.gu stuleci iwie.i doli., jak ni.ew ola i ucisk, budiały w na.~ głęboką sympatię. 
:N"arorly te zna.lazły się w samym środku „Kotł:.i. b?.łkańskiego" i llistori<1< ich była wsku
t<;k tee:o l.'arrlziej dramatyczua, niż histo ri:.i. wielu innych ludów. , 

gło§f, nie nawl"t budovrn.ć socjPJizm. Wydział Plantacji. Za-rządu Mie.iskiPgo p\lrl 
jął s:ę opiekii nad grobami żolnierzy -po'~· 

fJ•~. 1.·h.nili. gd.v rah kla•a _roho1nirza Jngo· 1 ale i or! grn. n!c .Tu~oslawii. I'ra_gn~li~my _bowie"; 
!lar.-11 ..-~t:i.pil11. na ar<'•1~ tlz1e.10"'~• pnl~ka kl~- hy hf' 1·olrr~k1 nl!rod .lugo~lawn Jali: na.wręd1.eJ 
!o rnbntnic7.'I uie 1.11·zcFta.ie w 1tir.i "-irlziec\ s.vP- odzyskał wolnośr, , a, wied1.ielitlmy dobrz!' :7.11 ar· 
go bli~kiego sprzyi>tiNzeńea, w walce o cel mia rad,.irrlrn :iP~t tą. ~ilq,, która krusząc fa
wspólny ~<1len111 pl'OlC1turiato'>'i międzynarodo- sz;t-zm, prz)rniP~ie wolność i nam i nanym bra· 
wemn .• 'PRi. 1·Pwolucjoni§('i ir.nają '1ob1•ze rewo- ciom w ,T11g-oslawii. 
hi"j~ni,;fńw jui::osłowia11•ldl'h. _rl1oćh~- np. 7.e Tak siP. też stało. Po<l rio"ami armii radziee
W!;poln„ rh walk w ohrn111P H1"zparm rermhh- k" . ll f . ·es"o ORt~łv . 
l;a11sl<i~:i. Tilrnwa ląr.zrtnś<'. miP117....- prolelaria- -~~J pac . n~zyzmd a 7. 1~

1m zn~' 1 ~ej' 7· • ·ó..:., 
łf'm pol"1' im i jugo•lo,...-i~ii?kim, , mi\>dzy mar hi- kn t _1rza, tzw1~11· rzą :: ~01. iczł.uy? , qk1'.1s '~~ov.:cten' 

• . • •• • • , 
1

. • ·
1
- . . - .orzv rapt 1 narnu „ngos ow1ans -1. -'"TUJ 

813DJJ ftO!~k1111l 1 ]1t~Osłnwrn11~ <llTil hY a l )~.'t ] 'k { l 'ć · ł J d Ć •. b" 
inra i nirrozenrnin~. · ' 01 z~·.". -n wo nos , i. za czą . m ~wa u s1e_ ~e 
- T -

1 
· · 

1 
J · · - 1 · t lk „ n st ro J oPrnokrat>c:wv. odpomada3ąry wolnoM10 

• res 1 w c 1 ą!4 11 W'." ' 1 r zi<'~~Qcio PCI :'' -.o rz~8~ w-vm · i int<>rnacjonaiist:veznvm t;an~·rjom naro-
• '!!~<ZP[:O narod11 mrnla okaz.JP. wyrazama SWPJ d; J 1 ·· ·. · b · t .. ·k · ·t · · 
1~-rupatii dfa luilńw .T11g-osi~wii, ·to w okresi~ nw · ugos awn 1 ie par 11 -omums yc:r.neJ. 

święto naro_dowe Jug0«ławii j1>.~t ohrborlzone 
w rocznicę II Se~ji Ant.rfaszystowsb."ieg-o Zgro
madzenia Wyzwolenia Naronowego (AVNO.J), 
które zebrało się w roku J9±:l _ Gdyby znalazł 
się w czasie tej sesji A VNOJ, obradującej w 
okresie wojny, ktoś, kto by ośmieli! się publicz
nie wystąpić i oświadczyć, że na.rodom Jugosła
wii NIE SĄ POTRZEBNE POMOC · I POPAR
CIE ZSRR, że narody Jugosławii mogą same 
własnymi tylko siłami zapewnić sobie wolność 

i że mog~ dlatego odwrócić się od ZSRR 
okrz:vczanoby go ZDRAJC~"). I WROGI.EM NA
RODU. A ró:7. powirdzirć o lt1dziach, któT?.y glu 
"zą i realiz11.ią takio wlaliniP poglądy dziś, w 
okresie, w którym hy1rnj01niej nia zniklrJ niP
bPzpierzeństwo a1rre<ji im peri a li!'\f yrznej, w okrn 
•iP, gdy obńz impPriali•tvr7nv wzmag:. •we 
groźby. skif'rOwa.ne przrciw byiori i nirpodle
i:;ło~P; narodów-

ORf~tPiE'j wnjny nast4nila w ty111 w1.ględzic za- Prace te nad budową. ustroju ludowo-demokra 
1arlnir.za zmi~n~. BnlH1tPr.~ka wallot 1n1rt~'z:tn· t.yc;.nego i nad zacieśnieniem więzów, łą,czących NaTod . .- .iu!!ORłowiati,ld!l' pr7eR7.ł.v pocl kierow
tńw j 11 gn•lowia:ńRlcirh. kl'ńl':} ldrrowala komuni Jugosławię z ZSRR i innymi narodami demo- nictwem n~rtii komuniRtvcz1wj. ciężką i. eblnhni:i 
~ty~zna ra.rtia .JngoRłRwii, wywoływała najży- kratycznymi, zostały niestety brutalnie przer- drogę walki. Wynio•ły z ni<'j głęhokie przeświad 
w"?.e echa. wśród najn.erszyrh mas 1rnszego na- wane przez zdra-0.ę fra.kcji titowskiej. W kierow czenie, że utrzymać nic>podlrglo~ć i krocz~·ć lrn 
rorlu. nictVvie KPJ wzięły górę elementy nacjonalisty Mrjalizmowi będą. mogły tylko - w nierozer-

Hw~7.;i]igniy w r:rnRifl wojny 1<~żde nv;-'cię•t- c:me, które zerwały z marksizmem - leninizmem, wa.lnym zwią,zku z ZSRR i z cnłym obozem de
,..„ bt<in jugosln.wi• ó1=ki<'gn 1,a ~a•zA wl~sue zwy zerw~ty z międzynarodowym frontem socjalisty- mokra tycznym. Nie 111~. t:i.kirj ~iły na świrric, 
ri~•twn i każdą jego T'Ornżk„- Z'l. D>'t"7.ą. po- cz11ym, weszły na drogę awaturniczych poczy- którahv mogła wyrwać z nińzgriw i sprc ]H,17,i 
ri>żkę. 1 ra•z lM i „a•za walka lłnclzi1y takiP SR nań w polityce krajowej i zagranicznej i robią pracy to nr1Pi\wiadrzrnif'. W dniu święta naro
m'! Pf'lia. w .Tngn~lawii. Wiertzieli~my, Żll bojow wszystko, by przeciwstawić Jugosławię Związ- dowego Jugosławii życzymy Jej Ludowi, by 
nir:- o wolno~ć .TugMławii stanowią. wi•wny i bo kowi R.adzieckiemu i calemu obozowi demokra- .i'lknsjprędzej mógł stan~ć znowu ra,zem ?,e swy 
h;iter~ki orldzial wielkiego międzynarodowego tycznemu. Narjonaliści w l<ierownictwie J>.--P.l mi najbliższynli przyjaciółmi - razem z nami 
obozu walki z faszyzmem, któremu przewodził zaprowadzili w partii i w całym kraju reżim i z illl'lymi kraj~mi Demokracji Ludowej, w 
ZSRR i jego 3,rmia. 'Kicrly ~ię ro;:;począł niepo- rlyl<tatnry i 1errorn i oFzuknją. naród. twi?r- opµrcin o z.,,.,iazsk R~i~tf.r.h;l. rio ).'racy nad od
':·s.trzrma.ny mar~z armii rndi,iec'.dei n8. zachód, dzą.c, Ż<" ,T1~gosławia może sama ~lasny~i ~\!ami I lJ.udową lepszego jutra - do pracy nad bndo-
l1ezylismy z zapart . .'·111 i,rhllm lolomet.ry, ktlire [)Pz po1la••r1a. ZSRR„ hez- poparCla lun.1ow Jurlo- wa Socia.lizmu. · 
dllieliły 1.e armie uie tylko od ua11zych i;:ranic, wo-demo kra l,ycznych i ruchu robotniczego w 't. KOW .A.LEWSKI. 

głych w rnku 1939 i pochowanych til\ CTTIP'T1· 

tarzu n"a Mami_ (m z.) 

Dziś nastąpi 
uroczyste otwmcie Inii rromwo'.owej 

Pi,,;aliśmy już o tym, że dla uczrzenia Ko'.!' 
gre<;l\l Zjednocwniowego pracownicy MZI{ 
postamowl1i wybudować ]linię tramwajową 

na ulicy Warszawskiej, w zrozumieniu po· 
trz.€b miesz'k.ańców rej dv.ie1mcy, którry ni)· 
tychcz,as mield duże trudinoścl komu111i'kat'.yj· 

ne. Linia, która miała być oddana do użytku 
15 gru·dnia, została wykończona ju~ przed 
dwoma dniami ~ dziś nastąpi jej uroczyste 
otwarcie. Na otwarciu o godz. 14·ej pn:y 11i. 
Łagiewni<:kiej obeooy będz'.e Zarząd Miarla 
Łodzi z prez. Eug_ Sta\vińS'k.iem na czele. 
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Z żqcia P artii 
' Uwaga! Studenci Po11tecbn1kt Łódz~ej 
tl>R-owcy 

ze.~rania Kół Partyjnych odbędą się d1a 
:tekCJl: Elektrycznoo-Wfókienniczej d\lia 1. 12. 
br. w środę o god12:. 20-tej; Mechanicztno-Che 
mkznej dtn.ia 2. 12. br. (crwartek) o god zinie 
OO-tej; Roku Wstępnego, dnia 3. 12. hr. (pią
te'!'=) ~ godz. 20-tej w l'Oka1u Dzielnicy śród
nueście przy ul. PlotrkewS!k.iej 53. 

Uwaga! Dzielnica Sródmlejska. Lewa! 
W dlilii.u 29. 11, odbędz:ie się zebrnnie kola 

t.erenowego o godzi.me ł 7 przy ul. Południo-
1\'\rej 11. 

Uwaga! Dzrieiuiea Ruda Pabianicka. 
· Dziś, drnia 28 bm. o godz. 10 - zebranie 
l"Qła PPR Samopomocy Chłopskiej . ---

PAN'STWOWE 
PRZEDSJJJIBIOR. BUDOWLANE 

Z.iednoozenłe Łódzkie 

Wydział Produkeji i Prefaoryka,cji 

Lódt., ul. Kopernika 40, tel.110-95 

l>OS'LUkuje 

o o IL 
o mocy około 200 1\.11. 

w dobrym stanie. 

Oferty na piśmi~ nie osobiście nad
syłać potl ?OWYŻS?YID adresem. 
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ODCZY'.E S. P9LLAKA 
W poniedziałek, dnia 29 bm w Ośrodku 

Pr_opagandy Sztuki, Park Sienkiewicza, Wy· 
d-z1ał Kultury i Sztuki Zarządu Miejskiego 
w Łodzi urządza odczyt S. P olia.ka. p .t . „Li· 
~ratura i życie dzisiejszej Bułgarii". Począ
tek o godz. 19.15. Wstęp bezpłatny. 

KLUB SPOŁECZNO - LITERACKI „ WIES~ 
W Klubie Społ.-Literackim u W:ieś", Piotr

kowska 133 II piętro, odbędzie .się we v.'1:0-
tek 30 listopada 1948 r. o godi 19.30 odczyt 
pb. Jakuba Litwina pt. „O pąrniętnikach ro
botników z okresu ok upacji„ . 

W ZWIĄZKACH ZAWODOWYCH 
Przypominamy, że w dniu 2. 1.2. br. o go

dzinie 15-ej w świetlicy Centralnej przy ul. 
KUiń~kiego 145 odbędzie się konferencjll 
F.ad Zakładowych 1 Referentów B. H. P . w 
Przern. Dziew.-Pońcrosznlczym. 

Ze W7.ględu na ważnośó &p r aw obecnoU o
łlowl,:tkowa. 

OTWARCm SWIETLIOY 
Zarząd Grodzki w Lodzi Polskiego Zwłą

zlru byłych Więźniów Politycznych tawiada~ 
mia, te otwarcie świetlicy nastąpi w dnlu 1 
grudnia br . o godzinie 16-ej w sali przy ul: 
Nawrot nr. 31. · 

Al{ADEMICY BUDUJĄ WŁASNY DOM 
S'budenc.i wyższych u czelmi w Łodzi posta

noW'i:lii ami przystąpić do budowy Domu 
Akademoick.ieiw. Budowa roz;pocz~ ros1la'!liie 
już jutro. 

Nawy Dorn Akla.detrukki !l!l8jdiować się bę 
azie przy ul Bysitrzyckiei 7-9·11, (m) 

Za usrl.łowanie krad·zieży 210 pasem ba
we11ny do cerowania na sZkodę PZPB Nr 16 
za1n;y:mane zostały pracownice tego zakładu 
Uptas Bronii:sława, zam, Łódź, AlrmH Ozeł'WO 
nej 97 1 Ględzh1ska Staru.s~awia - Łódź, Mły 
na'l'Ska 20. 

• * ~ 
Za usiłowanie kradzieży 12 mrówek Ir tram 

waju, 'l'lnajdującego sdę n.a terenie remizy w 
Chocianowicach, mtrzymainy rostał RuisiilJkie 
wicz Józef, zamieszkały w Lodrzii, ul. Piasta 
Nr 17. (S. W.) 

OGlOSZEłłlA DRO BN E 
E LEKTRYl{A. samo I OZDOBY choinko
ch odowego poszuku we, meczne pióra, 
.i~ Warsztaty Dyrek I linoleum, tauety po
cji La.sów Państwo- leca Cha:in Piotrkow 
wych w Łodzi. Re- Ntr... 11 s. 7703k 
flektuje się tylko :FABRYKA świec 
na siłę fa~hową.. Wy K. Adler. Łódź ·Piotr 
nai;.rodzerue wedł~g 'kowska 85, telefon 
umo'?'Y. Zgios~ema 105-91 p-0leca: 
~obiiste ~ub p1sem- świeczki. choinkowe, 
Ile. Łódz, ul. Jara- zakunu.ię woski. od· 
c7~ 7691k padki parafinowe, 
POSZUKUJIJl ume- c.,-; „ ~c połamane itp. 
b1owanegio pokoju 7709k 
Wbloka,torskfi.egio UNIFWA.żNIA się 

Zbliża §ię 
Dzieci miast i wsi dostanq podarki. Myśli o tym zawsze RTPD i Liga Kobiet 

S11dząc po przygotowanjach, które czy.nią Często lilie tylko dzieci. do la.t 7-miu skoczy I środków przygotowuje upomLnki w 26 miej 
w Łodzi wszystkie iinLSty'mcje pO'Wolane do stają z darów gw:Bziclkowych. We wszystkich skich przedszkolach. 
opieki nad dzieckiem można śmi.alo postawić zakładach pracy z injcjalywy Ligi Kobiet Robotnicze Towarzystwo Przyjaciół Dzieci 
twierdzenie, że w roku bieżącym wiszystkie mobilizuje ~ię dodatkowe fundusze poto, aby I organiZJuje akcję gwiazdkową dla dzieci ~ 
dzied, a przynajmniej te najmłodsze (do lat gwiaroka wypaała jak najokazalej i aby naj hasłem pomocy dziecku miejskiemu i w'1 J• 
7-miu) zostaną z okazji g"lv1azd!ki „ohl<araw:a większa ilość dzieci mogla nią b_yć objęta. skiemu. W Łodzi gwiazdka obejmie d'Zieci 
ne. W szkołach łódzkich powszechnych, Koła sześciu rejonowych świetlic oraz fabrycznyc·h 

Centralny Zarząd Przemysłu Włókienni- Rodzicielskie mobilizują środki, aby ucznio- przedszkoli i żlobków prowadzonych przez 
czego na cele „gwiazdkowe" przeznaczył su- wie otrzymali upom:nki gwiazdkowe. Inspek tę instytuc,ię. Uroczy. tości te połączone będą 
mę ponad 15 millionów złotych Z fundi'l.lszów 'I 1..orat STkolny wspom<.ga tę akcję. z uroczystościami, w których wezm,ą udział 
~ych wszys1kie zaildady włókiennicze m·~ą?za Wydział Oś~aty ~arządu Miejskkgo urzą i dzieci miejskie i wiejskie. Yf zw!ązk~1 z po 
.Hl gw1az;d1kę dld dz1eCT SWY'Ch pracowmkow. dz,a uroczystosci chom.ko-we 1 z własnych łączernem RTPD z ChTPD d'z.iec1 łódzkie 7.naj 

O Lodzi w kilku w· erszach 
OBŁAWA NA NIELEGALNYCH 

HANDLARZY 

dujące się pod op'cką RTPD sklada~ będą w 
okresie świątecznym wiz;J-ty dzieciom 7: 
ośrodków opieki ChTPD i przyjmc·wać ma 
łych gości. WSli i osad wiejskich. RTPD przy 

- DZIECKO - PRZY.JACJELEM PRZY.RODY gotowuje paczki ze słodyczami i odzieżą jako 
· - pod tym hasłem odbyła się konferencja 

urządrona ZO'Slala na bazarach łód?kich pr'l.ez \'ltychow.awczyń przedszkoli miejskich w Ło 
Milicję ObyvJatelską. W wyniku obławy :>:a- doi. Wychowawczynie postancrwiły urzact-zać 
trzyma.no 80 osób, z których «i przekazano czę5te w~'cieczki za miast.o, a w przedszlrn 
do dyspozycji Komisji Specja.linej, lach - zbiory i kąciki przyrodn'cze. Rów-

nież dviecióm ma być udostępnfone og!ądimie 
krótkometrażówek filmowych z życia zwie 
rząt, 01Wa<lów, J.'OŚiin itp. Podobne akcje- urzą 
dzane są w pnedszkolach Związku Radz'.N: 
k!ego i dają doskonałe wyuild wychowawcz':!. 

. P ACZKI BEZ ADRESOW 
leżą na Poczcie ObeonJe w okresie wzmożo
nego ruchu przedśw1ątecznego w:rsyłający 
paCZiki okaZ'ują wyjątkowe roztarqnienie, 
wskutek które!Jo ad1·es.aci zamiast up-ragnio· 
nych pr7.esyłek, nic nie otrz-ymują, Prz)•dało 
by si.ę więcej UIW'ag1 re stton.y klientów 
Poczty. 

WZMOŻONĄ AKCJĘ 7.APOBIEGANIA 
GRUŻLICY 

wśród dzieci rozpoczęli precownky Sanal<>· 
rium ZUS w Tuszynk'J, zobowiarując sie dla 
uczczenia Kongresu wykonywać większą 
ilość prześwietleń plue . . 

NOWY SZALET MIEJSKI 
otwarty będzie jutro na Placu Zwycięstwa. 

JUNACY SP 1 l'Hł~ODZIEZ Zl\n> 
przy Pań twowym Gimnazjum i Liceum H an 
dlawym na Księżym il[łynie wzięła . udział 
przy budowie 1:Lnii tramwajowej przy ulky 
Warsz.a wskJej . • 

UBEZPtECZALNIA ŁÓOZKA 
w o;,lat.niln miesiącu spra !\TO:i:d;:iwczyrn ud:?,ie
liła ok. 160 tys_ porad lekar,!;kich l a111bul1J.t.o 
ryjnych, Prześwietlono aparatem Roentgena 
ok. 11 tys. osób, zabiegów dl."ntystyC'ZJTlyc1l 

I wykonano przeszło 20 tys. Do szpitaJi wyda 
ne ok. 4 tys_ asygnat. · 

Fabryka Sukna I Tkaln i.a Zarobkowa 

Biała Krak„ ul. Cyniarska _Nr 9 
Tel. 22-41 

Skup wełny w Bydgoszczy 
ut Dworcowa 47 

TYMCZASOWY ZARZĄD FIRMY 

I 
FABRYKI WYROBÓW JEDWABNYCH 

BOLE ŁAW DOBRZAŃSKI 
Łódź, u l. Limanow skiego 111a 

J 

prezenty gwiazdkowe. 
Wydział Opieki Społecznej Zarządu Miej· 

skiego pl.anuje objęcie akcją gwiazdkową 
wszystkich dtleci majdujących się w inter 
natach i sierociócach oraz dl.<1 tych. które 
są umieszczone w rodzi'11a<:h zastępczych. 

Wiele uwagi w przygotowaniu akcji gwia?rl 
kowej dla dzieci M.ibi<>dnicjszych poświeca 
Lig.a Kobiet 1 Wydziiały Kobiece obu part.:4 
robotn'iC7ych . Ponadto przcdstawieiel:k'i 1ych 
org.aini7.acji biorą 7.ywy i C'l}"Illl1Y u<li:iał ""'" 
wszystkich przy~otowaniach cz.ynl0'117ch do 
akcji gwi.azdkowych na terenie im:tytul'ii 1 
zakładów. w których są za trudn'one. (ik) „„ ........... „ ..... „ ...••• 

/._ 
W Związkach Zawodo~YS.~. 

UW AGA! DOZORCY I PRACOWNICE 
DOMOWE 

Zwązek Zawodowy DozorCÓ\V i Praco1"11ic 
Domowych w łJodzi, podaje do wiadom-0ścl 
swych członków, że w dniu 5 grudnia 1948 r. 
(Iriedziela) odbędL.1e się ogóLne zebranie czł-0n 
ków Związku w sali teatrallilej PZPB Nr ~ 

. przy ul. Piotrkowskiej 295 - wejście 2.97, 
Zebranie rozpocz1nie się o godz. 8.30 rano. 

Ze W'Zględu na ważność spraw dla dozor
ców stawiennictwo ich jest obowiązkowe. 

TEATR KA lliRA.LNY DOMU 
żOLNIERZA 

nl Daszyńskiego 34 

Dziś dwa. ~dstawienfa. o godzin~ 
15.30 i 19.15 &tuki Teirenee Ratti.

gana 

KAD ET WlłłS LO W 
Kasa eeyn'M. od 12. Tel. 123-02. 

TEATR „OSA" Zachodnia 48 
tel. 140-09 

D!ilj ostatnie dwa 'J)r.Zledstawtenbt. -
16 1 19.30 

PE PIN A 
W okresie 29. 11. - 3. 12. br tea.tr 

~ nieezynny, W sobotę 4 grurutla br. 
~ otwarcie sezonu 1948-49 w sali „Sy
~ reny" - „Porwanie Sa.binek" z J , 

W ęgr.zynem i H GruStZecką, 

HAFCIARKI 
WYKWALIFIKOWANE 

do ba.Jorku 

..!>{ mstanli natychmiast: preyjęte. 
~ Zgłoszenia „Mewa" Piotrkow-
<r.> ska 80, 
t-

PRZEMYSŁOWO A LOWA 
waw 

SP6tKA WŁÓKIENN I CZA 

,,BOSTON~, 

K. KRASUCKI 'i S·ka 
Łódź, Piotrkowską 44. 

Firma A. GRANOWSKI Fr . . Schanzer "' I -k a 

Wyroby wełn iane 
Bielsko, 
uL Miarki 11. Tel. 17-19 

Piotrkowska 56 

WYRÓB i SPRZEDAŻ 

WYROB6W CU KIERNIC ZY-CH 

przyrodzinie. Oferty """i"d"rfwo broni Nr 
dla „Sublokat-Or", 5396 i 7!'.13 wvstawio t 
,.Prasa". Piotrkow- ne na Film Polski" ~ 

N bliża/qce !ltt Swięta Botego Narodzenia polecamy w wlf!IHte 

wyborze ciasta i torty w doskonałych gatunkach. 
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Państwo'vy Tratr Wojska Polskie~o 

ul. Jaracza 27 
,D~ś o godzi.n.ie 15 i 19.15 dwa przedsta 

Wierna Popularnej kome<lii C2le6kiei Jana 
lliqY ~· „Igraszki z diabłem". Ciekawa 
tresć, p1ęlme melodie i tańce czynią sztu
k~. w reeyserii Leon'.'- Sehillera· wido~
skiem ~ym UT?k:u i optymistycznej wia 
l'Y W ~eka, Zespół twOTZą 
~jewska, .Życzkowska, Barto&iewicz Pucb 
mewska, Skwarska, Borowsk· Bi ' clri 
~11friwski, Dej~ow; cz, Gra~wski~~ło~ 
s1~ : Kozl9~ki. Lubelski. Łapiński, Lo
~tn:3~1, 

1
MaCJ.e:iewski, Ordon, Staszewski 

o.imec iowski, Woźniak i słuchac~ 
~yv-ST. Opracowanie muzyczne Tomasza 
l\Jesewe!tera . i -yvładv.sława Rac:r.kowskie
go, dekoI'!tcJe i kostiumy projektu Ott0 
A:cei:a .. Tance w układzie Jadwigi Hrynie
w1ckle.i. 

Państwowy Teatr Powszechnv 
ul. 11-go Ustopada 21 - tel. 150-36 

'(V dn~ach 28, 29, 30.11. 1 1.12. występy Mo
sk1ewskiego Teatru Kukiełek M. OERAZCO· 
W A. Passe partout niew.a?me. 

Od dn1a 2.12. br. wznowiienie s.tluki I. Eren 
burga „Lew na placu". 

TEATR „SYRENA" Tr.iul'atta 1 
Dziś o godz. 19.30 „ PANI PREZESOWA" 

Teatr „OSA" Zachodnia 43, tel. 140-119. 

Dziś ostatnie dwa przedstawienia Pe.pi
ny" 16 i 19.30. Od poniedziałku z ~wo::lu 
przeprowad'2'iki do „Syreny" i prób gene
r~lnwh teatr niecz;ynny. W sobotę 4 grnd 
r.;a br. otwarcie sezonu 1948-49 w sali 
,.S:v1eny''. - „Porwa.nie Sabinek" z J. Węg 
nynem 1 li Grusz.ock.ą na c:z:~le nowego 
ZC"'Połu.. 

Teatr „1\filJ.,ODRAl\I" 
ni, Traugutta 18 (gmach OKZZ) 

.Dziś. o godz. 15 i 19.15 „Gody weselne=
vndoWISko ~11dowe w uldad~ie i rPżyserli 
Le0na Schillera. Pel„e Pro'"1 ~,.;n'l""i"''° 
cpiera s!ę na motywach obr.:ędowych teks
fach mówionych, ś11ie•vach i tańc.arlt

0 

zwią
zan''~h z ludov•;vm obrzPrlem Fobótki. we
sela I dożynek. Kompozycja muzvczna Wła 
dn•ł~i.;.ra Rar.-kowsldc"n i J(»?:imierza 8i
k~rski.eg-o, tańce Barbarv F1iewskie.i. ko
Fh;my i dekoracje S1 '"1is>.".'VO. Ceg-ie!skie
go. 

, ' 
·1 
' 

Łyżwiarze przed sezonem 
Wielokrotny mistrz Polski Kalbarczyk powinien nam wychować wielu dobrych łyżwiarzy 

Wielokrotny mistrz Pol~ki w jddzie 
.Janusz Ka.lbatczyk 

~zy bkiej 

W związku ze zbliżającym się Rezonem 1<por
tów zimowych. Polski Związek Łyżwiarski opra
cował ~zc1.egółowy program prac na najbliższy 
.okr<>•. Tegoroczny sezon, mając :r.a. celu dalsze 
umasowienie i spopularyzo"l7anie łyżwiarstwa w 

I Polsce ~ta6 h('dzie pod makiem ~zere1'U knr8ÓW tcoret.rrznyeh z dziedziny lyżwiantwa., równieł 
wynkole11iowych dla fostruktorów i sędziów wykłady spoleezno-politycznc, higiPny, pogada.a 
.iazdy figurow!'j i Rzybkiej oraz obozów trenin- ki kulturalno oświatowe itp. 
gowy~h dla 1rnawansowanych zawodników. IloM kand.vdatów, któryrh nn. powyż~ze xn!'-

1 Akcja wyRzkoleniowa koncentrować Rię będzie Ry wyznaczą okręgowe :mi~zki i poszrzcgólne 
w nowoutworzon.vm Centralnym Ośrodku Szko- kluby przewidywana jest na. ok. 15-20 osób 
le:niow·ym w Zakopanem. na każdv kurs. 

! Pirrwsze kurąy Rzkolcniowe ro.zpoczną 5ię dn. Niernlcżnie od kursów rz:r, po~zcug-ólne zwit 
15 grudnia i tr"°ać hędą. do 1 stycznia 1949 i. zki okręgowe i kluby przep~owad>.ą. w ~woim z& 

Będą. t.o dwa równolegle kur~y instrnktor6w i kresiP ~urhą. zaprawę zawodników w celu odpo-
' ~ędziów jazdy szybkiej i figurowrj. Po zakoń· wiednirgo przygotowania irh do !ezonu. 

rzeniu kurs6w w następnym terminie od 1 do 
15 stvcznia UH!l r. w Ceutrnlnvm Ośrorlku Szko 
]Pnio.;.,.~'lll w Zakopanem odbędzie się dwutyi::o
dniowy obóz treningow.v dla zawodników. ;w 
międzyczasie w dniarh 8 i 9 stycznia odbędą !ię 
w Zakopanym !Utwody eliminacyjne przed mi
strzostwami Polski. 

I Termin mistrzostw Polski w jeździe figuro
wej i szyb ldrj wyznarzony zostnł na 15 i 16 sty 
cznia w ' ZakopaMm. 

Mintnostwa poszru~ólnyrh okręgów odbędą. 
się w cnłym kraju w rlninrh 21 i 25 styrznia. 

I W dniach 19 - 20 lutego przewidziane są 
międzynarodowe zawody łyżwiarskie w Zakopa
nem. 

W dniach 2n-2i lnt<>go niihę<lą. się w całym 
kraju ZRwod:v poil TI11zwą. .. Pierwszy krok lyż
wia r~ki'', polączone z -pokazami zawodników 
zaawansowanych. 

Wyldarlowcami na kur~ach szkoleniowych bę
dą czołowi zawodnicy polscy z wielokrotnym 
mi~trzem inż. K'11harrzvldem na czele. -

Pro;rram znjęć na k~rsnc·h przewiduje opr6cz 
ćwiczeń pral,tycznych na lodowisku i wykładów 

Dzlsio i o aodz. 17 

Gdańsk - Łódź 
Dzisiaj o godz. 17-tej odbędzie się w ha]l 

Wimy międzymiastowe spotkanie repre
zentacji bokserskiej okręgu łódzkiego Ił 
okręgiem gdat!.skim. Łodzianie wystąpi' w 
najsilniejseym składzie. Niemal wszystkie 
walki zapowiadają się bardzo ciekawie. 

Ze względu na. bpodziewaną dużą frekwen 
cJę organizatorzy proszą o wcześniejsze zaj
mowanie- miejsc 'w hall. 

Szymura i Bazarnik 
n·e walc%q z Węgrami 

WARSZAWA (obsł. wł. W o~tatnie.i niemal 
chwili skład rPprezentacji Warszawy na. rueez 
bokserski z Budape~ztem uległ zmianom. W w&· 
dze piórkowe.i zan'iast chorego B1zarnika wystą 
pi Kruża, zaś w wadzi' p6lcit:ż1ti~j w miejsce 
kontuzjowanego Szymury walc7.yĆ br,dzie Rudzki 

Dzisiaj ostatni mecz ligowy od z i 
Dalszych pięć spotkań w łódzkiej klasie A 

Teatr Kameralny Domu ,żołnierza Dzi~iaj ilrniyny ligowe ko{iczą hoje piłkarskie. mogą więc z zupełnym spokojem przystąpić ilo Tabelę zamyka Tomaszowianka, LKS i Zjed· 
ul, Daszyńskiego 34 W Lodzi Widzew spotka się 7• Wartą. Drużyna zawodów. Zgoła inaczej ma Fię sprawa. z ŁKS- .noezone. Dzisiejsze zawody z!lpowiadajł eit eie-

Dziś dwa ~dsta,wienia 
0 

godDnie poznańska z:qn.jduje się w etrefie zagrożonej, dą em, którego los zależy w dużej mierze od nie- ka.wie, przyczym tylko jedno epotkanie rozegra 
15.30 i 19.15 sztuki T Rattigana ży6 ivięc będzie do nzyskania jak najlepszego dzielnego meczu. Utrata dw6ch punktów, mo- ne zostanie w Lodzi pomiędzy TomMzowiankł 
„K AD~ T W I N SL O W". ' Ud:ni.al bio- wyniku. Widzew po dobrych mecrnch z Garbar że spowodowa6 epadek łoddan r; pierwszej ligi. i TUR-cm, a cztery odbędę. eię n& prowincji: w 
r::i: Sbmo;łmv p.;„1;,-,.,.,.: n-· -„ P··~ ·-'·"-kfl.. nią, Ruchem i Wisł~, będzie chriał r6wnie7. i w Ostatnie wyniki w klnsie A. 'Przyniosły małe Zgierzu, Koluszkach i Piotrkowie. Gospodarze „ 
F.dward J?~iewoński, Irena Horeck:'I., Wan- niedzirlę udowodni~. że znajduje ~ię w dohrej zmianv w tabeli mistrzo~tw. „Conrordia." w dal I fa.worytami dzisiejszych epotkai\, jedynie w 
d.<t Jalmbmska. Janusz Jaroń. Halin'\ Ko- formie. a o~tntnio zdoh:vte wyniki nic hylv <lzir ~zym ·ciągi.1 jest na r?.l'le, Il n& drugim miejt'-cu: Zgieo:u kolejarze ł6dzcy mog11 zmusić d.o kapi
~soln19-z!'-a.~ndrzf'i Łapicki. Adam Mikola- km pnypndku. Rle ~olidnrj prnry j wielkiej znnjrln.ie się TUR. DalPj idą. u~po1.v 7.g-ier~kie: l tularji „Borutę". 
~ws)z1 1 Konsbrntv Pa~mysld .. Reżyse?'.ia I nmhir.!i. Zll.wocJ.v ~iedzicln" rnp~wia~nją s1~ in- Włi!kniarz i norn ta. Dru~i heni~mi.nrk k1R~.V A,! ----
d rw1na Axera. Dekorac1e l kostrnmy Wla- tPTeRUJFO. Drng1 7('~pól łódzln, LhS. 1.m1erzy kolrjarze z "Kolu,7.!'K upln,owah nę na piąt~·m ' Dzis1· e1· sze 1· mpre '"Y 
Tv-i:łcrwa. Daszewskiego. Kasa czynna od 12 ~ię w Poznaniu. tym razem z tamtejnym ZZK. miej~rn. Lerhia poRinda fi lokatę a. potem fa.wo- , ~ 

el. 123-02. KolPjarze po:r.na~M:V nie ~ą ZRg"Tożeni ~padkiem, ryt' mistrzo~tw ZZK łódzki. , PILKA. NO~NA: stadiom Z.XS-11, godz. 11-t& 

Teatr Komfldlf l\fuzy('ll;llet „LUTNIA„ Ea.wody o mistrzostwo ligi: Widzew - Warta 
Piotrkowska 243 G• • (Po.znat!.). Zawody o m~trzoatwe klary- A. ekrt-

Dl.:lś} codziennie 
0 

~odz. 19.15 „P1ęk:ns ID!Dastycy "W•7ęg1erscy gu łódr;kiego1 godz. 10-ta.1 boisko zjednooro-
lie1ena opera komie.zna w 3 aktach J - YY nych: TUR - TomMzowi&nka, bo\ekc> Borntyr 
O~enba.chR.. Bilety wcześnie1 do nabycia w W Boruta - ZZK !Lódt, godz. 13.00: boi1ko Kolu 
Zwiazku Artystów Pla.<Jtyk6w, ul. Piotr-- przybyli już do arszawy ezki: ZZK Koluszki - Zjedn°"zone, bc>ieko 
kowska ~02 .. I\ od g-odzinv 17 w kasie tea- WARSZAWA., (obsł. wl.) W piętek dn. 211 rm kali w Akademii WF na Biel11.naeh. Piotrkówr Concordia - LKS, boi.eko Zgien: 
tl"'I~. w niedzielę kasa teatru czy!llla od ero- ,.. godz. rannych -przybył do Warim.twy ZP.~tińł gi Gimnastyry węgierscy reprezentują bardzo wy Włókniarz - Lechia.. 
ćłzinv 11. · - mnastyków węgierskich, który w nh~7il'lil cJo.. •old poziom 11. na. Olimpjadzfo w Londynie za· BOKS: hala Wimy, godz. J7-t11.: mlędzymb.· 

l«INA 
28 bm. rozegra mli;-dzypańl'twowe za wo ly liimna jęli w konkurencji mf•kirj 3 miejrne. I stow"' r.awody towarzyskie: 1J6dt - Gdaflsk. 
styrzne z n•prezentacją PolRki. Gimnal'tyry węgiersry wv~tąpią w Lodzi we 1 PIŁKA RĘCZNA: ~ala. Y:MC' A. fi?Odz. 9.30: 

Goście węgi.ersry w składzie 11 osób zrimicn wtorek w sali Pol~kir,j YMCA. · zawody o mistrzostwo kla~y A w siatkówkę żeń 
ADRJA - „T(urhan MałarhO"'"ki" I ską i mPską 

g_odz. 16, 18, 20, w nied?:. 14 D . I f. . I ŁOZB ' . • • • 
film dozwolonv dla mło ... z1·ezy· ZIO O IC/O ny . w k . db d . . - " TRJU o ę ą 51ę następUJljCe IDPCZ ligowe: 

BALTYK - Dzieci ulicv" I K • k li ł s M 1 w Krakowie: Cracovia - Goarbamia., w stoli· 

ri~~·io~~~~;;·dlani~~azt~zy omun1 at ft - U. portoweao r 5 ~\:::w:~~~na~~a~:r~~~c~ni~ ~J!~a:-.,,,.L~~: 
BAJKA - .Podrzutek" · · I 6 tomiu: Polonia. - Tarnovia, w Rybniku: 'By· 

Jrodz. 18, 20, w niooz. l 6 1. Wyznacza się tenn!n zg~zeń do dm- Wzywa si~ rgłoszonych zawodników d<> mer - Wisła.. 
film dozwolonv dlaarnłodzietv I żynowych mi.strrostiw Okręgu kl. B do dnia punktualnego przybyC1.a na wagę. 

GJ?YN1A - "r.-~a.fn aktualnoAcl kraj. 7. 12 br. Looowa:nde do drurż.:vinowych mi- Dalsze zgtosz.enia :Mwodników do „Pie-rw z z• yc1·a KS ,,Gward1·a" 
I zaRT. Nr 40 I $tl7..ostw O~ęgu Kl. „B" odbęd.1lie się w wy szego Kroku Bokserskiego" W. S. będzie 
P-0 dz. 11. 12. 1~. Hl. 17. 18 19. 20. 21. I t.ej wymienionym termmie o godz.. 19·ej w przyjmował w dniu rozpoczęcia zawodów tj. 

HEL .< dJ,a młodziefy) - „Piętnastoletnł lokailu Ł<?~B w obecności upowa7mlonych d<> dnia 2, 12 br. o godz, l6·ei. przy badan:u 
kapitan przedstawicieli_ zainteresowanych k.iubów. lekarskim. Zgłonenia winny być na piśmie 
l?Odz. 16, 18. 20, w niedz. 14 Przypomina się, i-t do mistrzostw druży- z pieczątką klubową. 

:MUZA - „~akaza!1e T>i"~Ą"llti" n?WYch klasy „B" mogą ~ie z.głas-rać wszy.st 3. Zezwala się ŁKS-<YWi na ro7,egranie U\ 

godz. 18, .GO w medz. 16 kie pozostałe ktuby pon1 kl. „A" zełoszone wodów towarzy~kich z K. S. „Zejdn..-.czone" 
filJY! n""WOlO!l" nln ,...., __ ._,~ŹV do PZB .. jako też rezerwy klubów kla~y „A" Byd_g°'<,zcz w dniu :50. 11. <18 r. o godz. 19-ej 

POLONIA - „Pie4ń taigi" 2. W. S. podaje do wiarlomooci, iż tumie1 w hali „Wima". 
godz. 16. 18.30. 21, w nietiz. 13.30 p. n. ,.pierwszy Krok Bok~et".'tki" rozpoczm'e Dele_gatcm n.-. pow)":Tze zawody będzlie 
film dozwolon~' dla młodzieży się w śro<lę dnfa 2 12 br. o godz. 18·f'i w ~a ob. Rumiński. 

PRZEDWTO~NJE - ,,Cygańska miłość" li. ul. Kniń.~·kiego. 2 dawn. Sala „Victorii" Sekretarz: A 
g-odz. 17.30, 20, w niedz. 15 w~Y.mle i badanie lekar&kie rozpocm~e się 

KJ1mc-zak 
Przewodniczący 

M, Tyl, 
film Tiiedozwolony dla młodzie~- o godz. 16-ej. 

ROBOTNIK - .. Znak Zorro" 
.f!Odz. 16.30. 18.30. 20.30. w niedz. H.30" Pr„~d u1olnąna zebraniem LOZP 
film dozwolonv dl1t. młodziefy. -

RĘKORD - •• Aktorka" Roczny dorobek pływa ko' w .!!ndz. 18.30. 20.30. w ni~. 16.30 
fil"TI. dOZW"Olony od lat 12 

łódzkich 
P..OM<\. - ,Nnc w Casablan~" 

p-odz. 16, :18. 20, w niooz. 14 
film oo~lonv dlrl mlodzieżv 

STYJ ,OWY - „C7.erwonv krawat" 
?'CJdz. 16.30, 18.30. 20.~0. w riiedz. 14.uv 
film doZ'W<llony dla młodziefy 

$WIT - „Pani Miniver" 
Frf)(}z. 17.30, 20. w niedz. 11S 
fil""l niedozwolonv dla młod1'ietv 

TJiiG7.A - ,.I:>zv.mnnik z Notre Dsme" 
i:rodz. 16. 18.30, 21. w niedz. 13.30 
fHm niedozwo1onv dla mło:lziefy 

TATRY - .. Gilda" 
f"l'\dz. 16. 18.30. 21. w niooz. 13.30 
flm niedozwolonv dla młodzieży 

WlSł,A - ,.Tchó-z" 
!?odi. 17, 19. 21. w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzleb 

W dnłu ditl'liejszym odbędzle li~ "walne 
dor0C1•e u..ebreaińe Ł6dkdego Okręgowego 
Zwiąku Pływftckiego. Trzeba pNy7ll'lać, te 
ustępujący zal"Z'l\d nie prómiował l przyczy
n1~ się znacm{e do poprewy zarówno wy· 
n.ików l~k l popularyzacji pływarn!a w Ło
chi. Fakt ten zasługuje na specjal'l'le podk.re 
ślenile biorąc pod uwagę, że W:eliu wycho
wanków Łodzi startuje obecnie w barwach 
imlych Okręgów jak Manowski, Maciejew· 
ski, S:ru.lakiewicz, Sawicka„ a wycofali slę 
l nie •t.artują od dłuższego czasu - Cieślak 
Chojnacki i inni. Oto roczny dorobek pły· 
weków ł6dzkich· 

Na 12 konkurencji mdywidualmych aż w 8 
konkurencjach poprawiane były rekordy 
Okręgu (mektóre po kilka razy) i każdy z 
_... maiduje 1i.ę na czołOW'Vlll niejscu n.a. li-

ścle 10 najlepszych w Polsce. 
Dochodzą do głoru jeszcze n.Jedawno mało 

zn.ani młod.?j zawodnicy, a przeciętna wieku 
obniżyła Się w ciągu roku do 16,2 lat. 

PowarżrJa ttość zorgain•wwanY'(:h ;mprez 
z liczby której wyn.ika że zawod111dcy łódzcy 
startowali co dwa tygodnie przeciętnie na 
pr7.estrzeni roku 

W mistrzostwach zimowych n.a rok 1947 
startaw-ało 130 zawodniczek 1 zawodników, a 
w mistrzostwach let.n:ch 7e względu na fata) 
ną pogodę nieco mniej_ Wogóle trening do 
SpOrtu wyczynoweqo uprawia ob~ie około 
200 zawodników, którzy korzy&tają z 18 półg• 
dzin tygodniowo 

Kll\.lby F:flmowie<>. YMCA. AZS. Zjednoczo
ne, brały udział w m1strzosbm>~h -r>~1.cw -"<lJ. 
mujac punktowane mieiS<'? 

Z11.rząd Klubn Sportowego „Gw11Td.ia" powia
damia ~wych członków, i.i w lokalu p:rzy "Ol.. 
Nawrot 27 (Dom Kultury Miliej11nt11.) w nast~ 

pującyeh tnminarh odbyw&~ Ili~ b~dą zebrania 
po•?.czrgólnyc h sekcjL 

Sohota dnia !l/ listo'Pada. br. godz. 19-t& -
~ekrja zapaśnicza. 

WtorPk rlnia ~O listopada hr. godz. 18-ta 
sekrja pilki nożnej. 

Czwartek dnia 2 grudnia 'hr. godz. 18-t& 
~ekrj!l pinir • pongowa. 

Poniedzia!Pk oni& 6 grudnia br. godz. 18-t& -
~e'kcj& boherska.. 

Wtorek dnia. 7 grudnia. br. godz. 18-ta 
sekcja motorowa. 

Piątek dnia. 10 grudnia. br. godL 18-ta 
sekcjll. gier aportowych . 
Obeenoś~ ezłonków i: nwagi na wdno4'4 r;agt.· 

dnif't!. obowiązkowa.. 

Jednocześnie podaje się do wl.adom.o~ei kle· 
rownikom ~ekcji U w dniu Jl grudnia 19(8 r. 
o godz. 18tej odbędzie się zebranie rady 1port-O· 
wej. 
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UWAGA KOLPORTERZY, ODBIORCY 
I KOMISANCI. 

~la 27 11. 4a r. Blnuro Wydziału Kol
portażu R. S. W "PRASA" Delegatura Łódz 
ka zostało przeniesione na ul. Plotrlto~kll 
Nr. 70 front I p telefon 136·91 ~łtala. 

••• : : ~"~ . .; . ~· " . ' . ' " "':., '„ .~ . ~ : . . 
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